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Godzina· O, ru! 
1~

i 
W tę noc z sopoty na nie

dzielę Wiele osób w Lodzi 
<>czetkiwaŁo w zdenerwowaniu 
godziny O.QQ. O tej godrzlinie 
miał się rozpocząć tzw. pI?.e
dmuch rurociągu parą w<>dną 
z EC-II pod ciśnieniem 10 
at.mosfer w temperaiturze 
200 st. C. Za nim bowiem po 
płynie rurociągiem ciepła wo
da d!la Dąbrowy, trzeba go 
oczyścić wewnątrz z wm.el
~ie~ brudu i zaillieczyszczeń 
Jaik1e paw.staja w tralkde 
montOl\Yania rur. 

O godz. 23 kierownik budo
-wy magi.str ~li ciepłowniczej 
m~ jnż. J. Koenig, odpQwie
d~1a~y bezPOIŚrednio za orga
n1zac.ie akc.ii. wydal: rozkaz 
zabezpieczenia strefy przed
muchu kordO!!l.em dozoru za
Pe""'!1rl.a.iącym bezpieczeń'stwo 

IDUbhc2J11e. Ludzie I'OIZ!e6Zli się 
~~UŻ wykoPów. Spawacze i c:;;iterzy dokonywali o.sta.te-

E!J kosmetyki rur. Tram-

i 

. N-J~"ki ~tykw~ l 
rmsz, nu.ster Winston zo
stał wyrwany z głębokie
go snu Przez włamywa
cza, który wtargnął do je

' go 11klepu. W obronie mie
nia i życia Mr Winston 
uzbroił się w jedną ze 
starych sza.bel kawaleryj
~kich z wojny secesyjnej i 
Sltliało zaatakował włamy
wacza. Ten jednak zerwał 
ze. ściany średniowieczny 
miecz i wśród gwaltow
ny_ch młyńców ruszył na 
Winstona. 

Emocjonu.iący pojedynek 
trwał około 10 minut 
zakończył się energiczną, 
interwencją pani Winston, 
która przychodząc w su
kurs mężowi ogłuszyła 
złodzieja uderzeniem buz
dygana. rycerskiego w gło-
wę. 

waje ezvbko zjechałv do re"! 
mizy. W pakamerach na za
pleczu maw.strali bez pr:oor
wy dźw:ięozaly telefony. Nie
oczekiwa'l1Jie sznur tramwajów 
na uL Dąbrowskiego · za
stygł w miejscu. Okazało się, 
że .iaklś ·piia.k WY\Slralru.iąc w 
biegu doota.t się pod kola 
PO!!l.iósl śmierć na miejscu. 

To by! zly omoo. 
Za pięć dwunasta do paika

merv Odcinka Robót nr 2 
weszli dyrekt01rzy ZSC inż.. E. 
Graczyk i Z. Szyda. Wracali 
wlaśrue z inspekcji i nieśli 
z sobą zile wiadomOści. 2ma
leźli jes.wze sporo uetetek na 
tra.sie PS-601 i odcinek K-626 
Oiraz K-168 nie były gotowe 
do przedmu<;:hu. POl!ladto część 
-nagistrali nie została przysf"
pana z1em1ą. 

O godz. O.OO odbyła się 
króiika · naqtda. Po lllaradzie 
udano się ponownie WZJdluż 
wykopów ażeby jeszcze raz 
7Jbadać stan nrzygolowań do 
prziedmuchu i podjąć ostate
czną decyzję. Robotnicy dozo
ruiacych bryP,"ad dila o,chrony 
;przed zimnem PoCiągali w 
6rodku nocy mocne łyki z bu
telek. We wglębienia'(:h wyko 
oów buczałv elektryczne spa
Wa['ki. blyskalv oślepiającym 
światłem pallllikl 
Jednocześnie. kiedy jedna 

inspekcja ·dążyła w kierunku. 
EC-II. dyr€1ktorzy Belina i 
KOtŚtmiński z LPISIE k0I1Jtro
lowa.Ji trasę na odciink\ł od 
ul. Dąibrowskiei do Osiedla 
Dąbrowa. 

O godz. 2.00 w nocy w Sit.re
fie wydm\.\.chu przy EC-LI 
nast.ąpifa ostra wymiana zdań 
miedzy Jmynierami na temait 
przygotowania ma_gistraH do 
próbnego przedmuchu. W re
zulta~ie operację o<ltożo!ll() na 
!!Odz. 6 rano. Tymczasem 
i>oawa<2.e i m<mterzY. którzy 
pral()()wa·Li od godz. 7 rano, 
w sobotę zasypiali z paJnika
m; aicety•J-en()Wyffii w reku. 
Si1ne przemęczen'.ie zwa•lało 
ludrz;i z nóg. Orzeźwiat ich 
tylko ch'lód jesiennej no.cy. W 
oczach mimo blasku ja.rza
cego acetylenu pl-onela ciem
ność. Nad ranem je::lnernu z 
rotbotiniików Elektroc1eplowni 
dyżurującemu przy patl.enis
ku wpadt za cholewę gu
mowego buta roz.palony wę- , 
giel. Zaibrał0 go pogotowie. 

Na granicy. kiedv noc się 
.iruż kończ.v. a dzień jeszcze 
nie zac7.YI1a. PO króbkiei na
radzie zadecydowano oddalić 
jc.~·zcze o kilka godzin ter
mirn prz,e<lmuchu. Pomocnicy 

monterów zaisypiaili w brud
nvch oblepionych gliną fufaj
kach na zżal"tych cienką ko
rozja rurach ci€1Plociągu. Bry
gada eleklryc:zma powoli wyga 
szata światla. Dyżurni na za
grożorwch staruYWitSlkach wy
nucal; tJ1USte butelki do głę
bokiego rowu ma.g.istrali. Od 
pracy. zim:na i oczekiwania 
sztywniały ludziom kairki. 
Kończyła się eenna noc i na 
mia.sto rU\'>ZYlY pierwsze tram
waje. Dla miasta zaczynał 
sie dtzień niedzielnego wy
POCZYniku. 

W ~i!llach ra111nycb na 
budowę przybyli studelllci 
w ramach „.rendez vous z 
lopa1tą" zasypaJi odkryte od
cinki ruroci~~. 

o godzin.ie 13.45 w połud
nie mon1el""ZY zalO'i:Yil.i ostat
nie zaślepki. a spawacz.e za
kolcowaili ostatni<> nity, W 
ohwi>le '!)()tern rurociąg zacząl 
wypełniać się syczącą para. 
U w.vlotu wzbil się w górę 
na wysokość 4-piętrowe\ ka
m ienricv olbrzymi gajzer z ka
mieni. cegieł. oczewa i zie
mi. Trwało to ca:łą nied<zie
lę a•ż do poniedz1a'1ku godz. 
0,35. 

Po 44 gow:naich ~żon-ej. 
nadludzlci€<i praCY. spawacze 
i monterzy: H. Księżak, J. 
Sorbian. T. Kaczmarek. J. Bi
lińsilr' .T T(rzy~aniik, M. 
Michalak W. ·Liwocha. Ma
słoń. Fi-bich i in.ni odwiezieni 
zostaJ; do i>WYah domów. Ma
gistra.la przetrzymała śm;a~ą 
próbę i zdal<ł e~zarnin Wy
trzvrna 1-00ci. Zdali ltK> rów
mez re>boitnicv Dabrow<ł b~
dizie mk ·~ cievlo. 

Cud świętei Anny 
czyli największe oszustwo XX wieku 

N 
a wokandzie paryskiego trybunału depar
tamentu Sekwany toczyła się ostatnio 
sprawa, którą specjallśd zaliczają do naj
Większych cszustw dwudziestegc wieku. 
Przez dziewięć lat setki tysięcy wierzą
cych skladaly hcłd figurze święt.ej Anny 
z Entrevaux I zancsily do nic.i modły, 
kilka tuzinów lekarzy wystawiło odpo

wiednie świadectwa, na które powoływał się d<>· 
bry bata'1ion księży. Rzecz w tym, że figura 
świętej Anny z Entrevaux była cudowna i je
dyna w swcim rodzaju: krwawlla najprawdziw
szą krwią ludzką i wszystkie laboratoryjne ana
lizy to potwierdzaly„. 

Na lawie cskar'7;0nych zasiadł o!J.erżysta Jean 
Salvade i jegc czterech wspólników. z ich ze
znań można odtwcrzyć historię cudu. Salvade 
kupił 11gurę świętej Anny z Entrevaux na ja
kiejś licytacji za skromniutką sumę 1.250 daw
nych franków. W tym dniu, a bylo to 26 gru
dnia 1953 roku wieczcrem rozgrywal partię kart 
w swej cberży i, aby mu szczęście dopisywało 
ustawił figurę obok siebie na st.cle. Figura jed
nak niewiele pomcgla i przez caly wieczór cber
żystę prześladcwał pech. Salvade przegrał so
lidnie i pragnąc ukarać 7,a oo świętą cisnął sta
tuetkę o podłogę. Przy te.l okazji .ieden z pal
ców świętej Anny odłamał się od uderzenia. 
W n()<!y 7Alenerwowany Salvade nie mógł spać. 
Przechadzając się po pokc.iu, machinalnie wziął 
w rękę figurę, ale uczyni! oo tak niezręcznie, 
7..e skaleczył się właśnie c ostroi! wystający zła
many palec świętej. Krew Salvade'a zabarwiła 
hm palec. To właśnie stało się przyczyną cudu. 
Salvade bowiem zwolal swych kompanów od 
gry w karty oraz S'!Siadów, ogłaszając wszem i 
·wo~, że figura „krwa,vi". 
Wieść o cudzie, jak zwykle w takich razJ1.ch 

bywa, szybko rozeszła się z ust d-o ust. Zaroiło 
· '~ w oberży Jeana Salvade'a od pielgrzymów. 
Wstęp był bezpłatny, ale Salvade ~pr7..edawal 
wiernvm medaliki z wiz.erunklem św1ęte,j, fot-o
grafic. figury, świece i tym pooobne dewocjo
nalia. „Inter<!S funkc.jonowal wcale nieźle" 
powiedz,iał Salvade przed sądem. - „To był chy-

dny proceder" zgromil go przewodniczący 
trybunału. „Ludzie są tak naiwni i glupl. wy
soki sądzie" - odparl cskarżony. 

Z dalszych jego zeznań wynika; te Już po 
roku 7Alecydowano się przetransportować cu
downą figurę d<> Paryta. Dyrektor jednej z 
licznych nad Sekwaną galerii artystycznych -
11i0 .iaki pan Marcel di Leonard<> - wynająl ,1ą 
od Salvade'a za opłatą 100 tysięcy daWillych 
franków miesięcznie, Był on zresztą &brotniej
szy od o!J.erżysty, gdyż od razu nakręcił wspa
niały roligijny film na temat cudu i wydal pro
spekty reklamcwe. „sam wierzylem w cud" -
tłumaczy! się di Leona.rdi. - „Zwróciłem się 
nawet -dodał -do arcybiskupstwa, gdzie rozma
wiałem z jedną z osobistości, która nakłaniała 
mnie do kontynuowania tej pob&żnej akcji"„. 
Salvade regularnie zjawia! się po odbiór należ
ne.I mu za wyna.Jem kwcty i przy tych oka
zjach kluł się w palec, aby kr6pelką swej 
krwi oouowić ranę na palcu świętej Anny z 
Entrevaux. Tymczasem liczni lekarze przepro
wadzall analizy i wydawali pisemne cśwladcze
nia, że .,krew z palca świętej jest krwią ludz
ką". To wystarezylo. Cttd dzialal. 

Kto wie, jak dlugo by to trwało f czy t'Ud 
•więtej Anny z Entrevaux nie przet:zedlby na
wet do hist.cri! wydłużającej sążnistą Iiste in
nych, gdyby nie ten nieszczęsny Salvade. Pew
nego pięknegc dnia urżnięty „w pestkę" calva
dosem i innymi spirytualiami, znów w scenerii 
swej cberży, wyraziJ się bardzo brzydko o świę
tej Annie 7 Entrevaux i ujawni! cala istotę cu
du. Usłyszeli te wszyscy goście I zbili Salvade'a 
na kwaśne jabłkc. 

Fabrykant cudu nie mógł się .inż cofnąć. Po 
otrzeźwieniu i rozważeniu teg.n co słę staro, ]><>
sunął swój cynizm i nielcjalność wobec wspólni
ków tak dalece, że calą hisoorię przekazal jed
nemu z pism francuskich w formie reportażu i 
wzląl za to odp<>wiednie h-onorarium, gd.Y'Ż nigdy 
nie gardził godziwym zarobkiem. W sądzie 
twierdzi!, że w ten sposób chciał złagodzić prze
stępstwo <ll!lzustwa„. 
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Zaczyna sie nie
mal sehematycznie, 
Młooa dziewczyna 
pl'zy jeżdża ze wsi 
lub miasteczka do 
wielkiego miasta. 
Nie ma nic „naplę
tegc", nie wie jesz
cz.e gdzie będzie mie 
szkala, gdzie znaj
dzie pracę. Nie wie 
nawet dokąd" się u
dać, aby to wszyst
ko osiągnąć. Wresz 
cie gdzieś się zaha
cza i znajduje kąt, 
kt>oś przyjmuje ją 
jako „pom<>c domo 
wą", czasami, bar
dzo rzadkc, trafia 
lepiej, bo na budc 
wę czy do zakładu 
produkcyjnegc. 
życie nie składa 

się jednak z go
dzin przepraoowa
nych 1 przespanych. 
Zwłaszcza gdy się 
ma dwadzieścia lat. 
Zwłaszcza gdy się 
jest w wielkim mie 
ście, kuszącym ta
jemniczym blaskiem 
neonów. Dziewczy
na poznaje chłopca 

tegc jedynego, 
pierWlSzego I ootat
niego. Czasem chi-o 
piec ma na sobie 
piękny mundur, cza 
sem miejskie ubra
nie. C7.asem jest do 
bry, a czasem cho
dzi mu t:vlk<> o przy 
godę i pieniądze. 

Dziecko Jest kię-

Pud tym tybu.!em &z:wajca·n!'ki t:i~gotdlnik „Schiweizer 
Illu:s.t!'ier.:-te" zami-e<S1:ucza wyinik.1 testów przepro1wadiz.o
ny•ch wśród k·ieroiwców .s.amochodlO'Wyich w kac:1to1me 
Thurgau. 'Przy pomocy sipoecjaln~h apall'aió"-7 &k0111it.rolo-
wa1no u 327 kierowców - mężczY':un i 126 kobiet odle-

_=_=======- g!o,ść po.la widz0eni~, ru.tro1ść wzroku, zdo.Jność .ro.zroż- ;=====_=== nia,nia ko1IO!'ÓW, prawidQoiwość oceny odleękści oraiz 

Spocy procent bada111ych obnzymal ocerH~ niedostartecz-I 
szybkość reaikeji. 

ną w tych pięciu egzamin<•·ch. 69 osób (111.2 proc.) nie 
§ da.walo sobioe rady z okreś!eruiern odlległości - jedną § = z podst.a.wowych cech dobrego k·ierowcy. szc?.ególn;.e = 

-~ wa,żną !)rzy mijarniu i wyiprzedizao.iu. 46 osób (10.15 =§ 
proc.), mimo noszenia Q>ku.lairów wyka,zało nied.ooitaitecz
ną ostrość WZll'oku. 28 ooób (6,1 proc.) było dałtolllistami 

I 
w .s.toipnkr uniemo•żli.wiiają.cym rozróżmiainie podistar\'l'o-
wych kolorów sst.alSlCJ'Wa,nych w koanu111tka1cji, tz;n. zielo
nego, czerwo111ego 1 żółtego. 7 osób (1,5 pr·oc.) miało 

. ogr.a1n:iicz<me pole wiidrze1nia, wreszde u 16 baidaillyich (3,5 
proc.) zaoJ:is,e,rwo1wal!10 ~byt wol•n.a rea1klcję, 

I Pismo szwa.jca.nskie wzywa do objęcia pcdoibnymł ba
darnfami "'-".S/ZYIS<tkich kierowiców w kra.ju. 

P. S.: A mOIŻe by taik i u nas? 

ską i końcem miło
ści. Dziewczyna, któ 
ra nagle stała się 
matką, zostaje jesz
cze bardziej niż d-o 
tychczas sama i bez 
radna. 

Tak, tak, wiem, 
że wiele instytucji 
zajmuje się takimi 
matkami, że lstnie
.ią możliwości doraź 
nej 1 nie tylko do
raźnej pom()<!y. Ja 
wtem, ty wiesz, en 
wie, my wiemy. Naj 
częściej jednak nie 
wie o tym ona. 

zostaje sama. Po
zbawiona mieszka
nia, bo czyż pry
watni chlebOOawcy 
będą trzymali kobie 
tę z dzieckiem 1 
Przy te.I ciasnocie 
mieszkaniowej 1 

Pozbawiona pracy. 
Pczbawicna rodzin 

nego domu. Wieś, 
czy małe młastecz
kc nie przyjmą z 
powr<>tem marno
trawnej córki z nie 
ślubnym dzieckiem. 
Rodzice wyrzucą ją 
za próg, oczyszcza
jąc swcje dobre Imię 
przed sąsiadami, 
przed księdzem i pa 
raflą. 

Dokola dziewczyny 
tworzy się mur, c 
który musi się prę 
dzej czy póżniej rcz 
bić. Wytrzymuje ty-

dzle1i, miesiąc, cza
sami rok. 

Jadwiga M. wy
trzymała dwa lata. 
Tulala się ze sw<>im 
nieślubnym dziec
kiem niemal po ca
łej Pol&ce. Miesiąc 
u krewnych, dzięki 
kłamstwu, że „mąż 
po mnie la.da ch"l\i
.l& przyjedzie". Po 
zdemaskowaniu na
stępny mi<!Slą.c u na 
stępny<'h krewnych. 
I tak dalej. Sclga.la 
ją po kraju infamia 
rodziców, wszędzie 
za.mykając przed .nią 
drzwi i serca. 

W każdym zakła
dzie pracy p<>zbywa 
no się młodej mat
ki, wystawiając jej 
zresztą jak najlep
sze opinie. W hote
lach robotniczych nie 
było dla niej miej
sca. 

Tułała się po dwor 
cach, po skwerach 
i ulicach. Wreszcie 
zabraklo jej sil. Pod 
rzuella dziecko p<ld 
branię jaklegcś In
terna.tu ł doczekaw 

szy w bezpieczneJ 
ocllegl-0ścl przyjazdu 
milicji odeszła, Po 
dwóch dniach sama 
zglcsila się do ko
mendy. 

Obecnie czeka na 
rozprawę sądową w 
ar es z cie tymcza.si0-
wym. Ma dach nad 
gł-ową i ciepią stra 
wę. Dzl<0cko też prze 
szl-o już na państwo 
wy wikt. Wszystko 
za cenę przestęp

stwa. 

Na rozprawie są
dowtij prokuraoor be 
dzie się dziwił i po 
wie: „„.Sytuacja ko 
biety w Pclsee Lu
dowej jest zupełnie 
inna nit w Polsca 
międzywojennej„. u
sta wa o przerywa
niu ciąży„. Praca„. 
Równouprawnienie, .• 
Mc"źność uzyskania 
po.mocy" ••• 

JadWiga M. musi 
odcierpieć za swój 
czyn. I swcją nie
wiedzę. Pa1istwc nie 
m<>że tolercwać pne 
stępstwa, które p.o• 
pełniła. Tym bar
dziej, że prokura
tor ma rac,ię - po• 
moc państwa nie 
jest zjawiskiem ilu
zorycznym. Więc Ja 
dwiga M. musi od
pokutować. 

A ludzie, którzy 
zamiast jej pomóc 
pctraktowali młodą 
matkę jak uciążli
wy balast, nie Z34hl 
dą na ławie oskar
wnych. Moralni, 
cnotliwi, nieskazltel 
ni - czy tylko w 
swoim wqasnym -
mieuiu1 



Wspólne oświadczenie Coraz ostrzejsze formy 
delegacji partyjno -

OLSKI I 
rządowgch 

RD 

kornunikMyjnych łączą-eych 
wolne miast.o Berlin zachodni 
pC>przez teryoorium Niemieckiej 
Republiki Demokratycznej ze 
światem zewnętrznym. Status 
wolnego miasta 7Al6tanie zabez
pieczony skutecznymi gwaran
c.iami rniędzynar<>do'l'łymi . Lud
n-0ść Berlina zachodniego bę
dzie posiadać prawo decydowa
nia o swym wewnętrznym u
stroju. 

ograniczania ·opozycji 
Przewodniczącemu senatu francuskiego 

nie wolno korzystae 
z oficjalnych środłtów propagandy 

'VARSZAWA (PAP.) - Wcroraj o godrz, 9 ran.o po
wrócił& d10 Wall'SZla.wy delegacj.a pa.rtyjn.o-1'2ądowa PRL 
z I 15ekreta.rizem KC PZPR - Wladyst.a.wem Gomułką 
i J)N!:Ze.5Em Rady Mi111•istrów - Józefem CyranMewi•Ctllem, 
która. przebywa.ta. z wizytą w Niemiwkie,J Republiice De
mokirałyc:mej. 

N:1. DW'!l•rcu Głównym W Wa.rsm.wie powraca,iąic11, de
lega-0,ję wita.li (lll;łonk-01Wie naJwyŻS'Lyeh wta.dz partyjnych 
i państwowy<:h. 

Na zaJwńczenle wiZl'iY 1>0lskie.i delegacji w NRD pod
pl,sa,ne :zcsta.11> wsi>ólne oświaclozenie delegacji pa.rtyjno
rząidowyeh P0>16kiej Raecizyp0>spolile.i Ludowej i Niemiec
kiej Rer>ubl1lki DemO!kiraitycmnej. Poolźej podajemy skrót 
oświaderz.enia.. 

Na za;prciszenie Komitetu Cen 
U'ąlnego Niemieckiej Socjali
.stycznej Pa.rtii Jednocie' i rzą
du Niemieckiej RepubUki De
moikratycznej w dniach od 15 
do 19 października 1962 roku 
przebywala z wizytą przyjaźni 
w Niemiec.l{iej Re;publ:<:e De
mokratycznej delegacja Komi
tetu Cent.ralne,go Po~sk1ej Zjed 
noczonej Partii Robomiczej l 

w. Brytania 
nie zamierza 

uczestniczyć 
w blokadzie Kuby 

LONDYN (PAP.) - .Talk do
no§i waszymgtoński koreS!!J<)l1.
dent „Daily Mail", rząd bry
tyjski wystosował do rządu 
USA w drodze d}1Plomatycznej 
ostlrzeżenie w :2'Wiąz.ku z ame
ł"Y"kańskimi pia.nami wprowa
dzenia embairgo na >ramsport 
tow.arów d!la KU!by. 

W. Brytania iUJPI"zedziła Sta
ny Zjednoczio.ne, że brytyjlS'ikie 
()1kręty wojenne otrzymają po 
łecenie ochrO'l'l.y br.)'"tyj15,kich 
statków handlo<W)"Ch przed na 
!Paścią „piraitów" iI'e.KTu<tują
cych się spośród em.Jilrantów 
ilm.rbań.siki;ch oraz -że ~· razie 
lkonieczn<i.ści, licziba bry<tyj
eki>eh dkrętów iwoiennych 
znajd.uj'ąc~h się w siretie 
Morza Karatooikiego ~dzie 
zwiększona. 

rządu Polskiej Rzeczyp<JS<jXJili
tej Ludowej z pierw.,;zym se
kre-larze1m Komi•tetu Cerutral
nego Wladyslaiwem Go.mu!Jką i 
!Prezesem Rady Mimistrów Jó
zefem Cyran1kiewli.czem na cze 
le. 

W toku ro2lmów jalk1e pirze
prowadzone Z'OstaJy m:ędzy o
biema delegacjami, dokQilaru> 
wymiany poglądów w sprawie 
tntereS1Ujących obie .sil rony pro 
blemów sytuacji mię<lzynaro
dowej o.raz omówiono za1gad
nienia :z.wiązane z dalszym roz 
wojem braterskiej współpra
cy m~zy Polską R;-:eczą.po
spoilitą Ludową i Nle.mieoką 
RepuJbliJką Demokratyczną. 
RQ:zmowy wyika.zaly P·elną z:god 

.nośĆ ,poglądów we ws:cyMkich 
omawianych 1S1Prawach. 

I 
R<>?Jwój wydarzeń potfWder

dza - •brzmi dalei ikomuniikat, 
- że glóW111ą cechą w.sipółczei; 
nego układu sil rw śwkcie jest 
stale rosnąca przewaga sy
stemu .socjalilstyc-z.nego nad sy
stemem kaipi tali.s1tyc2lnyun. 

Zmia:na między.narodowego 
'l.likladu sil t11a ikorzy:ść socjaliz 
mu i ;pokoju, ;poitę.ga pańs~w 
obozu socjalistyc.zneg.>, a.nty
wojen.na ,postawa państw JP<YW
staly.Ch na gr-uzach kol0<niali'Z. 
mu i państw . prQWaazących 
Jl<>nty~ę' ne!u:\'ra~IMyć~.'lą ·oraz 
stały . wzr<l\St rlri.'-'IU mas lu
dOWyCh na rzećz · polroju -

·łifo ' czy1n'ffhlfr stiwatózll'~ące •. '!'eal 
na. możliwość wyeliminowania 
wojny z źycia łudz;ko.ści. 

ZE ""' ~"""' •••• •••• ,„, SWIATA 
POWROT 

DELEGACJI WOJSKOWEJ NRD 
Z MOSKWY 

BERLIN. W sobotę powróciła 
2: Moslc'Ny do Berlina delegacja 
wojskowa NRD z m:lnistrem o
b•ony na>rodo\\'ej gen. ainrui 
Hofmannem na czele. 

GROEPPER OBJĄL FUNKCJĘ 

BONN. Nowo mianowa.ny am
basador Niemiec zachodnich w 
Zwiąrzku Radzieddim Hoil'St 
Groepper odleciat w sobotę 
samol<:>tem do Moskwy w oelu 
objęcia s.wego stanowiska. Zaj- . 
mie on miejsce Hansa Krolla, 
który odwola.ny został do Bonn. 
Mianowano go specjalnym do
radcą do spra·W wschodnich w 
bo-ńskirn Minlsterstwie Spraw 
zagiraniC:Zllych. 

USA ŻĄDAJĄ OD NRF 
MILIARDA MAREK 

NA ZBROJE..'llIE 

BONN. Zachoct.nionlem.iecltl 
„Neue Rhein Zeitung" ~onosi,· 
że podcza.9 wizyty bonsklego 
ministra spra•W zagranlcznycn, 
SChroedera w Stanach Zjeclno
c:z,onych USA doJńagaJy slę, 
aby wyd.Mld zbrojeniowe NRF 
na ro-k przysizly wizrosły o mi
lia.rd marek. 

AMERYKAŃSKA 
PROBA NUKLEARNA 

NAD PACYFIKIEM 

NOWY JORK. W sobotę pmed 
poludiniem (czasu warazawskie
go) Stany Zjedn<iczone przepro 
wa.dz!łY nad wy.5\pą Johnston 
na Pacyfiku' koleJ·ną próbę nu
kleairną na wysokości okolo ;;o 
km. Ekspl<>dowany został ladu
nek o sile wybuchu po.nit.ej 
20.000 ton TNT. W piątek doko
nano 53 próby pod:r.iemnej. _ 

CYPB PROSI O PRZYJĘCIE 
DO EWG 

LONDYN. Rada Mlnistrów Cy
pru przyjęla uchwalę w s'{>ra
wie zwrócenia slę do krajów 
wspólnego ryrnku z pro&bą o 
ro-z.poczęcie rokc·wań na jakleh 
warunkach' Upubllka Cypryj
ska mogłaby przylączyć się do 
europejskiej wspólna.ty goo.po
<la!I'C2ej. 

UGANDA NAWIĄZUJE 
STOSUNKI DYPLOMATYCZNE 

Z ZSRR i ChRL 

dowa stoourun dyplomatycrzine 
na =eblu ambasad, 

SPADEK KURSU AKCJI 
NA GIELDZIE NOWOJORSKIEJ 

NOWY JORK. W piątek kurs 
akcji na gleld'l:ie w Nowym .JOtr 
ku znowu gwałboWtnie się obnń
żył. W ciągu jednego drua o
gólna wrurtość akcji sipadła p.ra 
wie o 4 mld dolarów. 

W amerykaftskich kołach :ti.
nan.sowych nowy wstrząs na 
Wall Street t.lumacrzą niepo.rńysl 
ną sytuacją w· gos,po.dall'Ce ame
ryl;:ańSikiej. 

STRAJK K<'.llLEJARZY 
WLOSKICH 

RZYM. Woz01'aj o północy 
rozpQC'U\ł się 24-godoz.in.ny strajk 
koleJa.ny w pięciu przemysło
wych prowin<'jach północnych 
Włoch: Bolonii, PaTmie, Mode
nie, Pia.cen>zie i R~g.gio Emi
lia, W okręgach t'ych ;ruch na 
kolejach całkowicie zama.rl. Ro 
bot.nicy domagają się podwyż,ki 
plac 1 lepszych warunków pra
cy. 

Sziuczny pąs 
radiacji 
przyczyną zamilknięcia 
uRangera- 5"? 

NOWY JORK (PAP). Jak po
daje „New York World Tele
gram and Su.n" eksperci ame
ry.kańscY z la1botrato.c·ium badań 
koomi=nych w Pasadn.te (Kali
fornia) do.mil do wnioosITTJ, że 
flasko próby z „Rangerem-5" 
przyplooć można dz la Ian iu pa
sa ra<ii.acjl, wytworzonego w 
wyniku arnerykańslciej eksplo
zji doświadczal,nej na dużej wy 
sokoścl przeprowadzonej wd.nlu 
9 lipca br. .Jak wlada<mo .. bate
i!'le slonec-z.ne „Rangera 5", któ 
re mlaly dostarczać energii. na
dajnikom, przestaly !un~cjono
wać, ~niem am~ry.kanSlkich 
eksoertow moglo się to zda
rzyć w m·omencle, kiedy ra
kieta księżycowa pr:zechocl7.lla 
pl-zez sztuczny pas p.romlenio
wania. 

Nie jest wyklue7..one, :!:e wy
strz-e1enie ,.iwngera 6'' planowa 
ne na styc-zeń pr-zys1ztego roku 
-zostan.ie odtożone, dopóki n ' e 

KAMPALA. Młoda atrykań"k~ I trntaii· sl'ę km\.kretnle, co b)•lo 
Republika Uganda pos·ta-no'Wlla , przyozyną nieuda,nych eks1p-c
naw:ląozać ze zwią·zkiem Ra>dtzi·e- rymentów z t~zema poprzedni
ckim i Chińską Republiką Lu- mi rakietami. ks.i.WCOIWY.~, 

Z I>~ LOPZKI~ nr~ .2-~Z- (J9_4u_,· 

PolSka i NRID pomownie pod 
kreślają swą wolę ucze.s.tnicze 
nia w porozumieniach w s,pra
wie krdków częś>Ciowych, iktc>.re 
1P-rowadzHyiby do os:la•bi~nia na 
pięcia i uJa:twienia p<).i;-lępu w 
!!'Okowalll.iach o p-0wszechne i 
całkowite roobrojenie. Polska 
Rzeczi~)Ji,ta Ludowa i Nie 
mieoka RtWubliika Oemokira
tyczna opowiadają się za :re
ikazem dalszego rozprzestrzenia 
nia broni nUJkleameJ i w pel
ni tPOIPierają proipozycje 2Jw&ąz 
ku Radziec<kiego w te1 spra
wie. Popierają one propozycje 
w sprawie zawarcia pakllu o 
niea.gre.sji mię-Ozy krajami 
NATO i Układu Warmaw
sldego, w ~aiw:ie zakazu pro 
pa,gandy wojennej oraz PTO'Pa
go1wania odwetu i rewizji 
ds~niejących gra.nic, w si;:>rawie 
utv.-'Xlrze;nia strefy bPzartomo
wej w Europie Sr··iOlkowei. 
Polska 1Proipozycja utworzenia 
strefy bezatomowej PQ!parta 
przez wszyslJkie kraje socjali
styczne zyskuje coraz więcei 
zwolenników równierż. w sze
rokich kołach na Zachodzie 
O ro.snąc.)llm pO!pa.rdu dla idei 
stref beza1onwwych j11Jko kro
ku na,przód ku pclnernu i po
wszeclmemu 1'()12Jbrojeni u świad 
czą inicjatywy utw<>'rzenia po
d01bnych stref w ;innych rejo
inacb świata. 

Li1k:widacia po.'ZOISlta•lo.foi dru
giej - wo.jny światc1wej i za war 
cie niemie>1-'tlcie,go trakt.atu potko 
jowegio jest pieC'wsroplami
wym zada:niem n.a dro<ize do 
zlagodzenia naipięcia i do roz 
brojenia. Okre.slające poliity11.ę 
Niemieckiej Republik[ Federal 
inej siły m~lita.ryzimu 1 OO•We
tu powlększają nieu.stannie 
sowój ,potencjal wojskowy, do
maigają się uporczyw!e broni 
jądrowej, zdobywają coraz 
sze r.szy wiplyiw na politykę 
1Pa-ktu atlairutyctldego. 

P01Piera.jąc polilytkę Nlemiec
ikiej Re:pwl:>Uki Federalnej mo
cairstwa wchodzące w sktad 
tego pa~tu _ p):'Owa~ ~;r~ce 
rueb~ieL-.m(\ .gn;i. W t~ 
świ.etle roz,pa-trywać należy 
równiei ~lit-y-kę pmwa<lzoµą 
obecltie prze.z Ji'ranc1ę, 'k<tóra 
niepomna historycznych do
świadczeń na.rodu !rancw;ikie
go i 1nnych na.rodów Europy 
udziela kredyt.u agresywnemu 
militaryzmowi niemieckiemu. 

Szczególnie niebe~!ecznym 
siedliskiem dywersji i prowo
ikaoji antypokoj-0wych, Slkie
irowanych przeciwko N emiec
ik.ief Republi:ce Denl(Jlkra.tycz
nej i całemu obozowi .oocjall
stycmernu jest Berbn zachod
ni, w którym utrzymuje .się 
od da1wna jUli: anachron.icz
nY i bezpralW'lly reżim oku,pa
cyjny. Mia.soto to przekształco
ne zostało w bazę paktu 
atlant~kiego. 

Agiresywnym jpla.n0tm za-

Polltyka stoeowanla pogróżek, 
do której znów próbują się u; 
eiekać określone k<>la na za
eh<>dzie, nie może mleć żadne· 
go wpływu na 7Al.ecydowaną 
wolę państw .socjallstycznych u
sunięcia zarzewia wojny 1 u
trwaleni.a pokoju w Europie. 
Zbankrut<>wana P<>lityka z JJO
zycji sily skazana jest na fia
sk<>. 
Rząd Polskiej Rzeczypospoli· 

tej Ludowej wyS-Oko oeenia wy
siłki Niemieckiej Republiki De· 
m>0kratycznej w walce przeciw
ko agresywnemu militaryzm()
wl za.ch<>dnionlemiecltiemu o 
raz jej wielki wklad do spra
wy zal>ezpioozenia pokoju w 
Eur<>pie i p<>kojowej przyszłoś
ci nar<Odu niemieckiego. Polska 
Rzeczp·OSP<>llta Ludowa calkowi
eie popiera konstrul<tywne pt-o· 
pozyc,je Niemieckiej Republiki 
Demokratyc~nej zmierzająee do 
p-0Jt-0j-0wego rozwią7..ania tyeh 
problemów. 
Poważnym wkładem do za· 

pewnienia pokoju w Europie i 
ważnym ktokiem w kierunku 
umocnienia suwerennoś~i i bez 
pJeczeństwa Niemieckiej Repu
bliki Demokratycznej były za· 
rządzenia rządu NlemleckieJ Re 
publiki Demokratycznej z dnia 
13 sierpnia 1961 roku zabezpie
czają.ce granicę państwową Nie
mieckiej Republiki Dem>0kr.i
tyeznej z Berlinem zachodnim, 
wydane na podstawie wspól
nyeh postanowień państw - u
ezestników Ukladu Warszaw
skiego. 

Bezpieczeństw<> granic Nie
mieckiej Republiki Demokratycz 
nej Jest również jedną z P<>d
stawowy<:h gwarancji pokojo· 
wego ręzwoju Polskiej Rzeezy
P<>SP<>lit.ej Ludowej 1 bezpieezei1 
stwa polskiej granley na Odrze 
i Ny<Sie. Granica ta JCl!!t sku
te<:znle ehroniona przez potęgę 
całego obozu socjalistycznego, 
podobnie Jak granica państwo
wa Niemieckiej Republiki De
m·~kratycznej na Labie i we
rz-e. 

Oble delegacje popierają sta· 
nowisko Zwią1.k\l Rn.dzieekiego, 
który w swym oświadczeniu z 
12 września 1962 roku prze· 
.s.~t . pt7A\(l »lel>ezpleczeń
s~w"ll• -gf>Q·hll!>CY.nt ł><)koj.:>wl świa
ta. w wyniku poczynań Stanów 
·ZJedno,(;zonych wobec J{uby i 
:wezwał' . -<>dpo'Wledzlalne: kola 
amerykańskie do odejścia od 
tej niebezpiecznej polityki. 

PARYŻ (PAP.) Rząd 
francuski nie vgodził .się, by 
prze~n.iczący senatu, Ga
ston Monnerville, który „ we
dług <konstytucji jest drugą o
sobą w pa.ńs1JWie, wygllos.ił 
przemówienie radi-01wo-telewi
zyjne w ramach kalffiiP'8llii 
przedreferendalnej. 

MonnerviJle, ja1k wiadiomo, 
nega.tywnie ustcsll!!lkował sie 
do projektu - de Gaulle'a w 
sprawie reformy loonstytucjl. 
18 paźdzliern ika zwrócił się on 
do premiera i min.ist.ra infoc
macj,i z .prośbą o umorż.;liwie
nie mu wYgloszenia prnemó
wienia w radio i telewizji, w 
celu iprzedsita.wienia swe.go sta 
nowi.sika. Minister informacji, 
Fouchet odrzucH prośbę prze
wodniczącego senaitu stwier
dzając. że of>icja-1.ne środki pro 
Pa.gand.y mogą być udootępnio 
ne tyilko ;przedstawiciel<ml par 
tii politycznych reprezenitowa
nYch w parlamencie. MLnister 
informacji wyraził przyipusz
czenie, że Monnerville mógtby 
wystąipić w radi'<> i telewizj1i, 
lecz wylącznie w charakterze 
;przedstawiciela ipartii radylka
łów, kitórej cz.lo1nkiem je.stt 
przew-0dni1czący seina•tu. 

W sito 1 icy Frainoj i podkreśla 
się, że wskazui.e to jeszcze 
raz na ain tyderrioikra tycz.ny cha 
ratkter zbliżającego sie refe
rendum. Sprowadzenie ;prze
wodniczącego senatu do roli 
zwYklego przedstawiciela par
tii ;poliityc=ei komentowane 
jest w Paryżu. jako oso.blsta 
zemsta de Gaulle'a wobec 
Gastoina Monnerville za jego 
.stan.owislm w kwestii i:eferen 
dum. 

Francuską 
Rada Państwa 
2;awiesiła 
s·ąd, wojskow.y · 
Najwy.ż$zy organ prawntezy 

Franejl, Rada Państwa anulo
wała przedwczoraj dekret rzą
dowy w sprawie utworzenia 
sądu wojskowego, który w u
bieglym miesiącu skazał na ka 
rę śmlerei jednego z przywód
eów organizacji a.rmll podziem 
nej„ Andre Canala, znaneg·o 
pod pseudonimem „Czarny mo 
nOkI". 

Gen. de Gaulle utworzył no· 
wy sąd w czerwcu br, P<>tem gdy 
Tryb~n.al Wojskowy nie skazał 
na karę śmler>Ci byłego genera 
ła Sala.na. Trybuna.I 7,o.stał roz
wiązany i na mocy dekretu u
tworzono nowy sąd wo~skowy, 

Rada Państwa rozpatruJąC ap-e 
lację wniesioną przez canaJa 
doszła do wniosku, że utworze 
nie nowego sądu był-0 niezgo
dne z ustawą za.aprobowaną w 

referendum z kwietnia br. da
jącą de Gaulle'owi szereg pel
nomocntctw w realizaeji pok<>· 
jowyeh układów z Algierią. 

Remarque 
nie chce mieszka& 
w NRF 

PRAGA (PAP). W wywiadzie 
dla tygodnika ezechool<>waekle
go „Literarnl Noviny" pisarz 
niemiecki Erich Maria Remar
que powiedział, że „militaryzm 
nlemieeki znowu narasta w 
Niern<:zech zachodnich, a• ludzie 
obawiają się, że wszystko po
wtórzy się od nowa". 

Remarque powiedzial, że nie 
zamierza przesiedlić się ze 
Szwajcarll do Niemiee zachod
nich. Rząd boński nie uehylil 
dotychezas wydanej przez wla· 
dze nazi.st<>wskie w 1937 roku 
decyzji zabraniają<:ej mu poby
tu w Niemczeeh. Przyczyny te
go Remarque d>0patruje się w 
rozwoju politycznym reżimu 
bońsl<ieg<>. 

Erieh Maria Remarque w ro· 
ku 1937 emigrowal do USA. Od 
1948 r. mieszka w Szwajcarii. 

Jemen oskarża 
Wielką Brytanię 

inspuowanie aeresji o 
KAIR (PAP). Premier Jeme

nu Sallal oswia<:!czyl korespon
dentowi radia kairskiego w Sa
nie, że republllcanle mają do
syć wojsk i u7.brojen1a by zlik
widować wS1Zelką agresję prze
ciwko swemu !<'rajowi. 

Premier Jemenu oskarlyl Wlei 
ką Brytanię o uizbrajanle i !i
n.ansow<i•nle państewka Bejhan, 
polożonego na g.ra•nlcy z Jemf'
nem, które wchodzi w Slktad 
zachooniego :pro·tektora.tu Je
xnęn.u. ,Pubeirn.ator Bcjh.anu pro
w<>kuje Jnc:Y\denty gran1czne. 

,Ą.,genc)e pr,asow~ ,IJ-fl<lal lnfor
mują,„p ~r.<;iwo~c:l'.).l;ly.ch po.su
nięciach W. Brytanii przeciwko
.Jemenowi. W piątek z W. Bry
tanil do Adenu przybyly czter-y 
brytyjskie wojskowe samoloty 
o-dtrzutowe typu „Javellin". 

Agen.cja AFP pisze o ruchach 
Jed•nostek floty brytyjskiej w 
kierunku Adenu. 

KAIR (PAP). Według donie
sień rozgłośni w Ammanie 
„królewskie sily" kontnrewolu
cionJStów jemeńsl<lch przygoto
wują się do ma1rszu na Sanę, 
„z północy, wschodu i zachodu''. 

KAIR (PAP). Jor>dania, która 
- Jak wiadomo - od pierw• 
szej chwili występowala prze
ciwko rewolucji w .Jem<:nie. o
becnie wyraża gotowość ud'Zie
len;a pomocy militarnej obalo
nemu imamowi El BadtI'owi z 
ehwilą, gdy El Badr tego zażą
da. chodm.ioniemie.cki'Ch m!l!ita.ry

stów i odwet-0-wców &kierowa 
111.ym p.l'.zeciiwko Niemieckiej 
Reputblice Demokratycznej, 
Polskiej Rzeczyipospolalej Lu
dowej i całemu obozowi oo
cjal:ist.yczmemu - musi być 
ipo11ożony kres. D:rogą cio o.siąg 
t11ięcia tego oeilu byłoby pod-
1Pisa:nie traiktatu .po'-'oiowego 
z obydwoma ipaństwa:ni nie
mieClkLmi oraz norma·lizacja 
sytuacji w Berlinie zach<Jdnim 
'l.Pl'zez przek.;;ztałcenie go w 
zdem.:Hitaryz01wa111.e, woi.:le mia 
&to. 

Deklaracja podkreśla, fe or
ganizacja Narodów Zjednoezo
nych zgodnie z jej za.daniami i 
eelami może i powinna Ode
grać ważną rolę w odprężeniu 
sytuacji międzynarodowej i roz 
woju pokojowej wspólpraey . 
By moo spełniać tę rolę, orga
nizacja ta i jej organa (><Iwin· 
ny odzwierciedlać , obe>cny u· 
kład sił w świecie, Polska 
Rzeezpospollta Ludowa i Nie· 
mlecl<a Republika Demokratycz
na domagają się przywrócenia 
Chińskiej Republice Ludowej 
należnych jej praw w organi
zaeji Narodów Zjednoczonyeh. 
Uważają one równlez, że przy
jęcie obu państw niemieckich 
w poczet członków Org~nizacJI 
Narodów Zjednoc-.ronych byłoby 
ważnym wkładem do odpręże
nia sytuacji w Europie i do 
normalizacji stosunków P<>mlę
dzy dwoma państwami niemiec
kimi. Departament Stanu 

II 
Obie st.ro.ny omówily obeeny 

stan wspóljpracy gOS!pO<iaT
cze; i naukowo-technicznej. 
Stwierdzono. że w nstatnich 
latach roz.wJnę1y się nowe 
formv wsipótpracy, w wyni1ku 
których osiągnięto !Y'stęp w 
specjaliza>Cji i kooiperocji w 
przemyśle maszynowym, elek
trotechnicz.nym, (lhemic21nym 
oraz w .iinnych ga1łęziRch orze 

(Dalszy ciąg na str. 6) 

»zawiódł s~ę« 
ALGIER (PAP). - Po 

dwudniowej nieobecności spo
wo~owanej sesją ONZ, wizy
tami w Stanach Zjedno
czonych i na: Kubie, premier 
Ben Bella powrócił w sobo
tę rano do Algieru. 

'!f złożonej deklaracji pre
mier Ben Bella podkreślił 
~n~czenie decyzji ONZ przy
Jęc1a Algierii w poczet 

Związek Radzieciki, poparty 
l.Pl'Zez wszys~kie państwa so
cjalistycme, dąży do pokojo
weg.o rozwiązania tych probie 
mów w drodze poiro7.umienia 
z uwziględ111ie!l1iem intere.sów 
wszystkich za•iin:te.re.sowanych 
stro.n. Pańs1Jwa socjaiistyc2lne 
nie zaniedlbują niczego, aby 
wyczer1pać 'W\Sll:ystkie środki 
1PrO<Wfl1dzące do teg<J cel1U. Jed
nak'Le za•wa.rcie tra.k1a.t-;.i, tPoko
jowego nie może być .b.ez koń 
ca oo .V'letk.atne. 

Znane dotychczas tylko w 4 krajach 

Jeśli nie dojdzie do zaowair
cia t·rnkita!t'U ,petkojowego z 
obydwoma jpańsl:waimi nie
miectkimi z powodu oporu mo 
carstw zachodnich i odweto

Urządzenie do łączności 
dalekosi~inej 

uruchomiono w Polsce 
wych sil w Niemczech za- (BN-T PAP). W pracowni :fal 
chodnich, Pol.<lka Rzeczipoopo- ultrakrótkich Ins.tytutu F'i'Zyki 
Hta Ludowa 7,awrze wsipói1nie PAN w wa.r57..aw1e urucllomio 
z i.runyrrni p<tń•S<~wa.m1, które ny zos.tal pierws'ly w Polsce 
wyrażają go•\ow~ć w tyim ,kie kwa·ntowy wzmacniacz mlkrc
runku t-raiktat polki:>jowy z i<llowy, tzw. m~w;er. 
N' · elką R bl"- D Ma,g,ęry - to urząr.lz<:nia . po-

1em1e enu i.,;:ą emo- !7.Wala.jące w'Zmacnia<! i obs-er-
Jff0Jtyczną. Rozwi~że to rów- wować sygnaly il'adiowe 0 ultra 
nież sprawę prze.kształcenia wysokiej częs•totliwoocl, ta.k sla 
Ber!i.na za.chodniego w zide.mi- be, że nie moina lch wykryć 
HtarywV'rnne, wolne mia•S<to zwykle stosowanym\ metodami. 
IPl'ZY pełnym poszanowaniu su Od·:lają nieocenione uslu>gi w 
weren.n~·ch oraw Niemieckiej -radiioastronomii, radiolokacji i 
RepUJbliiki Demolcra\yc7.nej, na komunikacji daleko.'llężnej, np. 
któreJ· terv_ torium :>;nDJ'du.le się w ląozności !7.e ~tntkaml kosmicz 

nyml. Mogq też odbier<tć t?.w. 
1o miasto, Berlin wch()dni szumy przychod!Zqce z oole-
przestanie być siedlis1k;em pro gJych galalrtyk. 
wokacji i o~niRkiem wojny. 7.aMd.a d·zialanla tych przyrzą 

J';lemleeka Republika Demokrn dów oparta jest na zjawls.Jcach 
tyczna oświadcza i:·ot1>w-0ść za- !<wantowych. wys.1ęp.ujących w 
gwarantowania na podstawie pewnych substancjach pt-zy ni
norm prawa rnir,·dzynar>odoweg-0 sikich temperatur.ach w s·ilnych 
~Js2Jo~~i~ ::.F.Y.!h.?~..tAAl.a, _ @j41_=-·il(~A _ :lllil·~~U'..~9.l_, . . Yi:l..~-~- · 

rzystanle tych zjawisk wymaga 
opanowania niezwykle precY·
>zyjn.ej techniki pomia,roweJ, o 
czym świ.a<lc-zyć mc·7--e Jakt ,że 
do chwHl obecnej tego typ·1 
ma~ery urucho·n1iono jedyni-€ w 
ZSRR, USA, Anglii i Japonii. 

Materlalem w którym wystę
puje w-zmocnlcnle sygnału, Jest 
w wa.rs7.8Wsklm maserze kry
ształ syntetycznego rubinu wy 
produkowa.ny również w In,;ty 
tucie Fi:zyl<l PAN. Pierwszy 
pol»ki maser - P!7.Yr><>min.ajq
cy mcwJowy termos o średni
cy ok. 30 cm I 70 cm wys.okoś 
et -. działa w stc-;unl~nwo „wy 
so-kieJ" temperaturze cleltlego 
a>zo.tu - 195 stopni C, p~dczas 
gdy o-gól nic s<tOflowana jest trud 
na do otl7.ym~nia i bardzo l<o
sztowna . w ekśiploatac.H 1emp-c
n·a tu.r;i c1ekle2<> helu L- 2'69 sto-
_,Wl.i, . C). , -~. „ . 

na Ben Belli 
członków Organizacji Jlfaro
dów Zjednoczonych. Zanoto
waliśmy z satysfakcją - po
wiedział - powszechną sym
patię, jaką cieszy się nasz 
naród. 

Ben Bella oświadczył, że 
rozmowy z prezydentem 
Kennedy'm i sekretarzem sta
n1,1 Ruskiem odbyły się „w 
atmosferze wzajemnego zro
zu1nienja''. 

„Na Kubie podkreślił 
nasze rozmowy były 

szczególnie braterskie i ser
deczne" ujawniając „całko
witą i'ectność poglądów w 
sprawie bezw~ru_nkowej li
kwidacji kolonializmu i im
perializmu oraz w sprawie 
pokojowego współistnienia". 
Ben Bella zwrócił również 
u~ag~ na entuzjastyczne po
w1t~me zgotowane mu przez 
narod kubański. 

NOwY JORK (PAP). Dzien
nik „New Yo1·l< Poot" w kore„ 
pondcu-cjl "' Waszyngt.onu pió
ra M. Viorsta. d<>nosl o poważ
nym nieza,1owolenlu rządu USA 
ze stanowiska, jakl·e zajął Ben 
B-ella w czasie swej wizyty na 
ICubie I ze zlożonyeh pt7.ez nie 
go oświadczeń zapovtria<l.ającyeh 
poparcie dla Fidela Castro. 

Kola oflejalne uwzględniają 
:>~v6wno wewnętrzne problemy. 
jakie ma do rozwiązania Ben 
Bella we wlasnym kraju, Jak l 
„zrozumiale uczucie rewolucyj
n~go P·Dkrewieństwa z Castro" 
-- pltsze Viorst - Jednakże 
szereg <JSoOblstości w Jonie ad
ministracji USA, jak równielt 
sam prez.v-dent, uważa, że Ben 
Bella P•D.~z-edl za daleko 'i zajał 
stanmvis.ko nieprzyjazne w..i
~~Q..w, _ Zie<l.UO.CZ9.~Ydlo 



'' p~owie Wl!'Ześ
nia br. w szcze 
cil'i..<!kie; stoczni 
odibyla się uro
czystość podnie 
sienia ba•ndery 
na pro1o·tyip-O-
wym stat•ku 
.!'eiri; B-316 (noś 
ność: 82QO DWT) 

M;S „Ignacy D•,meyko". 
W dzriewiczy rejs wyiznaczo
no stabkowi trasę dO port.ów 
Amecyiki Północnej, później 
obsługiwać będzie po~udnio
woaimery kańską linię PLO. 

Z pochylni stoczni zszedl 
st3J:ek przed rokiem. W tym 
c·zasie odbywalo się w Szcze
clnie spot1ka•nie P0Ia1ków z. za
granicy, uc.zestniczyi0 w nim 
kilku.dziesięciu przedstawicie
Ii naszego wycbodżstwa ze 
~·sz:rs;kich hczniejsz}!"ch w 
swiecie ośrodlkó·w ,pol·J-nijnych. 
Z tej właśnie okaz,,]'i stat€·k 
otrzymał imię wybitnego ,pol 
skie~o emigranta, podróżnika 
po krajach Po·ludnLowej Ame
rv.ki. Woda1Nanie MiS „Do
meyiko" włączone było d<> pro 
2ramu zjazdu Polonii. 

Zazwvczaj każde wodawa
nie nowego statku Stoczni ;m. 
A . WatrS1kie.g.o chocia!Ż są 
one co·ra.z częstsze - jest wy 
da.rzemem dla Szczecina. To 
jednak było szczegóinie uro
czyste. Poprzedził ie mani.fe· 
stacyj1ny wiec na pla~u przed 
poc.~yl.nią. PrzediS~a;wkiele Po 
l<>n.n deklarowali na nim, 
wobec. tysięcy zg.roma..izonych 
szczecinian, swoje przywiąza
me do ziemi ojców i iej gra
nic na Odrze i Bałtyku. 

Dlaczego to przypominam? 
Niech to wyjaśni k"ót!ki (i 
n 1eudo·l ny) opis najl;airdziej 
"-"ZrU.9zającego monientu uro· 
czystości: 

. „. \Vioo Już się skończy!. Sp<>· 
ejalna brygada sto-cznlowców 
prz:(stępuje d-0 skompliko·wa
nych czynności przygotowania 
statku do zejścia z poebylnl. z 
i"Vysokiej, drewnian-ej wieży, jak 
z kapitańskiego pomostu, dyry
,:uje prz~'g·otowaniami inżynier
budownlczy statku, z p.ewn·o· 
scla, nie przekracza. lat trzy
dziestu. J-est bal'dzo skupiony 
w sobie, widać przejęty chwilą, 
lecz poloc·enia wydaje sp<>k<>j
nym, opanowanym głosem. Me
i:afony r<>znoozą je p.o całym 
tl";t.oczni-owym pła-cu. Wreszcie 
A'.<>t.owe wszystk<>. Do kadłuba 
statku }>Odchodzi j~go chrzestna 
matka (ż·ona działacza polonlj
~ego z Brazylii), głośnilci ni.osą 
Yrnawtaną prz.ez nią f·or1nul~ 

ti;~;}:eyjnego cer~moniału 
"te·Yn PL'Z-ez morza i oeeany, r s~ sła;vę polskich marynarzy 
, t.o.czn1·owców". Pęka rzucona 
cvhr·kadtub butelka szampana, 
H> .ioe.stna matka symbolicznym 
11 .P~~klem przecina syml>olicz-
„ nkę, lą·czącą kadłub z J>O· 

• 

ł 

'' 
chylnią, stoczniową orkiestra 
w galowych mundurach gra 
hymn narodowy. Statek ma.Je· 
statycznie ześlizguje się z po
chylni na wodę. Patrzę, patrzy
my wszyscy na inżyniera-bu
downiczeg-0... Placze jak dzie· 
ckol„. PlaC?..e i nie mo~e się 
9panować, ch<C>Ciaż już biorą go 
w rami<>na, śeiskają, dzieląc 
wzruszenie: k<>ledzy, inżynier<l„ 
wie. ma,istrowie, riobot,nicy i 
zwierzchnicy z dyrekcji„. Ta 
chwila najwięks~ zrobila wra
żenie na rodakach z zagranicy. 

rzejdźmv teraz 
do i·nnej uroczy 
stości. 

W świetlicy 
zakładowej 
Szczecińskiej 

E'ahryik' Moto-
cykli odbywa 
~;ę uczta wesel-
na z okazji 

ślubu dwoj<ga pracowników 
przed19iębic•rstwa . Ślub dO'ko
na•t sie przed chwilą w tej 
.same1 sali. Przed urzędni
kiem Stan.u Cywi,lnegC1 świad
czyli n{)lwożeńcom dyreikto1r 
oraz ,przewodn icz.ący r-s.dy rn
bot n iczej fa.bryiki. Teraz przed 
.stawic;ele za logi wrę.czo.ją mło 
dym weselne p•rezenty. Jest 
wśród nich. .oczywi.5cie. no
v,rv ,,Junak" i skiero~ra.nie do 
miej1sc<hro§d wypoczynkowej 
na miodowy miesiąc. 
Malżo1nkowie poznali się 

!)()/kochali w tej wlafoie fa
bryce'. Swatem byt.„ za.klado
wy ze,,-1pól art~'sty·czny. To 
wesele w fabryc2lne.i świetli
cy ,,Juna·ka".. bylo p1e:rw.szym 
teg<> rodzai·u w Szczec"inie 
drugim w Pol,.,,ce. a może na
wet w całe.i historii po·l."lkie
go przemv.,-ilu, Jednak już ta
kich malżeńs:w. któ«" się .,u 
Juna.ka" POirnalv i pokocha· 
Jy je.st tuta; cikolo dwu.:lzie
.<>tu. Poza t~nm pracui<; tu ca
le rodzi111y lud.z\ już wc7e.•
niej pożeniony-eh. ojco·vi.r;e lub 
matiki z .syn-a1'.'11i córka·mi. 
bracia z braćmi. 

ódZ!kiemu czy-
telni:ko•wi wv-
da się dziwn"e, 
że taik to pod
kreślam. W Lo
dzi ni'! zliczy 
się ro<lzun, któ
re w ie4nej fa
bryce p•·acują z 
dziada :tradzia

da. W Sz;~zednie jr,dnak.„ 
Lecz o tym na k<0ńc·.:. Tym
cza.sem si~gnijmy jes:z~ze ra~ 
po re-;>o·rteir.sik ie not a 1 h . : 

•.. Zwyezajny p·owsze<lni dziei•, 
a na f>'Cronaeh ł w ha li szczc,.. 
~irlskiego dw-orea tłumno. Bu
kiety kwiató\l1 "' r~kr.~h StH
ryeh i 1nł·odycb. ·eleg.ancltieh i 
przeci,~tnie ubranych obywateli, 
tn1nsparenty z napjsarni: „Niech 

BARKI NA ODRZE 

a ac 
żyją!" Nadjeżdża o.sobowy z 

Lublina. Z p-0eiągu wyskaku,je 
gromaida młOOzie1ieów w spor
to'\\ry ch dresach. Od razu znaj
dują się na ramionaeh tłumu. 
Rozlega się „pieś1i narodowa·' 
- „Sto lat", d\vie orkiestry 
rżną triumfalnego marsza. Po
tem formułuje się p-0ehód przez 
miast-0. Co się s.tał·e>?„. Piłkar-
ska jed·enastka miejse-0w~g.o 
klnbu „Arkonia" "'Tócila ze 
zwycięs·kiego meczu, który 
wprowadził ,ią do I ligi„. 

Gdybyśmy starszyc.h z tJu
mu kibiców spytali o życio
rysy. dowiedzielib.\"Śmy .się. Ż<' 
kiedyś, nie ta1K znów dawno 
w historii , kibicowali poznań 
skiej .. Wai'cie". kra•,0wskiej 
.. ,;vi.~le". ,.Waa:-s?a'1',...ianceu, 
albo Lód2lkiemu Klubo·wi Spo:
to·wemu. :C.z1siaj j u ż t y 1-
k o Sc'l kibica11ni .. A!"ilt:onii". 
albo „Pogoni". Wszyscy : mło-

d2Ji, jU!ż urodzeni i w,vchowa
ni w Szczecinie i starzy -
byli wielkopola.nie, k•-okov.ria
cy górale, za1bużarn:e. war
srnwiacy, łodzianie i inn:. 
przybyli tu niemal z catego 
świata. 

W jęiz)•ku socjalo1gów nazy
wa się to „integracja" 1 
„aklima tyza:cja" s.poleczeń.9twa. 
Socjolo<ctzy z:naleźć t·u mogą 
dziesiąt•k·i i:rrnych przykładów 
sz~~bkiego zrasitania Si~ nie
<la1wnych przybyszów z roz
n,vch stron w Jedl!lolHą 
s z cze c i ń s ką spo]Pczno.ść. 
Ten P!'OCes jest j•u1ż w zasa
dizie dokonany. W.;-,po-mnia.ny 
na wstęip'.e j'nżyn.ier 1 inni bu 
dawnic-zowie szczecióski<:!"! 
statków wyszli z tu~ejszej 
Pol itechniki. O.na też wy
ksz'ałcila architektów. którzy 
projektują szczec1ńsk;e kolo-

NOWY SZCZECIN 

rowe d<1my. W agronomów
ka.eh województwa pracują 
absolwenci szczecifuik·ej Wyż
szej Szkol:v Rolmc.zej, w 
C1Ś·rodkach zdrowia iPi>.arze z 
Pomorskiej Akadem;= Me
dycznej. Młodzi robnt:-.icy od 
, .. Junaka". którzy co roku za
s'lać będa fabrykę nowymi 
rodzinami i tworzyć .ei tra· 
d~·cję. skoócz,"li szczedńsikiP 
s?Jkoły. Je:"t nas iuż tu.ta;. 
w stolicy Pom<>.rza Za<"hodnie
go. okolo trzy;<.tu. a w W<>je
wód7.twie ponad siedemset ty
sięcy. 

JERZY KAltPINSKI 

I ce~t" · 7.<>stał jednak wierny swe-mu ro
~~1nnem~ kraj-owi w maJarstwie - '\\" 
J<Cg:o _ka.żdym prawie obrazie czuje się 
peJzaz • typy holendel"\Skie. 
~. poeząt~ach SWOJeJ kariery ma lar· 

I 
Nie km'tcza;ee się sz,pa,lery ludzi szlu w ni~dziele. 14 bm. w stronę Mu

ze1.11n Nar~dow~go,I a 1fI ~a·l:u. budy n ku kłębiło si.ę od chętnych O·bejorzenia 
wystawy. va·~ og w.. Y 0 J'NLna z re-ko·rdowych pod względem fre>k· 
w.enc;i 111e•d.zu~L ki'lfdY 9 t~s. osob prze winęlo si.ę przez S>Me wystawowe. Do 
tego trzeba dodac .. z~ wielu zwoten ników artystycznej konte•m,p!a.cji od
lo=ylo w1.zy1tę na d.zien powszt"dm. 

W ciagu pierwszego tygod;ni.a Przez e:kspnycję van Gogha prze·winęl-0 się 
25 tysięcy. ltulzi. (Potrwa on~. ~o no Iowy listopada). 

sl<HlJ P·OSWJP,C<t się przede wszystkim 
rysunkO\'v1, który jest zas~<lnk:.o:.:vm ele
mentem jeg-0 genialne.i twórcz.Ości. r\a 
~O Ja_t prze·~ śmiercią tal·ent jeg-0 rozwi
,1a się _ł>. 1ntensyv.•nie i wjeJ· ;:>r.o.cłzaj.owo 
- <>proc7. H.cznych rysunk6w, f>OWSta
ją ak\:ar.ele i obrazy olejne. Jak l>yl 
praco.wity, to ·w;vstarezy 1>0wiedzieć, ~c 
pra.w1e cala jego twórcz·ość, tj. 840 
obrazów, zo1Stała wyl<•onana w ciągu nie
spelna 9 lat. 

- Czy ;est to rekord0tva. ,iekwen<:;a? - pytano kustosza Muzeum. 
- Ta•k, jeśli chodzi o ekspozy.cię ma larslcą. 

Twć1rcz·ość_ van Ge>gha można pmlzie
Jić na 2. g'!O'Wne gr·up;\': dzieła z 01,resu 
bolendersk1eg·o i dzieła z okresu fran
cuskie.!:r:°· Okres malarski \\,....e Francji był 
prawd.znvą ~'\\'()łUcją 'v jeg·o t·wór·ezości. 
Na tę rewoluc,ię składają się zd-0hycz·e, 
zarówn·o rysunkowe, ja.k kolorystyczne. 
Stanowią one olbrzymi krok naprzód w 
rozwo,iu światoweg-0 malarstwa nowo
czesnego. 

Na ob.e<:ne,f warszawskiej wvstawie 

Za.inlcjowa.na. przez na.s dyskusja. na. temat korepe
lycji przybra.ła. nieoczekiwa.ne r<>zmia.ry. Niema.I co dzień 
redakcyjna poczta. zawiera po kilka wypowiedzi. w któ
rych autorzy odpowiada.ją na postawi<>ne pytania: co 
zrobić aby kOll'epetycje (o ile ta.kowe są potrzebne) spel
niaJy swe zada.nie? Jak rozwiązać istnie,jąey w szko
łach problem? Ze względu na szczupłość miejsca. nie 
,iesteśmy w sta.nie przytaczać wszystkich listów. a tyl
ko cytujemy ich najciekawsze, nie powtarzające się w 
inn~· ch korespc>ndencjach. fragment~·. 

Po rodzica.eh, przedstawicielach komitetów rodziciel
skich oraz działaczach społecznych odda.jemy dziś gł()<; 
pedagogom. Będzie to ostał-ni zestaw wypowiedzi, po 
czym zamieścimy artykuł w pewn:l"m sensir podsumo
wujący dyskus.ię i formułujący konkretne już wniooki. 

KOREPETYCJE 
A 0<ło ce w spira.w ie Jrn.rc
petycjj pi.sze nam MGR 
CZESLAW ZIMNIAK. nau
czyciel S-z:k. Podst. n.r 35: 

„z obserwacji pracy uc-z
nia. z d-05wiadc-zenia. nau
czyciela i ko•repetytora o-d
ni>o>Słem wrażenie. ił> na.i
ba.rd~iej potnebu,ją doda.i· 
kowe.i p<>mccy pod kierun
kiem nauczyciela. ci ucznio
wie, ktl)rzy nJe na.umyli się 
systematyc-z;n:ie uc-zyć. Dfa
cnego nie na.ue-zyli się sy
stmna.tyczności i samoo2iel
~ośc;? Różne przyczyny się 
na to zl0<źyly ... Wśród win· 
n~·ch t.ego znaleźlib;.- się i 
n.a ucryciele i rodrr.ice. Pie.rw 
si 7.a nie<lostn.teez1w zwra
ca,nie uwagi na technikę 
pra„cy umysło·we.i uC'r.nla. je
go systema.tyc'ZTIO·~ć. samo
d?.ielność i tworze.nit- „do
brej r0>ooty". Drudzy za ni· 
we-le>wanie tego, co wpro
w?.d-zil nauez:vciel do świa
<fomośei omnia. Deprec.io
ncwa.ni.a wiedzy <lrr.iecka ro-d2! 
ce dokonn.ifl. po·nl'ltadłami 

.• w moich c7,asach ina
czej się UC'ZJ•liśmJ"' i C'Z~<> 
w7.bn<l7'tją niechcć do !>rR.
cy. wska.zo.ją. dre>gi do 1.at
w1'Zlty przez odrabia.nie za 
d~ieci lekc,ji. R0«h:iet• jakże 
często, nie doceniajĄ nau
kowe.i d.,.ialalności malców, 
ich kl(}po·tów i zmartwień. 
p•rzecho-117.ąc obo•k nich 01:>4-i

.iętnie. a są to dla d-r.icci 
C?.ęsto sprawy na mia.re 
kr.1>;mie'Zllą. Na.uc-zyr,iell w 
7.?.~ai.h;ie należalo-by uwo•lnić 
od winy, po.nieważ klasy. z 
któr,•mi pr?.cują, są licnne, 
ni 'ried:v no 4.5 osób. W kh
EJach takich trudno śledzie 
ca la·kszta.łt proc·e-sów naue?.a 
nia i wychowania. Inne 
kr?. i„ np, Francja, ZSRR, 
CSRS WJll'CWad?il:r !nb 
wprowad"Ulją w s?k11lach -za
.ięcia 1>0-nbiedn·ie. Ca.I ość 
pracy dTieei pozosi.a,ie wów
C'l\as p.o·d lo<!-ipośre-dnia 0>pie
ką i k.r.nt•ro·lą 1>edag<>ga .•. 

Vl1ydaje mi się, że w pew
nych w:vna~lkach ;st.nie.ie p.o
f.J"'7e<ba. korepetycji. Ce!('m 
ich ws7.akże p1>wtnno być 
naul'.'f7Q.nie sa.mod'Zielne.i I 
svstematy~ne,i pra.cv. zgod
nie z zasadami techniki u
"Penla. sie i si,,.ra\\rn.-0.će:ia n.ra 
c:v UffiYl!>lflwej. T:vtu!P1"1 
cks!)ervmenl>u minna by 
7·C>r'fa .ni7.~w~.ć komple·ty 20 -
csobowe 7. uczn;ów kfa8 
równoległych. Szl"Zególnie 
dot vezy to n,a,ik.l<l.JM'Hiw-
S?:vch kJaR w na~l":vm :cmęte-
11".fo na •llC7l!<Ri~ tmn. V I 
Vili. UC1Z1111<l'wie ci, 3 razy 

\ 

w h •g-0<dniu po, da,imy na 
to, trzy gcd.ziny d1Ziennie 
o<lrabialib:v fekcje pud kie
runkiem nauc;z3•ciela. Pod
kl'eślam - 1>00 kierunkiem, 
a nie P·l"ZY biernej jego o
bcene>ści. tak jak to dzieje 
się w S'llkoln~·ch świetli
cach. Za.trudnić motna by 
naue-zvcieli z terenu szkoty. 
wychC.wa.wców i specjalis• 
tów z danych prredmi<>tów. 
z.oa.jomość d'liieei jest 00-
wiem pod'§tawowym elemen
tem skutecznego oddzia.ly
wa.oia. i wyrównywa.nia. nie
d>Ccią.gn·ięć. Koszty przed
sie~-i;ięcia pe>wtnni ponORić 
rod~ce. Przy dobrej orira.nl-
7,ac.ii koSlllt 9 god'Zin tygoo
ni0>wo takich ko-repetycji nie 
powmten prze<krac-zać S'llmY 
40 '1!1. Gł~ mó,i w te.i dys
kusdi traktuję ja.ko PrEY
czynek do romwazan nad 
podniesien·iem wyniki>w na
uc-za.nia w s'likole. litore mi
mo na.jJ.e~ych chęci nau
e-z~·cieli nie zawsze l'Ą n ·a j
lep&re. Zbyt dnf.o pra.cy ~ ... 
da.je się d'liecku d!l domu, 
a o.no ta.m JXYZ-Os!aw 1t•nr so
bie. nie może i><>dolać s'lrnm
plike>wanemu 7?.>!la.niu przy
Envo.jenia ~rfed!Zy". 

Ciekawe dla Czvtelni-
ków będą na pewn'> ·opinie 
o koreoetycjach dyrektorów 
łńdzikich S?;kól liC'ealnvch. 
O to w tele·~raficznyrn sikt-ó
cie wvpowied~i sześc•iu pe
da~o~ów: 

DY::t. CZ'F.CHOWSKJ (XVI 
Lo IM. SIENKIEWKZA): 

.. K:>r-epetycie niestetv. 
potrzebne. Na.icelow.sza po
moc - 01·ganizowan~ prze-z 
szkolę i w szkole. Udziela
nie le-kcii przez angażowa
nych spoza ;:.?k-0Jy k-0repe
t~·torów. moim zdaniem. 
szkodliwe". 

DYR. ZE LEN AJ (XIX LO 
IM. MICKIEWICZA): 

„Szkola powi1nna organi-
zować wewnętJ"zną pomoc, 
ale tylko w uzaood„\onych 
przypadkach. Stę.la. zwłasz
cza niefacho•wa. pomoc o 
slabia tylko wolę ucznia 1 
pozbawia go samo<l7.ielnoś
cit:'. 

DYREKTOR XXIII LO: 
.,Przy duże.i uwadze nau

czyciela koreoetvcie <Jkazują 
.«ię na ogół zbęooe. Koniecz
ne ie&t jednak o.graniczenie 
liczebności kia&". 

DYR. I LO IM. KOPER
NIKA: 

.,Władze oświatowe p.owin 
nv udziel i ć zezwol„nia na 
t•vorzenie z<>s;x>lów p:-zed
m:otcwych dla uczn;ć.w sla
b,•ch i finan.<;<'lwanie ich z 
funduszów bądź to szkoły 
biidż też knm1tetu rodziciel· 
skie~o''. 

DYREKTOR IX LICEUM 
OGOLNOKSZTALCĄCEGO: 

..NajmniejS<'!C zl 0 tn korepe 
t,·~i<' ood opieką szkoły. W 
wypadku. gdyb~- z;. tiegi o 
tworzenie w szkoła~!". gru'P 
dok.-;ztaken1<Jwvc h n .I? prz,v
ni-01s.?v rezulta1ów. S'irav.1ę te 
nale?.a!oby ure1wlo-,1·ać :na
czej. Mo;m zdan;en1 i-od z1 -
ce p:-zv1mu 1ącv dla swego 
dziecka· 'ko-re·oetvtora. powin
ni go „orzedstawlć" szkole 

uz,•skać od rady oedago
~iczne; a1kceotac1ę j?!?O kan
dydatur'" W ten s.:>O<Sób u
niknęlobv s.ę choc:.ii' nie
fachowych korepety:,,rów". 

DYR. TREDIAKOWSI<A 
(X LO IM. KONOPNIC-
Kl'EJ)' 

„Jestem roecyćlowanym 
wrogiem koceipetycjL Po-

I> n., spopularyzowania van G<>gha 
d rzyezynity się u nas niewątpliwie wy· 
~1•ne . na prz·estrzeni ostatnich 15 lat na· 
l\",;Pu,Jąe.p książki: „Pasja życia" Irvln
l?er St;.o.n-e'a, m-onografła. pt. „ Van GO!\.l" 
Kir~Ueh·ota, gł-0śny film ze znaltomitym 
szere.,.. D.ougJasem w roli gJówne.i oraz 
arty,;~le. artykułów i felietonów o tym 

Przyp0 . 
szy ze _nunam sobie, Ze po raz pierw
komtt-e tknąłem się z dziełami tego zn.i
Zu, na!-0 rnaJarza początkow-o ur Pary-

H?lan<lH, a zmarł we Francji w 1890 r., a 
w1~c . zaledwie w 37 roku życia. Jt>go 
krotk1e. życie byto bardzo inten:sywne 
1 ruehhwe. n.o 20 roku życia. mi('szka 
s~ale w. ~olandli - pracuje w ant~·kwa
r: .cie 1 Jedn:oc7...e~ni-e maluje. następnie 
opus71C7.a kraJ rodzinny i udaje się <I-0 
Londynu, gdzie Jc-0ntynuuJe t~ sama 
pracę. Pot-em '"·y,1cż·dLa d-0 Belgii, g-dzi.e 
nada.je się pracy mis:vjne,f, dał<l,j ksztal
Cl si~ w Akademłl s:-1.:tul( Pięlcnyeh w 
Brul(:Seli i ost.'1tecznie jedzie do wyn1a
rz·oneg·:) Pr-ry7~, gdzie nadal się kształ
ci i rzuca w wir pra.cy malarski-f'j. Miał 
wielk_i kult, dla Remb_ra.nclta, ale je<l
nak ·!e~-0 z.a1nteres·owan1a ski·erował~· się: 
w:vra„me ku sztu·ce nowoczesnej której 

z.a '"-ie~z<0n-0 ~zereg pierwsz-0rzędnyCh eks
p.onatow, k_to1·e wypożyc1yty nam murna 
hoJ.rn·d·er.sk1e w Amsterdamie H<>ehe 
Rotter·dami•e przede wszystkim 7nah~ 
muz('Um W Otterlo. Należy wymieni<' 
najciekawsze _obrazy - a więc: „Dr·G,;a 
z cypr.vs·en1 1 gwiazdą'•, „R<>zpaczają-r.y 
starzec" - gł·t>śny obraz znany ró\\'llici 
pt. „U progu wieczn<>ścf', charakter~1 -
styczny portret pt. „Arlezjanka~', 

„Wierzby _o zaeb'>dzi-e słoiica", „Słonecz
niki'\ „L11St<0nosz Rou1in", portret przy
jaciela artysty, dol<tora Gachet - in.1-
czej ,,Człowieli: z fajką" - i szere"' ka
pitalnych ró1:n-0technicznych ryst~nk<•'V 
P."""edstawlających dramatyczne w wyra

AUTOPORTRET VAN GOGHA 
moc - selekcja uczn·ów w 
.iedna.1<:o·we ooz1omern g•ru
py. Oczywiście w ramach 
S7-lknly. Moim zdarnem w 
więil<szoiśc1 wyp~dtkó·v udzie
liin;e korepe1ycji tzw. pry
wa.tnych. to tylko strat'ł 
cza1"-U i p;emedzy. Po-za tym, 

IRta tu~t<:pnJe zaś w Holandii. Były to 
'11'1\· N,;wPrzed pierwszą wojną świat,o
k·onywota 0~;,es_na pa~eta f!ancuska do-

l 
t;.o mortaJ „ Wezas n1ebezp1eczn-eg-0 „sal
w pow0<1 e

1 
na polu f<>rm;v malarskiej. 

wspóldzia~. zwalczających SIP,, to znów 
szvch ~vpłyJą.~Ycb ze s-ol1ą naJrozmait
st,vle fran:C~~'Y I kierun~ów. w malar

rrJó\Vni 1!11 wysunęli su: na czoło 
jako t"I r>ezys.erzv tvch prze-Obrażeń 
Ce7anne, S.eurat i wiaśriie va.n Gon-h 

VJtn Gogh Ul'QdzU ~ię w 1853 ';-. • w 

od·da.ie się całkowicie. ' 
Osie.clliwszy się na stale WP Franrii 

tak się d-0 niej przywiązał. :i.e zapon1~ 
niał praw·ie znl)ełnie o &\vym rod7in
nym kraju - H ·olandii. Zarzucił. na:wet 
sw-0je naz'\\•isko i pt>dpisywał sif; czesto 
na obrazach tyllrn pseudonimem' ,.Vin-- zie kob1·ety i star<;ów. 

Ws:<ystkie te obrazy widziałem już 

prze·d wielu laty w muzeach h·olender· 
~kich. Wywarły one na mnie ogromne 
"'.rażenie I budziły p-odz.iw swym ka
pitalnym, bezbłę<lnym rysunkiem I bo
gactwem nles1>0tyk11nej kolorystyki. Jesz-
cze raz t·w·ierdzę, że van Gogh po c~-1 
zannle był głównym Inspiratorem no
woczesnei palety francuskiej, a nawet 
świ:1t-Owej. Jego skromność, niewiara \V 
swój talent, męka i pasja twórcza. bu
dziły l budzą stale wzruszenie i podziw 
dla teg.o genialnego artysty. 

R. ZRĘBOWICZ 

z wlaS111,vch obserwacji, 
stwierdzam. i.Ż uc:imiowie 
pobierający tego rrdzaiu 
korL'f1etycje przeważnie w 
ogóle ,.opuszczają skrz~·dla" 
i orzeEJtają samodzielnie 
pracować". 

Tyle nP, d:•iś. Wnioi<;ki 
w następnej „PanOl:'llmic"„. 

ióniKI-iir-~5~ (4944)-3. 



Reportaż 
dwoma ••ty nie było tu nic, poza morz em Jeszcze przed 

I słoflcem. Dzlł na przestrzeni 3,5 km. wybrzeta rozciąga sit: 
kompleks budynk6w zamieszkałych przez 15 tys. wczasowlcz6w. 
Najbll:łsze lata to nast-:pny etap rozbudowy Mamai, która I 
zajmie 15 km. wybrze:ła a:ł do wioski Novodar. 

l/= Z a-ln.stalowal-em 3wój i:>Unkt obserwacuj
n.y pod zeoarem na Dwqrcu Łódź-Fa- ------„ -bryczna. Miejsce do obserwacji, 
owszem, przyzwoite. Nade m114 płynie 

strumień cza.su, a wokół ludzka rzeka. Tlum 
na dworC'U jest nerwowy, pośpieszny i z lekk.a 
świąteczny. Podróż koleją, ja.kby n.ie byto, 
1est wyd<IJTzeniem; Taz mniej-s2ym Taz więk- 1 

sz11m, za.leżnie od odległości, ja.ką za.mie•rza
my przebyć, jak równi,eż od wiek!L pasażera. 
Z Dworca Fabrj/Czn-ego można dojeorh.ać do 
Koluszek f do Pragi Cze•skiej, do Za·kowtc 
i do Rzymu. Ale najczęścw; do Warszawy. 

, Oto wla.śnie nadjechała taksówka i wyrzu
ciW. ze swego wnęt'l'za eleoanckiego pana w 
średnim wieku. Czy można Wiedzieć dokąd 
pan. wyjeżdża? Ależ to nie tajemnica, jadę 
1Ul konferencję do ministerstwa. A pa.n? .!a 
do ;,Motozbytu" po silnik do ;.Warszawy". 
W Lodzi nw można go otrzymać. Czv pani 
TÓwnież jedzie do Wa.Tszawy? A co, chcialby 
pan, ażeby w jeoo imieniu pozdrowi~ kolum
nę Zygmunta? Niestety, jadę na wypoczynek 
do .Krynicy. Mogę 'PMla zabrać. Dziękuję, po
st03e pod zega.Tem i popatrzę na maJestatucz-
114 fa;sadę dworca. NiedatWnO od1UY1J.,'iona, 
s~ybko tTaci jedna>k swój jasny kolor, Dzieje 
się to za &Praiwą pobli-sld.ej elektrowni, która 
10111>luwa na miasto dziesiqtkl ton sadzy. 
Ost;rzeoa.m, na terenie dworca, któr11 leżu w 
pobliżu eLektrowni szczególnie n.ie warto za
dzW?-ać alowv do góry. 

S torp! Zbyt da·Zeiko zaczynam się oddwla~ 
od ze17a'.a, kt&ry zawie<Szony wvsok.o 
11a ka:miennym slupie odmierza me-

• c_ha.nicznie .cza.s o<ije.żdżających poclą
gow f zegna pa,sazerow. Bowiem pjękny zwy
cza._1 odvrowadza.nia na dworzec 3WIJC:h naj
bl1zszych. t powiewanie ful<i>rową chu•t~ą 11a 
pozegname. powoli wychodzi ;uż z mo<ly. Wy
;nzd stracił pa pro'5tti swój uroczysly cha
raikterr, stal się integralną częśdą r.<IJ&zych 
~a1ęć • ~owych. Którq;ż żona zechce dzH 
zegnac męza jadącego w delegacji s!ilżboille1 
do Rudn1·ka pa zwoje lin konopnych lub do 
Radomia po s/córy świiiskie. Rzad;ko zda:rza 
si~ tez, aby romantyczny młodzieniec z wią
za~ką herbacia71,ych róż oczekiwa~ na prz11-
Jlt.-d swej ~zi~~yny. Na1stairsi koLejane 
niz pam1ęta1ą t<IJk1e-r10 wvda:rzeinLa. 

Dworzec F0;bryczny, który olębokn osadz01111 
Jest 1D trzerimach naszego miasta oprócz swej 
P.~~st~we; . funkc;i pełni również Tolę 
MeK-kt i. Meliny dla wszystkich mętów spo-
1.ecznych .fri~gających .nocą w 1eoo nie-przy
tulne P?dwo1e. Szczeoolnie w okresie zbliża
Jące1 się zimy. jego sale zaczyna.ią się na
pełniać paniami o wst1pdliwej profesii oraz 
ir.h <>vie/w.nami i zlodziejaszkami. kt.órzy nie 
11l;leli tego d_nia fartu. Za§ z czwar•ku na 
Ptątek w d_uzym hallu obok /ws biletowych 
P~S koczu1ą stada prze/cupek. w czwa.rtc1< 
uneczorem ~ w piątek ra,,110 miejsce pod u
oarem, gdzie so_bie teraz stoję, zamienia się 
rzęsto w _szybki, nerwowy ja.rmark. Mi.licja 
bowiem n1echętni-e r>atrzu na ów handel upra
wiany pod zeoare-m. 

A le oto nadjechal pociąg pośpieszny z 
Warszawy. Na ciasnym placu wśród 
d~żvch autobusów PKS, przcślizaujq 

. 111: zwinne taksówki. Sprawdźmy, 
•kadze to lodzlanle wracają. ••• Ja prosze 
r>ana jestem nauczycielem, wracam z Mini
tterstwa Oświaty. A pqni też służbowo? 
Oczywi.kie, wracam z kurrn. A pa.n? Ja 
z Damaszku. Chyba pam żartuje? Ależ nic po
dobne170. Miesiąc tem11 wyj.~chalem w spra
wach handlowych do S!Jrii i Egiptu, pracuję 
w „Va•rime;rie". Z przvjemnofrią jednr1k wra
rn.711 do Lodzi. W Syrii jest obecnie 3:; sto.pni 
w cicn-i11. Dlaczeao ni/et n.le oczeku1e bama 
na dworcu? Przecież na pe-wno przy1L-ió.zl parn 
swvm bliskim jakieś eazotyczne upominki, 
Wystarczy, że w domu na mnie czeika~1ą. 

Czy pani td na kogoś czeka? Na uloocha
neoo. No, n.aTeszcie. pani ukochany UTat-uje 
h01UJ<I' pasażerów. Dotychczas dowiad11jemy 
się, że Polacy jeżdżą tyl/w służbowo. 

Fala slużbowych pasa.żerów Wa>rtko sply7tę7,a z 
peron.u w kierunku miasta. Ale 11iestcty, ulco
ch11.n11 owej r>ani się n•e p.oja wil. Prt)szę sie 
jedna.k nie martWić. Na peiwiw prz11jedzie 
następnym r.>XiCl!liem. 

Tymcza•sem świaM.a nad dworc.1!'171 zaplA:me
ly, 4 z glośni'ka wy{iobyl się mo11otonny 
głos ;.„.Proszę wsiadać, drzwi zamvlwć". 
Wslcazóu.•ki zegaTa przesun.ęly sdę pa tarczv. 
Bagażowy ciężkim, zmęczonym krokiem wrń

cil 11a swe sta:re miej.<c.~. T(!Jlcsówkarze w wia
domy sobie sposób kompletowali pa<aż€1'ów 

jadących w tym samym kierunku . • Nafod-OWa
n.y pociq.g energicznie potoczył się po _s.:_zy
nacli. Sz.c.•eśliwej podróżu„. 

' ... 
= .... 
~ 

.._ 
M amada jest bardzo stara. 

O .1ej powstaniJu opowia
cLaja, w Rumunil równie 

sta~ą lei;(ende. J ~ t.O histo-

Zna.idttJa sie tu dwa sanatoria 
kobiece. sanatorium gruźl:cy 
kootne.1 1 eanator:ia dla reu
matyków. 

Cta.k sie w staro'ŻYtnOlś<:l n~v
w ala Konstanca) - z jei;:o o
kres.u rzym.sk1e,g0 - II-111 wie 
ku n.e .. Odkryto 4 tara.sv za 
budowan miasta, w tym n41 
II !ara©e 500 m. moza!Kl, 
ulozonej z kamyczków wiel
kOJ.ŚCi 1 cm2. 

' (I 

s 
ria pięknej, młodej dziewczy
ny Aisze. która miała włosy 
długie i jasne. c:zaxne ogrom
ne oczy i srnukla, sylwetkę. 
Koc':J.ali b w57.Y&cy mężczyź
ni. lecz Ol!Ja darzyła wzajem
no6cia tylko jedne~. {lkzne
go chłopca z tego samego ple
mienia. Niestety. w Aisz.e za
kochal się stary, zasłużony I . 

bogaty woiOW1111ik z sąsiednie
go plemienia i jej rodzice od• 
dali mu rękę dziewczyny, Chlo 
pak odszedł na zawsze z ro
dzinnych stron. by n-le pa
t.rzeć na swoje niesz.częście. 
Dziewcz:vna. w dm.iu zablubin 
uciekł.a z domu. Biegła brze
g.iiem morskim. a kl edy usły
szała zbliżaiaca się pogoń. 
ptacząć upadla na ziemię. 
Wów=s mocze rozstaPifo sle 
i przygarn-elo nieszczęśliwą. W 
mieiscu. gdzie UJPad!y jej ?zy, 
poWIS'ta.ło iezlioro. A ponieważ 
łzy te plynęly prosto z serca. 
jezioro ma słodka, wodę. Tam, 
J<dz!e Je-.i:ały jei ja,sne wł09V. 
powstał pas żółtej, piasz.czy
stej plaey. A morze stało się 
f;(rana~ talk. la.k 
czarne były or:zy dziewczyt'ty. 
To miejsce to wlaśn.ie 'Ma
mai.a. 

RóW111ież z jeziorem Tech.i=tt 
hiol związana je&t legenda o 
starym Turku. który przypad 
kowo w.szedł do tej wody i 
wyleczył wszYIStkie swoje ch<>
roby. na5lępnie v;-ykurował 
swego stcLre1!o koni.a. a potem 
r<Y.l..11:1<.>Sil &lawę jeziora. 

l kwietnia br. w miei~'Cll 
' starego dworca koleiowego 
(Konstanca chlubi się :tzi,ś 
pięknym. nowoczesinym budvn 
kiem dworoowym1 natrafiono 
n.a ślady bazvliki rzymski.ei. 
w którei znaJeziono 24 st.atuv 
przed.stawiające bogów ~ec
kich i rzymskich. ukryte tu 
albo przed barbarzyńcami. al
bo przed chrześcijanami. 
Wśród nich oosae:i Nemezis. 
Hekate. Fortuny i Neptuna -

p R umum kochaia legendy. 
Nic dziwnego, Dobrudża. 
to nadmorska· kraina le

l<en.d i historii. Na iei pamiat 

o 
kt napotyka Się tu oo k!'Ok. 
Rozbudowu.iacv s!e do dwu
krotnej wielkościi Port Kon
stal!lca. :hlubiący się n<>W<>-

D Rumunia 
stara 
I z 

Cz.ytel;n.ikowi pooostaje tylko 
wyj-a.śnić sprawe owego słod
kiego jeltio:ra. istotnie znajdtt· 
jące,e;o się w Mamai. Fakt, 7..e 
ma <'no słodką wodę. jest 
przy o!p·omnym zasoleniu 

tych "terenów swe!fo rodzaju 
:fenomenem. I dodatkowa, a
trakcją dla urloP<>Wiczów. Ru 
muni P<>stanowili wvkorzys•ać 
a t!'akcyjn<>6ć ieziora. które 
n1JISi nazwę Siutghiol (czyli 
Mleczne Jezioro. bo poolad:ł 
ono białe dno). W najbliższym 
cza.•ip r<>Z'POCZJJ.iof' 5le np jego 
środku budowę ka.syna gry, 

i nowa 
E czesnym budownictw-ęm ostat· 

nich Ia.t. jest jednocześnie 
miej.soem oenJnych wyko-pa

hs'k archeologjczn.ych. w lił59 

~a chmur i deszczu. Dla
tego pewnie. że tak· ma·ln tli 
desz.czu, Neptun byl palro
nem DobrudżY. 

G P rz.ebyWajac jednak na<l 
rumuńskim Morz.em Czar 
nym =i.a.gającym slę 

na P17.ieStrzeni ok. 240 km od 
•liścia Dunaju do granicy uu! 
garskie.i, nie .spooób mówić 
tylko o Mamai. Na przestr..e
ni kilkudzie&ęciu km wybrze
ża rozciąga się tu bowiem pas 
miejL";>COWo.ści kuracyjnych i 
wypoczynkowych. wcale nie 
mruej atrakcyjnych i p:ęk:nych 
niż Mamaja, Stara. histor.vc~
na m1ejscowooć Efo.rie. skla
dająca się z dwóch części -
północne.i i poludn.iowe:i. !'ÓW 
nie mi!.e wita go6ci. l O<lla 
zn<i.iduie się w rozbudowie, 
rozpoczęte.i Pt"Zied trzema la
ty. - Oglądamy więc kom
pleksy nowoczesnych budY'l
ków hotelowych. Tu znowu 
innym fenomenem naf.urv jest 
slone jezioro Techixghiol. tak 
na.syoone solą.. że kąpiący 
cruia się iakby byli w stan'e 
nieważkości. W tej wodzie nie 
można utonąć. Jei właściwoś
ci lecznicze (reumatyzm. cho
roby kobieoe. gruźlica ko.śc\) 
styna daleko. 

r. robotnicy kopiący z.iemię 
Pod nowe urządzenia portowe 
natrafili na ślad.v starych bu
dowli. Okaa:alo &ie. że są to 
zabudowania zal<>ż<me,go w IV 
wieku p.n.e. miasta Tom:s 

SO km na północ od Kon 
stancv znai-duie s:.ę nai
starsza mie;scow<Jt\ć U<'>

brudży - Histria. Jest to 
miasto-muzeum. ruiny star<>-

A 
R 
A 

Miej.soowo.ścią kuracyj.no-
leczniicza iest również polo
żan.a niedaleko. pamiętaiac'.i 
cza,s;y st<lil'QŻytne Mani;:a!ia. Na 7ldjęelu: plarż.a w f;f-0-rie. 

Gigant atomowy 
N

AUKA zdołała Już dość dD
brze poznać dziedzinę małych 
i częśdowo śre<lnkh energii. 
Trudno tu <l<'Zekiwać jakichś 
znaczniejszych odkryć. Dlate
go w fizyce coraz bardziej 

„modne" Sf\ badania cząst-ek, ob-da
rzonych wysokimi en-erglaml. Na 
tym polu mają wieJ.e do zdziałania 
zarówno eksperymentatorzy Jak i te
oretycy. 

Co to są cząstki o wysokich ener
giach l jak sit: Je ba.cla? 

Istnieje określona zależność P<>mie
dzy rozmiarami obiektów mlkrmwla 
ta, a energią zacho<!zących w tym 
świecie procesów. Np. wlelkoś~ ato
mu jest rzędu stnmUJ.onowej czę!i'cl 
centymetra, za~ energia charaktery
styczna dla jego powłoki elektrono
wej wynosi· niewiele el~ktronowol
tów (eV). Energię pr<l<'tlSÓW zacho
dząC)'Ch we wnętrzu ją.11.ra at>omo
wego (mnle,jsZiego od samego atomu 
tysiące ra7.y) - wyrai.amy Jnż mi
li-onaml eV. Wres7.cie energię prowa 
<1zącą do p-owstawanla cząstek elc
mentarnyrh (mniejszych setki razy 
od jądra) - określamy mlllaroami 
eV. Ot-O dlac:r.ego badania nad Jąd
rem atom·owym I C'.t:ąstkami elemen
tarnymi wymaga,;4 b<>mbaro-owanla 
ieh cząstkami o do.statecznie wvso
kiej enerr,-ii. Do nadawania cząstkom 
t~kich energii sluźą specjalne urzą
Gz-enia, zwane ak.celera..t-Oramt 
Wyobrażeni<' cząstek elementarnyeh 

,lako najdrobniejszych „lrnl~k-kor
puskt:l" jest bardzo nied·e>sk-onałe. 
Czas.tki te wykazują bowiem ważne 
wla.-.no'ici falowe. Strumie1i przysvie 
sz<:>n;vch cząntek, np. protonów lub 
elektronów, można rozpatrywać jak-o 

promieniowanie o bardzo kró~kiej 
diugośd fali. Jaka zatem P<>Winna 
być długość fali pr-0-ml-enl, za pomo
cą któł'ych bada się strukturę czą
st~I< elcmentarnych1 

l'l'spomnljmy, że dla otrzymania na 
ekranie 1·adi<>łokatora wyra:tnego o
brazu :'lamolotu, można stosować tyl 
ko te fale, których długość nie prze· 
!<racza rozmiarów samolotu. Ta sa
ma zasada oonosi się równic:i. do 
fizyki mikroświata. Aby pn.enlknąc 
w głąb czą<'ltek elementarnych, ko
nieczne są promienie, których dłu
g.ość fali jest mniejsza niż rozmiary 
czą.<itek. 

Wsp(>lcze.•ne akceleratory to Jakby 
„super-krótkofalowe" radiolokatory. 
'l'ak np. słynny synchrofa7A>trOn W 
Dubnej stanowi tródlo szybkich pro 
tonów, neutronów I mewnów, któ
rych dług-ość fali Jest ok. sto mUlo
nów milionów razy mnl.ejsza od l 
cm, a 7,atem kilka razy mniejsza nit 
rozmiary nukleonów (cząstek skin· 
dowych jądra atomowego). Zrozu· 
mi.ale, że aby poznawać ooraz to 
mniejsze obiekty, t~ba dyspono
wać promienia.ml o coraz mniejszej 
dlugOścl fali. 

·Temu celowi słutyć b<:<lzle nowy 
akcelerator na 50-70 miliardów eV, 
zaprojektowany ostatnio w Związku 
Radzlecltlm. B<:<lzle to wysoce skom
plik-0wane urządzenie. Sre<inl pro
mle1i jego magnesu plerśeienioweg·o 
wynOtSlć będzie 236 metrów! System 
magnetyczny akceleratora sklada si<: 
ze t?O bloków o długości lrażdego p-o 
nad 10 m. Blilkl :systemu magnety<.-z
nego tworzą :r.am1mięty krąg. M·Mna 
t.vllC>O podziwiać precyz,ję ln:l;)•nloerów, 
którzy b~ą mont-Ować bloki z lu-

bllerską iście ~-okła<Inośelą licząc 
się z dziesląty~u częściami ' mllime· 
·tra. D<>kla<lnosć obróbki biegtu1ów 
magnesów wynosi setne części mm! 

W Jednym. okrążeniu pierścienia 
prot.ony przeJdą w ak~Ierat>orze dro 
~- <:>k: 1•5 km. Taka ,jest dlugość 
P!er,sc>enia magnetyczneg<> nowego 
gigant~ atomowego, gdyby ,go roz
clągnąc w Jedną linię. za każdym 
o~rątenlem Protonów w kamerze 
akceleratora, b~zle im prz"b'""'ac" 
100 tys. ev1 " , , •• 

a~~~~ P<»stanqw!ono zbudować 
Synchrof r 0 takiej właśnie m<l<'y? 

azott·on w Dubnej przyspie-
~~a e Prot.o

1 
ny do 10 mld. eV. Jednak 

· nerg a ta nie wystan:za dla ba::1a Ważnych zjawi.<ik, które można 
er~ować tylko przy wyższych 

energiach. Pona.dro, tm większa ener 
gla, tym bardziej prawdopodobne 
jest odkrycie nowych cząstek I no
wych PrOCCBów. Badania przy użyciu 
nowego a.k~leratora pozwoią uc-~o
nym wniknąć w świat fantastycz
nyeh energii. 

Szc:r.egóinle ~ interesujące są bada
n.la nad antycząstkami. Przy zetknię 
cm z cząstkami zwykłymi, antycząst 
kl ulegają anolbllacjl - całkowi
de „dematerlallzują się", uwalnia
jąc swoją energię wewnętrzną, która 
Jest niezwykle wy90ka. Wiaśnie dla 
otrzymani.a antycząstek i obserwacji 
P·l"Oce6ów związanych z wzajemnym 
oddziaJywaniem cząstek I a.ntyczti
stek, trzeba nadać prot-On<mi ogrom
nych szybkości I energil. 

Za.<lanle to bę<l'zie mógł wypełnić 
nowy radziockl akcelerator. 

opr. H. s. 

W Kttnst:mcy (Rumunia)) 
wydc.byto z ziemi, przy ko
paniu fundamentów nowo
cusnego wysolrnściow1·a 24 
mannurowe poSĄgi 1 pła
skorzeźby " t li I lIT wie
ku n.ameJ eey. Archl'Olod-ey 
ocenia.jĄ bard~o W"soko 
wartość artystyczn4 ~yko
pa.IU.,k. wśród których do 
na.jwiękgzych ruoJeży P115U 
rzylll5kiej boginy Fortuny. 

CAF 

greckiego osiedla. którego "PO 
czatk.i sięgają połowy VII 
wieku o.n.e. ZalożQil'la przez 
kolon.istów z Miletu Hi.stria 
była przez dlugie Ja~ kwitna 
cvm portem na PObrz.eżu Mo
rza Czarnego. Za.równo w cza 
sach e:reckich. iak i p0tem 
rZYlJliSk:kh rozwijała s:e jako 
g<l6podarcze I kulturalne ~n
trum Dobrudży, Wśród wyko
palisk znajdują sie ślady o
krESu greckiego mia.s1a (od 
VII w. o.n.e. dio I w. n.e.). da
lej rzvrnskie,go <I-III w.) j 
bi.zantyńskie!fo (IV-VIJ W.). 

Dobrudża była od wieków 
m1e1soem walk i najazdów. 
Je.i bogacn.·a naturalne - ·z.to 
to. _ l zboże. skóra. drrewo. 
miód. ryby, wre.s.z.cie niewd
nicy. a także dogodne polo
ż.enie geograficzne - tra.n~y
towe szlaki handlowe. spra· 
wiały. że od na idawniejszvch 
cze.sów naieżdżali ia i po.:1-
biiali kJ;>lein<> G<'C'l. G_,..cy. 
Rzvmj~de, <;!owianie. Awaro
wie. B izantyjczycy , Turcy„. 

Dziś pozostali tu tylko w w.. 
lwpaliskach. w śladach daw
nych kultur. W histori• pozo
&taWia im się należne miej
sce. " konsekwentnie · sy;.te· 
matvcz.ni-e budu1e nowa rz~ 
cz:ywistość i nowv kraj. w 
którym po~ne 1est nie t:vl
ko po!udtliowe elońce i ni<?bo 
bez chmur. lecz i ludzie. ży
;acv POd nim. 

T. WOJCIECHOWSKA 

·Myśli ... 
oszczędne 
ZACZERPNIĘTE Z RĘKO

PISOW: A. FREDRY, FR. 
ROOSEVELTA, K.R.ASICl<IE 
GO, ASNYKA I BRODZIŃ
SKIEGO. 

Osvczędl!laść. to klucz; do 
dobrobytu 

* * ~: 

Madrv człOW:ek 
(za. e:lupi - S'kaPi. 

* * 
Doda w aj l?I'OSZ d<> gro.s""'-• 

a pewno ci z laty z.robią .się 
z gr<JtSZy dukaty„. 

"' * • 
Ucieka nędza przed tym, 

kto oo:zcz.ę<lz.a: 
Ale kto trwoni, wkrótce 

ją dogonl· 

• * 
~...i.c1ko się zdarza SJ)OSOb

nosc ZY&ka.nia wielkiej fł'.1-
m?',, ale grosze moi.na co 
<lZll.en oszczędzać a z nich 
Urośni.ie wielka sUmf!. 

• * 
Osz.czędność biedę w 

dosta~ek zmieni. 
Pracą nle złotem silne ~ 

narody. 
Wspaniała Wi.sla cz,erpie 

swoje \~<>dy 
Z drobnych strumieni... 

KAROL BAD7.lA.K 

4 DZIENNIK LÓDZIO: m- 252(49°44) 
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0 
- ,... Program dnia (.C., lok.J. 

~....,..o - t.SP~ po .Minsku•• (Mo· 
· akwa), 17.30 - Program dla CIZ.le
cl.: „Zrobl.my to saml"' (W). 17.;,0 
-. Utwory tOTllepianowe w wyko
:naruu Nadziei Pa<ilewski~J (Kat.). 
l.ll.25 - ;,PO<i wodą" - film z se
rii: „Co dzień ryzykuję życiem·· 
(W), 18.35 - TV Magazyn Tech· 
n!CZily (Kat.). lS.30 - DzJ.enml< 
TV (W), 20.00 - „Dol:>ranoc" (W).· 
20.05 .-. • .Kólko 1 krzyżyk•• (W). 
20.3S - ;,Nauka tańca towarzyslUe
go" (Kr.), 21.00 - Nowela film.owa 
;.Scherz.o dla PQ!lwca"' - z Ulmu 
._Eroica", :ll.35 - OStat.nie WJ.a· 
domośel. (W), 

SKODA - Zł BM. 

9.55 - Program dla szkól: fizy
ka (dla kl. vr, Vlll) - •• ;;oo.ooo 
.o.tmoster" (W). 10.25 -"" Przerwa. 
13.30 - Telewizyjne Stud.lum WLó
kien.n.lcze (L. lok.). 16.00 - P.t·zer
wa. 17.28 - Program d.nLa (L. lok.J. 
17.30 ...., „Klub Mysz.ki Miki" (W>. 
18.10 - „Na pólkach ks:l.ęga.rsklcn · 
(W). 18.25 - Telew.Lzyjny Magazyn 
Mectyczny (W). 18.55 - „Głód" -
program publicystyczny (LJ, 19.30 
- D<Qennik telewizyjny (W). 20.00 
- „Dobranoc" (W). 20.10 -
Wszechnica TV: Van Gogh - „ Tra
dycja 1 nowatorstwo" (Wl. 20.40 
- „Peryskop•• (W). 21.15 - TV 
Studio Literackie: „Obca krew" 
- wldowl.Sko (W). 21.ó5 ,,.. Ostat· 
nie Wiad.omości (W), 

CZW ABTEK - 26 BM. 

„ 

* >ł· * 

I 

~. * 
R adoszyce w woj. klelf><l" 

kim n01Sily do niedawna 
miano wsi kowali. Aż 

50 kuitti i warszta~ów k6'1<>
dziejskich p.rodukowalo tu 

bowiem w<ny gospoda.rsk.ie na 
obręczach. Ostatnio .iednak 
zapanowały wszechwładnie ko 
la ogumione co odc-.tuli do
tkliwie radoszyccy rzemieślni
cy. W poszukiwaniu pracy 
wynieśli sie oni też w in·le 
regiony kraju. Na miejscu po
zostado już tylko 10 ~mieśłni 
ków. którzy produkuja ok •..• 
103 wozów tygodniowo! 

D otychcza,11 sądzono. że 
1>0 21 roku życia C'lłO-

Pod tym 'hasłem 
znajdziesz w każdej 
„Panoramie" kra
jowe i za11raniczne 
sensacje, ploteczki 

curiosa, historie „nie z tej 
ziemi", ciekawostki itp. 
rzeczy do czytania. 15 -letni John Worby z 

Hadley Wood w Anglii 
uratował przed wykole

jeniem ekspres, w którym 

jecbal:o 300 pa.sa:iet-ów. W na· o ·---------11m grodę kierownictwo kolei 
prze.słało mu." brOS'lurke za-
chęcającą do podjęcia pracy 
ua kolei. 

J ak wynika 'Z komunika
tu w ofic.falnym pary
sldm „Bulletln Municł-

p.al OffieieJ". nikt nłe ma t>ra
wa na terenie wielkiego Pa· 
:·yża ściąć drzewa. choćby 
rosło na prywatnym ~ncle 
I nawet za.słaniało '11idok z 
okna. Zezwolenia musi -za-
tvderdzać prefektura miasta. 

N a 3 lata wlezienia ska
zany wstał jeden ze :ina 
nych anittelskich nuuli'z

matyków. W ,fego zbiorach 
znale:i.iono 213 złotych I srebr
nych monet skradzionych w 
styczniu br. w Londynie. 

Dobry żart 
tynfa wart 

11.00 .- Program dla szkół: jęz. J~ ~ polski cl.la klas XI: Stefan Że-
romski - „Uei.ekla mi przepio- Pewna mieszkanlta Los Angeles, właścicielka 

• wiek trudniej przyswa
Ja sobie nowe wiadomości. 
Mówiąc krótko wszyscy twier
dzili. że •• czego się Jaś nie 
nauczy tego Jan nie będzie 
umiał". r\a,inowsze badania o
baliły te tezę. OkazaJo s.ię 

bowiem, że człowiek uczy si~ 
najłatwie.i miedzy 20 a 40 r<>· 
kiem życia. Ludzie. którzy 
pracują twórczo zachowuj"\ 
zdolność uczenia sie nowych 
rzeczy d-0 ba.rclro późnell'o wie 
ku. Chyba. że ulei.rna nało
gom. które hamują sprawnośó 
umysłu. 

I• reczka" z CYklu: „Dzieje drama- willi, którą właśnle zamierzała wYnająć, zosta-
t.u" (W). U.30 - Przerwa. 17.28 -Program dnia CL. lok.). 17.30 _ • la pewnego dnia zawiadomiona przez przyjaciół. 

,.zaraza·· _ film z serii: ;,?rzygo- Yi~H m ~I~ iż w. jej opustoszałej posiadłości dzieją się ~a-dy Wilhelma Tella" (W). 18.00 - ' ,,Klub wYnalazców" (Poznań). 18•20 ldeś niesamowite rzeczy. Gdy zaniepokojona 
- Film krótkometrażowy (W). 18.45 właścicielka przybyła przed swą willę, ujrza?a N a słynne.i nowo.jorskiej 
- „Pierwszy wieczór z wami'! - z przerażeniem, lż będący w najlepszym stanie Filth Avenue rekla.mu-

W amerykańskim więzje· 
niu Sing-Sing wprowa
dzone :r.Ol!o-taly ••• ordery 

program specjalny na X-tecte Te- d b je dom mody Diora z 
.- Dziennik telewizYjny (W). 20.flO &!ę, :!:e to robotnicy pewnej :firmy ro:r.blćrkowej ~ara.neja są szyte z tego sa-
leW1zJ1 (W). 19.20 - PKF (W), 19.30 JJO o am budynek jest w 30 proc. zrujnowany. Okazało Paryża krawa.ty. które pod 

~D::;;.a,,i:.~<:,>:_2~!,g";~s;;;~ . µomylili adres l zabrali się do burzenia nie tej mewo .iedwabiu co. szaty pa.-
zycz:ny (W). 20.35 - Trybuna Te- co trzeba realności. pieta Jana XXlli. Nabywców 
~Y:lna ew>. 21.10 - „ooage Cl- nie bra-k. mimo że ceny są 
tY" cwestern> - film ta:;, prod. prawdziwie pa.pieskie. 
usA dozw. dla młodzieży (Wl. 1;-----------------------------------------------
ti-4'1 - OStatnte wiadomości (W). 

PIĄTEK - Z6 Bl\L 

15.00 - Telew1zyjne Studium 
Wlók1enn~ze CL. lok.I. 15.30 -
Przerwa. 16.58 - Program dnia rt.. 
lok.), 17.00 - •• Spojrzenia 1 opi
nie" (L. lok.J. 17.-30 - Ogólnopol
ski program tygodnia (WJ. 17.45 -
Lokalny program tygodnla CL. 
lok.). 18.00 - Sprawozdanie z m'
strwstw świata w slatkćwoe (?lfo
is.kWaJ. 20.00 - „Dobranoc" [W'. 

20.10 - Dziennik TV (\V). 20 •IO 
- TV Teatr Popularny: ,.Nadz1~
ja" CLćdz oi;ćlnop.). 22.10 - „Pr0-
sze o glos" - · program pub!. (WJ. 
22.50 Oslatnie wiadomości (W). 

SOBOTA - 27 BM. 

9.53 - Program dla szkOI: bo
tanika„ dla klas V: „Czy lubL~z 
owoce !W). 10 25 - Przerwa. 11.00 

Prol?,ram dla szkól: imvj:?!"afla 
dla klas VI!: „z wizytą w Chln· 
sklej Rer1ublice Ludowej" (W). 
11.30 - Przerwa. 16.55 - Progra~ 
dnia (L. lok.). 16.51 _ w środ· 1 
ku Poloki" rL. lok.i. 17 :io _ Zi· 
mowy sen" - fllm (W) 17 45• _ 
,,Konkurs 5 milionów•· iwi · 18 c 
- PKF (Wl. 18.53 - •• Ws~mn;.: 
nia o gwiazdach" !WJ. 20.00 _ 
,,Dobranoc" CWl. 20 05 - z cyklu: 
;,Portrety" - program Pl ••• Alek
sander Twardowski" (W). 20.35 -
,,Bacyleczka" f!lm tab. prod. 
franc. dozw. od lat Hi (W) 22.15 _ 
Ostatnie wtadomośCJ (W). 22.20 -
1,Kabaret Starizych Panów" <Wl 

o 
„Nie róbde z mieszkańców mlasta gołych 
Jak my". Powodem t.ej nle.c<1<lzlennej demon
stracji manekinów jest dtugotrwala walka 
wl.aśdcleli pat<Cel w osaka z zarządem miej
skim o odszkodowanie za grWlty, na któ· 
rych mają być budowane wielkie biurowce. 

J edno z kopenhaskich 
biur podróży zachęca 
turystów do odb:\-·cJa m. I 

in. podróży do brzegów Gren-
landii na Jachcie. Całym I 
smaczkiem '()Odróży jest to, iż 
jacht .. Gwia7.da. Polarna•• był I 
w swoim czasie własnością 
Hermana Georinga. Zda.niem 
biura podróż tym statkiem :;ta 
nowi dla turystów n?e lada 

zaszczyt ••• 

N 
lejaki Paul Thomas opu
l:>likowat we Francjl książ
kę pt. „Nieziemskie Isto
ty". Treścią tego „dzieła" 

są zjawiska mistyczne. oo cu-
dów do latających talerzy. Au
tor posuwa się nawet do twier 
dzenla. że do każdego cudowne 
go ukazania się Matka Boska 
przyjeżdża na ziemię w... lata
jącym talerzu. 

W śmlalej tej teoril nie bylo
by nic nadzwyczajnego (książki 
tego ro<lzaju publikuje się na 
Za-chodzie w mll1onowych na
kładach) gdyby nie to. że Paul 
Thomas to tylko pseuoonlm, 
pod którym kry.1e s.lę znany 
kompozytar plooenek 1 muzycz
ny llustrat0<r filmów francu
skich, Pa-ul MisTaki. 

/ 
Jak się tył.ko zjawi pa

ni z k06'Zykiem i pa.rasi>lką. 
nMychmiaBt 7,aofia.rujemy 
po-moc •.• 

Bez słów_ 
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MANFRED GREGOR (36) 

Tłumaczyli: 
JANINA 1 ERWLN WOLFOWIE 

g0 ł Kilka razy miała &tak spamia.tyC7l!Je
n1a P aczu. Z trudem odpowiadała na py<ta
Bren~&rtyciela. Ma się wrażenie, ie majO<r 
PC<Wn • Przedstawiciel oskarżenia, pragnie 
ra!i~1• barozo d.raih'W)"llll 'Pyta<nia·r.ni spa
?rzesłu~~ częściowo akcje obrony. Krótik1e 
go obroń anie przeprowadrone przez .iłówne
to. że n.i;ę. Komeffa. wskazuje wyraźnie na 

Za.trnerza on o~zędzać świad!ka!". 
Wobec t 

liU, że Ka~0• że ~adyctel. i obrońca usta
dnia jako 1".i nie Jest im juz r:>otrzebna tego 
d.YS!>O~YCJę, b;'~d~. major Sul!avan wydal 
c1 W<>Jskowt OCi ~ec'Z Ken Brurgon i policjan 
tala. Wieźli ją z powrotem do SllPi· 

Ken Ba.rg<>in 
chu ttlnym wv~P!'O\vadzil dziewczynę z gm.a 
mochodu. ruszYl ~i~ .1 gdy wsiadła d? sa
na.gie do kieszeni k ie.isca. Po chwili s1ęg:nął 
z JlieJ tabik~ę c=.k5:~li I znowu wydobył 

·~~~.9l' •. "':..~zę ... rzek! 

?O niemlec:ku - to dila ciebie! Nie odwra
caiąc się podal Karin czekoladę. 

Chociaź oczy dtiewezyny były jeszcze ~
czerwieni0«1e od płaczu. l"O'Let.<miala się i wzię
ła czekoladę. a Ken Ba!I"g<m zaczął glo.śno 
śpiewać: „Gdy Wlatl' się śmieje, Oo-<>0, gdy 
wia.t.r się śrrueje_.!". 

Po południu ookari.enł występowa!l łaiko 
świadlkowie we własnei .sp<rawie. Glos majo
ra Brenta oa.noV1ral na.a - sala,. 

- Jim Roger. czy zaprzecza.cle, te zniewo
liliś.cie przy u±~iu sil:y świadka Ka~L."\ Stein· 
ho ff? 

W twarzy Rogera, bialej jaik ściana, C?:etr
wienila Się tylko blizna. Odpad: - Ye.o;, sLr! 
Zaprzeczam! O zniewoleniu nie mogło być 
mowy. 

- Jak tłumaczycie W'Oobec tego ra·ny świad· 
ka? - spytał Brerut drWiącym tonem. 

- Tego nie wiem, sit"! 
_,_- J~k d<JGZ!o do protokółu w policji woj· 
""'owe i? 

- To sprawka Ney>kama ..... w:ydał !'a51 
- Wydal? - Brent trium.low~ - .J;ik m<:Y!-

na w:vdać coś. co nie zoota-lo popeln;<•ne? 
- 'On to taik przedstawił, sit! 
- Więc nle użyliśc!e filly? 
- Ta ma.la trochę dra;pała, sir. a·le wów-

czas bylo ~u.ż za i:>ó:t.no. Początkow.o myśle
lt.śmy, że Się zgadza. 

- Czy w S tain.a.ch Zjedlnoczo41.y;ch macie 
taikże zwyczaj n.a.padać na spo<ty>k~me diziew
ozęta, myślą{:, że się zgodzą? 

- W Sta111aeh n1.gdy nie spotykałem pótna
glch dziewcząt, sill"! 

-. Sąd•ziliście . więc o chairakterze podlug 
kąip1el-O'We~o koet.1tmnu? ,,.. di:wil m.aJOl'. &rent, 

"""Taik_ J~„$1i"l ,.... . -

Nie wszystkiie przeslu.cha.nia kończyły się 
w ten spo._'6b. Burt Neykaim, na przy>kład, 
przyznał bez ogródek. że dziewczyna brocila 
się. Major Brent drążył dalej: 

- Jak doi.<irdo do poramenia ctziewczyny? 
- Krwawiła już, kiedy ja ..• 
Później również Neykam podkreślil, że p<>d

niecił go skąpy koo.tium kąpielo'Niy dz·ewc:zy
.ny. - Było ta.k d1a.belnie gorąco. SU"! - A 
o.siemnastoletni Cr()lf;tJ 1rze:kl J)r01Stodu..."lZ!rie: 

- Ani trochę srlę przed nami nie ukry
wał.a! 

Po za.kończeniu piet"Wszego dnia rozprawy, 
Ko.rneff wiedział, ż,e stra.cil na terenhe. Za
ch01Wa111ie dzi.ewczyny było niena.gaiooe. Zbyt 
kon:yst.ne bylo wrarż.enie, ja.kie KaI'lll1 wywarła 
na przysięgły•ch. A za1ktrwa.wio.na kO<S7JUJla Ney
kama.. którą bez słowa zło.żył na stole ~
dziOWISlkim dirugi ookairżymel, pon.tiCznoik Hall, 
silnie oołabiła wi·a.ro,godlność ookarwny·ch. 

?'M~m n.a<lzieję, że przYOa.jmndej rzeźniczka 
m1 me :,nawali" -:-- myśla.l Korneff. 

G?'Y K~n wróc1la do 5zipiitaJa, zastafa tam 
pa.ruą Stemhoff. 

-:-- Mama!? - wykrzyikmęła za.skoc?mia 
dziewcz)'.'n.a. wcho<lVl<: do pokoju i wnd~c 
matkę si-ed1zącą na łóżku. 

. - Ka.ri;i! - .s.z.epnęła pa1ni Steiinhoff. - Jak 
ci p-OIS!Zło. Na1s wezwano dopiero na ju;tro. A 
w gmachu sąd.owym rue d'()lj)U1S1Zcz0111.o mnie oo 
c1eb1e. 

Wstala i objęła córkę. 
- Czy bardzo cię męczyli? 
- To było bairdzo ciężkie ~ rzekła Karri:n 

i lzy na.pły,;ęły je.i znowu do oczu. - Wi
doc•?Jnie. ta1k musi być! - szlocha-la. - Byli 
dla mnie u.pnoe1mi, tylko zadruwlali mi ta.kie 
p.i;zi).i:tre .PY~ial. 

- Pojutrze WTÓc1sz: do domu - us;pokaiala 
ją maitka. - Wszyscy JUŻ się cie>-zymy, że 
znowu będziesz z nami! - Pot:!m dodała rue
ocz.ek1wan1e: 

- Frank odwiedJzil nas! 
- Czego chciał? - spytała Ka.ritn z lękie.:n. 

- Prrec1eż wie o tym, że to wszystko me 
ma już sensu! Czy nie rowm1e t.ego? 

- Ależ nie, Kairi:n! Jak m{lże,sz taik mv
śleć? Fra.nk za.pewmal nas. że cokolw•ek i::i:v 
aię staJo, ZOGtame przy tobie. Po-wied,zial d-0-
i;lownie, że nigdy cię nie opuści! 

Fam.i Stei.nhoff pa•trzała na córkę z roizpro
mien1oną mi.ną. Ale Karin upadła na ló.iko 
1 zakryła twarz rękam.i. 

""".'.Nie - sze?nęla - nie pa\Vli.nien tego 
rob1c! - Plalrnła mepohamowal!lle. 

- Z<llS.ta.w mnie samą! - łkała. - Proszę! 
Dym:a·ła cięż.ko. Ja.k gdyby nie mogąc za-
crerpnąć powietrza. 

i:'a.n.i Stemhoff ?rzera.żona wybiegła z po
ko1n, wzywa1ąc lekairz:a. Szybko zjawili s-·ę 
doktór Sta.uider 1 młoda p1elęgruarka. Pa.trzyli 
wstrząśn.ięc1 na chorą. Lf"ka.rz zrobil jej za
strzyk 1 wkrótce potem Ka<rm u1:-m;la, 

Czy rozumie pa.ni teraz dlaczego n ie 
pragnąłem pa..ru wizyt? - rzekł gnje.wme 
dr Staud~. odprowadzając parną Steiinhoff. -
KalMJl'l była zdenerwowa.na. gdy wróc1la z 
rozpra,ivy, ale tera.z jest zupełnie wytrącoi:ia 
z równowagi. Co pani jej powriedz1ala? 

Pa.ni Stei.n.ho.ff powtórzyła rozmoiwę. 

Dr Stauder potrzą.sinął glową. - Właśnie 
tego temrutu me należy tera.z pon1.,zać przy 
Kari111. Przecież Fra.nk byl przy t~·m 0'\\"2go 
wt·eczora. Powirui.a była pa.nJ o tym pomy-
śleć! • 

- Chciałam jej zrobić przyjemność! 

_______ m_al_szy ciąJ? naste.Pil 
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Jedenasty 
,,Kosmos" 
MOSKWA (PAP). W Związku 

Radzieckim dokonano w lSOl>otę 
pomyślnego wystrzelenia kolej
nego sztucznego l!latelity Ziemi 
,,Kosmos-11 ". 

W l!latelicie zainstalowano a.pa 
rature nauk.ową przeznaczoną 
do kontynuowania badań prze
strzeni kosmicznej 

Poza aparaturą naukową na 
pokładzie sztucznego satelity 
,,Kosmos-11" zainstalowano wie 
lokanałowy system radi·oteleme 
tryczny oraz urządzenia radi-0-
technlczne dla pomiarów orbi
ty. 
WedłUg wstępnych danych lot 

sputnika odbywa się po orbi
cie mał•o różniącej się od prze 
widzianej. Czas obiegu satelity 
równa się 96,1 minuty. Maksy
malne oddalenie od powierzch 
ni Ziemi wyn-osi 921 km a mi· 
nimalne - 245 km. 

In!lormacja radiotelemetrycz
na przyjęta z pokladu satelity 
świadczy o normalnym funkcjo 
nowaniu systemów pokłarl<0-
WYCh. 

cR-zz fundatorem 

nowej »Tysiąclatki« dla Piotrkowa 
I. Loga - Sowiński uczestniczył 

w uroczystości przekazania szkoły 
W dniu wczocajszym Pio1r

ków Tryb„ otrzymał nową 
trzecią w .powiecie S'd"ołę Ty
siąclecia. Catkowity kllszt bu
dowy - 10,5 mln. zl poikryla 
ze swych fundwszów CRZZ. 
Szkoła o łącznej kuba•turze 

ponad 16 tys. m3, .ma bo.gate 
zaplecze k,ulturaJno-si;:ioctowe. 

W uroczystości, która zgro
madziła tysięczne rze&ze miesz 
ka11ców i ml.odzieży piotr
ko·wskiej. uczestnkzyl'.: czło
nek Biura Po'litycznego KC 
PZPR przewo<lr.iczący CRZZ 
- Ignacy Loga-Sowiń.siki, I se 
k·retarz KW PZPR w Lodzi Ste 
fan JędTyszcza.k. wicemin. o.ś
wiaty Ja.n Szll<op. I sekretall:'z 

KC Z'MS Ma,!"ian Ren1ke, wice 
przewodniczący Krajo1we.go 
Komi1te tu SFBS Z. Gmibrza1k, 
przewodniczący Prezydium 
Woj. RN F. Grochal~1ki. 

Przyby:ly również żona i 
matika bohaterSikiego dz:ałacza 
robobnicze,gio Feliiksa Papliń
skiego, zaimordowaneg'• przez 
httler<J<WskiJch oku.pan1ów. 
Imię jego otrzymaJa nowa 
„Tysiąc:la1tka''. 

Po zagajen.iu wygłoszonym 
przez przew. Prez. MRN -
Fiet.kiewi=a„ gto.s za·bral I se 
ki:etarz KW PZPR - S\.efan 
Jędoryszcza.k, wyll:'ażając uzna
nie pod adresem Piotrk. 
Przeds. Bud„ tl<>tóre w związ-

ku z mającym się odbyć V 
KO'ngresem Z..w. Za.w. odlda.łio 
szkolę na 8 miesięcy przed 
plano•wany.m ter1I11i.n.em, za
oszczędzając 700 tys. zl. 
Członek Bi>Ut'a Pol1•:.ycznego 

KC PZPR - I. Loga-Sowiń
ski szero1ko omówił ;rolę szikol 
nlctwa w socja•li&ty.cznym wy
chowaniu, a także z:h-,źyl po
dziękowanja budowniczym i in 
nym piotl'kowskim zakładom 
.pracy. które pomagały przy 
budowie szkoly. Ignacy Lo.ga
Sowió ... "lki poinformowa•ł. iż 
ORZZ przezna•czyila dodaitko
wo 100 tys. zl na wyi'.P=:że
ni e si>k·oły. 

Dyrek!tor Piolirik. Przeds. 
Bu.dowlanego wręczył Lsń: g.'J'.a 
rwncyjny. który zob•JIWiąz·uie 
zalo,gę do na.prniwy każdej u
sterki budo•wlainej. 

~~~~~~~~~~~~ 

Odslo.nięcia taQlicy pamiąt
kowej dokonał wiceminis1er 
oświaty Jan S21k-01p. 

Na1sitę.puje uroczysty momen: 
- I.gna.cy Loga-Sowi'ń~iki prze 
ciina ws.tęgę i oddaje klucze 
kierownikowi .s:zkoly. Wspólne oświadczenie * * * Na zaikoliczenie f;Wego po-

delegacji partyjno-rządowych 
bytu w Piotrikowie, Ignacy 
Loga-Sowińi;:.lq spotkal się z 
młodzieżą Piotrkowa. a na
stępnie z czlo·nkami Eg·zekuty 
wy KM .i KP PZPR. 

Polski i NRD 
(Ddlrończ.enie ze str. 2) 

my.9łu. Wyrazem 1ego pogłębie 
rua stoounków mię<lz~· obu 
krajami, mających również 
znaczenie dla wz:mocruenia ca 
le.l:(o oboz;u .socjailisc~ro.z:n.ego, 
są: 

- budowa rurociągu naf.to
wego „Przyjaźń", p1·.:.wadzą
cego ze Związku Soc~alisitycz
n.Ych Republik Radz.ietKlch do 
Ploaka w Pol..:ikiej RzeczY'!XJ
~poli tej Ludcwej i do Schwedt 
w Niemieckiej Repu.blice De
mokra<tyc:znej, którym poiply
nie ropa naftowa dosta.rczana 
prze.z Związeik Sociahsty<:Z
nych Republik Radziec;.;.ich dio 
PowkieJ Rzecz;ypos;:iolitej Lu
dowej i Niem.iec'kiej RepubHki 
Denmkra1tycmej; 

- a także W151Pólne prace 
przY budowie odlk.rywikowych 
kopalń węgla bruinawego N 
Polskie; Rzeczyipc-s<poiite; Lu
dowej w rejonach Taroszo•wa 
i Konina. 
Uwzględniając obecn:v stan 

ws!J1)łpracy w pro:iwkcji o·bu 
kr:iijów. delegacje po.s.tano1wi
ly w=o:nić w.spóbp.racę go
spodairczą i naukowo-technicz
ną i nadać jej nowe frn:my. 
Osiągnie się to głównie przez 
specjalizację i koo,perację o
l'az inne formy bli.s1kie: i bez
po8redniej w&pólpracy w pro
dukcji obu naszych krajów w 
opaTciu ~ najwyi:&zy poziom 
techniki. orzede wszy.stkm w 
przemy-śle chemicmyni, h.urm
czym. maszy.nowym i elektro
technicznym. 

Obie delegacje zlecają swo
im rządom reahzację uchwal 
zawart:vch w proto•kóle z dnia 
10 paźd.zierni•k-a 1962 r. Do>ty
czą ope m. i.n. .następujących 
dzied~in: 

- zaswy wspólnych prac ba
daw-<;zych i projoekt.owych w 
dziedzinie petrochemii. 

- Współpraca. w produkcji i 
w pra<:aeh naukowo-badawczych 
oraz specjalizacja l kooperacja 
w przemyśle farmaooutyczn;vm, 
barwników oraz artykułów foto 
chemicz.nych. 

- Koordynacja l specjalizacja 
pr·otlukcji włókien sztucznych i 
syntetycznych. 

- Współpraca w praca.eh ba· 
dawczych i produkcji koksu 
formowanego. 

Jran§porl 
między krajami 
soc[alisłycznymi 
tematem posiedzenia 
Komisji RWPG 

- Specjalizacja produkcji w 
określonych profilach wyrobów 
hutniczych. 

- Wispólpraca w projekt.owa
niu i produkcji urząodzeń i ma
szyn dla kopalń odkrywk0owych. 

- Specjalizacja i koop•eracja 
produkcji oraz wzajemne dosta 
·wy w zakresie wyposażenia. o· 
kręt.owego. 

- Współpraca w pracach p-ro 
jektowych i w pl':>dukcji urzą· 
dzeń oraz specjaliza-cja. i ko
operacja w tej dziedzinie. 

- K!ooroyna·cja, unifikacja i 
specjalizacja pr·odukcji silników 
wys,okoprężnych, dużych ma
szyn elektrycznych oraz prze
kaźników silnoprądowych. 

Dla rozwiązania zadań wyn.i
kających z rozs.zerzanla wspoł
pra·CY i wzajemnych usług w 
d.ziedzinje transportu obił::? 
delegacje postanowiły, że -za
warta zostanie w n.ajbliżs-zym 
czasie wielo•letnia umowa trans 
port-0\Va. 

Przewidziany rozwój nowych 
:form wspolpracy gospodarczej 
m1Ę•::!izy obu krajami powinien 
prowadzić do zn.a<;:znego zwięk· 
szenia wymiany towarowej. 

Obie delegacje zafocają 
właściwym organom Polskiej 
Rzeczypospolitej Ludowej i 
Niemieckiej Republiki Demo
kratycznej rozszerzenie u
mowy o wzajemnych dosta
wach towarów na lata 
1963-1965. 

III 
Mi~dzy kierownictwami 

Polskiej Zjednoczonej Partii 
Robotniczej i Niemieckiej So
cjalistycznej Partii , Jedności 
dokonano wymiany poglą
dów na temat działalności 
obu partii w budowie socja
lizmu, problemów międzyl1a
rodoweg0 koomuin.1sty·cznego 
ruchu robotniczego oraz za
gadnień dalszego rozwoju 
stosunków wzajemnych. 

Obie strony stwierdziły 
zgodnie, że rozwój wydarzeń 
wykazał w pełni słuszność 
historycznych uchwał partii 
komunistycznych i robotni
czych przyjętych w Moskwi.e 
w 1957 i 1960 r-oiku. Ob.e partie 
przywiązują , szczególne zna
czenie do dalszego zacieśnia
nia więzi i braterskiej współ
pracy krajów socjalistycz
nych których siła i jedność 
jest 'decydującym czynnikiem 
w walce o pokój i socjalizm. 

Szybki postęp i rozwój go
spodarczy naszych krajów 
stanowią ważny wldad ao 
zwycięstwa idei pokoju 
socjalizmu. 

Obie partie będą nadal 
czerpać z bogatej skarbnicy 
rewolucyjnych doświadczeń 

innych partii, a przede wszy
stkim KPZR • 

Obie partie będą nadal 
walczyć o czystość teorii 

marksizmu-leninizmu przeciw 
wszelkim przejawom 1-ew1zi<>

nizmu, dogmatyzmu i burżiu
azyjnego nacjonalizmu. 

* . Jf. * 
Obie strony wyrazaJą głę

bokie przekonanie, że wizy
ta delegacji Komitetu Cen
tralnego Polskiej Z.iednoczo
uej Partii Robotniczej i 

(Kat) 

Na ukończeniu 
antologia 
twórczości pisarzy polskich 
lat 1939-45 

rządu Polskiej Rzeczy\)ospo- WAJl.SZAWA. Dobiegają koń-
litej Ludowej w Niemieckiej ca prace nad antologią twór-

. c"C>Sci pisarzy polskich w Ja-
Republice DemokratyczneJ ta.eh 1939--45. Wydawnictwo to, 
przyczyni się do dals:!.ego liczące 7 t-0mów i pr~<lszlo 1.%0 
rozwoju wszechstronnych j :stron druku - j"8t wynikiem 
stosunków wzajemnych, u p·racy szeregu p·isarzy i hi:s~o-
trwalenia braterskiej przy- ryl<ów tego okresu, a m. in. 
J"a.źni mi ... d•zy Po•Jsko Ri~eCZ<\- prof. Ludwika Rajewskiego, se 

"' ..,. weryny Szmaglewskiej, Lecha 
pospolitą Ludową i Niemiec- Bartelskiego i wielu innych. 
ką Republiką Demokraty~z- Antol<>gLa pod redakcją prof. 
ną, do · umocnienia jedności dr J. z. Jakubowskieg·o będzie 
i zwartości wielltiego obozu obejmować dzialy: wrzesień '.>9, 
socjalistycxuego i międ7.yna- żyeie oodzi.enne w „GG", wię-
rodowego ruchu ko1nunistycz- ~\:ni~~a~~:i'a: ;;:l~~. pa~y!t~~~= 
nego i robotniczego w la.eh tych zna.Idą ~ię utw.ory li· 
interesie socjalizmu i J)oko- teraekie i poetyckie, obrazu)ą-
ju. ce poszczególne okresy. 

Święto 
łódzkich łącznościowców 

Wcw•raj w Operetce od1była 
się uroczysta akaclem:.a z <.•ka 
zj1 przypa<laj.ącego w dniu Hl 
bm. Dnia Łą,czno.Sciowca. 
Uczestniczyli w niej m. in. 
orzed.s•t. KW KL PZPR, 
WRN 1 RN m. Lo·dzi oraz 
WKZZ. Referat okoli~mo.ścio
wy wygłosil dyrektor Okrę
gu Poczt i Telekomu."1.ik.acji w 
Łodzi Józef GroncBt<ij. Mów
ca podkreślił wie1ki codzien
ny wYsile1k pracowników pocz 
tY. telekomunii:kacji, t<"lcfonów, 
.,Ruchu" i innych p!a·Cówek 
lącznocści, który wyra.ża się m. 
in. w 18 tys. te.JefonicLnych po 
łączeń .międzymia,;tO'Wych 
dz1enn1e, w LOOzl i w0.1ewódz
twie, ohs:Judz.e 455 •.ys. abo
nentów radiowych i 69 tys. 
telewizyjlI!ych. w doręczeniu 
170 tys. listów zwy>kly.:h i 16 
tys. poleconych dzien.n; e. 0-
bro·ty roczne łód1zkieg.. okrę
gu sięgają 23 mld. zł. 

Szeroko r(}2JWinięto ruch 
wsipólzawodnic·twa. Objąl on 
ok. 300 brygad z których 61 
wakzy o tytuł Brygady Pracy 
SocjalistY'cznej. a 16 uzy·ska~o 
ten zaezczy•tny tytuł. Podczas 
wczorajszej a.ka.demi; .przed
stawiciele ZMS w~Dóln ~e z ra
da zaiklRdc·wą wl'ę.CzyL najlep
szym brygadom z Lodzi i wo 
jewód21t.wa 11 dalszych dy•;>lo
mów EPS. Ponadto za na•jlep-

sze wynilki we wspólzaiwod
nictwie między 01k.rę.gami. O
kręgowy UPT w Łowiczu . 
Reionowy Urząd Telekomwni
lrn.cji w Sieradzu O' rzymaly 
proporce przech,~d:nie. Podob
ny pr(}porzec oirzymal rów
n.ież Oddei.a~ Rejonr>wy PP 
„Ruch" Lódź-Sródmiescie. 

W końcowej części a1kadem.ii 
od.czyta:n0 lietv z poc<lmw!e
n.:.a.rriii orzesl.ain-e prz..ez KW i 
KL PZPR. WRN i Prez. RN 
m. Lodizi ocaz Woj. Komitet 
FJN. 

jp 

Już 29 bm. o ROdZ. 17 i 20 

Pierwsza impreza 
JUŻ 29 PAŻDZLERl\~ IKA 

PIERWSZA IMPRE.ZA 
NA ZAPROSZENIE 

KLUBU BIALEJ SZPILKI 
KLUBU l\HLOSNIKóW 

TEATRU PRZY TPL 
wy.s1tąpi w Lodz: 

(w Teatrze Pow51zechnym) 
ulubienica publicznc1ści 

ALICJA RACLSZóWNA 

WARSZAWA (PAP.) - Jak 
iniormuje Ministerstwo Komu 
nikacji, w Brnie od.b~lo .się X 
pc.siiedzerue Stałej Komis.Jl 
Tra!l1.SportoweJ RWPG z udzia 
łem dele·gacji Bu1gari:. Cze
choslowaqi. Mongolskoej Re
publiki Ludowej. NRD, Po!Siki, 
jłum\.lil1li, Węgier i ZSRR. 

Oo Czytelni,ków prasy radzieckiej 
w .świetnej komedii Goethego 

„WSPOLWLNINI" 
Partnerami jej będą 

Ma.riusz Dmo•chows~d. 
Kari;imier.z Dajun-0ow1rz •. 

Komisja rozipatrzyla zadama 
wyniikające z postanow;eń Ko 
mitetu Wykona1wczego RWPG 
i podjęła odpowiednie kroiki 
dla w.pm.wadzenia ich w życie. 

Rozpatrywano także zagad
nienia odpowiedniego wy1ko
rzystywania wagonów to·waro
wych w krajach - czlonkach 
RWPG. Opracowano równjeż 
propozycje w zaikresie koo.rdy
.nacji planów podsltawowych 
inwestycji tran&portowy,ch w 
latach 1964-65 o.ra.z zaitwier
dzono plan pracy komi5ji na 
Ht63 r. 

6 DZIENNIK LóDZKI nr 252 

UWAGA: Zakłady pra.cy, 
szkoły, instytucje, urzędy oraz 
wszyscy czytelnicy prasy ra
dzieckiej; 
Wszystkie od.dizia1y rejc·nowe 

„Ruch" o.raz J$lub l\tIPiK 
„Ruch" w Lo<l,zi przyjmują już 
zamówienia j. przedpłaty na 
.prenumeratę dzienników i cza
sopism radzieckich n.a 1US3 r. 

Zamówienia przyjmują nastę
pujące jednostki „Ruch": 
Oddział Rej. Lódż-Południe, 

ul. Piotrkowska 240, tel. 474-70 
Ocldzial Łooż-Sródm., ul. za

menpofa 21, tel. 270-10 
Oddz\«ł Rej. Lódź-Północ, Pl. 

Kościelny 4, tel. 540-57. 
Punkty sprzedaży „Ruch" w 

Łodzi. ul. Piotrkowska nr 46, 
95, 1i2, 170 i 317, ul. And·r-ze.i a 
Struga 4 i 19/21, Aleje Kośc\u
s:zki 45, 95 i Al. Kości us1zki rói;: 
Zw'r-kl. ul. Limanowskiego 52, 

(4944) 

ul. Dlugosrza 22, ul. Snycerska 
!, ul. Gdańska 95, ul. Tuwima 
5, ul. Armii C:zerwc·nej 27 /29, 
ul. Na.rutowi·ciza 75, Plac Poko· 
ju 2, Plac Dąbrowskiego 5. 

Klub Międzynarod·owej . PraJSy 
l Książki „Ruch" w Lodzi, ul. 
Pi·otrkowska nr- 86. 
Księgarnie „Domu Książki" w 

Lod"Zi , ul. Piobrkowska n.r 47 /49. 
86, 105, 12'3, 193 i ul. Naxuto
wicza 5-0. 

Aktualne cen.niki obejmujące 
ponad tysiąc tytułów, dzienni· 
ków i czas-opism 'Z róinych 
drzie<iizin są d.-0 \\ig-lą<lu w wy
żej wymienic·nych placówkach 
„Ruch"'. 

zamówienia złożone we wcze· 
śniejszym terminie gwa·r.ant<.:ją 
p:·~numeratorr:-m r-e~ularną do
stawę za•mówionycl1 Wydaw
nietm. 

Tadeusz Jae;•lrzc;b11<wsk1. 1 

. . I 
Prag.nący uczestnicz~·c w 

tym spotikaniu mogą. J'U'Z naiby 
wać oi"letv ·w ilrns·e teatr'U 
(ul. Obr. ·stalin•g.radu 21), ~o
d;ziennie (1próc·~ poniedzi·allku), 
w "OOZ. 10-13 i 1:6-l'.i.30. za 
o.ka~aniem niże·j zam:e.szcz·o
nego kuiponu. 

KRS 
upra.wnfaj~cy do na.Ovda 

2 bHetów specja.Lnycb 
na sztukę 

„WSPOLWIJNN·I" 

w dn1.u 29 p'tźd;i-ierntlra. 

-~ 

• .... 
I IJ!~z Łooz1 I iJf I !i _Ili 

_W kilkff~zfkHliaeh · 
W czynie snołecmvm dla miasta 

~ Wczorai porządkowanie parków 
budowa nowei linii tramwajowej 

8 Dziś - urządzanie nowego 
zieleńca na Chojnach 

Pogoda w październiku 
sprzyja jesiennym po~ządkom. 
Ni<: wię.c dznvneg•O, 2:4: WCZO· 
ra:; około 500 u<:zmow z 8 
łódzkich szl<ół poosta.wowych 
(nr: 123, 10, 104, 70, 1.54, 33, 
44, 3) pra-oe>wał•o w czynie spo
łecznym przy grabieniu ""'." 
schlych liści w parkach: Mi
cki·ewicza, Reymonta, Ponia
towskiego, Staszioea, źródliska, 
3 Maja, Uczniowie porządko
wali także skwery przy ul. 
19 Stycznia i Ogrodowej 28-a. 

Za przykładem mJ.odzieży 
idą i starsi. Również wczoraj 
przy budowie toru tra.mwajo· 
wego na ulicy Nowozielonej 
pracowało \V czynie społecz
nym dla miasta 100 pra.Qe>wni
J<ów ZPB im. K<>ezaskiego l 

· ZPB im. Kunicl<ieg<0. W pra
cach ty<:h brali także udział 
:tolnierze z j<lrtnostki KBW. 
Wart.o przy tym wspomnieć, 

,,Od Kordiana do kankana'• 

?i~ Nagrody 

7lE- Wyróżnienia 
W dniu 23 bm. (wtorek), o 

g<Mlz. 17 odbędzie się w lo
kalu zarządu Oddziału 
SPATiF-ZASP w Łodzi (Al. 
Kościuszki 33) ur<0czyste wro:
czenie nagród i wyróżnleu 
laureatom konkursu pt. „Pa
ra.da alctorów filmowych". 

s pośró-d ponad 100 odpowie
dzi pierwsze nagr<>dy zdobyli: 
An·drz-ej Zalepiński, Elżbieta. 
\\'"OJ<:i-echowcska, l\1alg•t>rzala 
Karbowiak oraz Jan t J-olanta 
Wicińs.cy. Ponadw przyznano 
12 wyróżnień. 

U kogo 
w niedzielę 

zgaśnie światło 
z powodu robót eksploata

cyjnych, prowa<:i1zonych p1rzez 
Zal<la·d Energetyczny Loo"
Mi.asto, d:ziś·, w niedzielę. na
stąpi przerwa w dos·t.a w;e 
energil elektrycznej dla k.iiku 
ulic w Konstantynowie i LO
dzi. W g-odzina.ch od 7 do l~ 
\V Kc·nstantynov..ie na ul. ul.. 

ł Krótk\ej, Lódoz:k\ej. :Zero.mskie
ł go, Nowo.tki, GdańsikieJ i Pr2Y 

leglych. _„ · 1 W tych samych g""Jzrnac 1 

nie bę-dzie prądu w ~odzi n.a 
ul. Zgierskiej od nr . 34 _do 
nr 69 Lekars·l<;ei i Fl1'ackieJ. 
Nato·~iast od godz. 8·30 do :2 
na>Stąpi pt•terwa w dostawie 
ener"ii eielci:rYczi;ieJ dla ul. 
Szpitalnej (żio·bek .1 Pt'7..edszKo 
le) oraz dla blokow i:i1r 7. 9, 
10 1 bloków energ·e.tykow m;ę
dzy ul. Szpitalną.~ Ko•nstytu
cyjną. Na ul. W'"-6ury 00 n•r 
14 do 28 or.a-z na ul. FabryC"l
nej nr. 4 w_go<l:z. ?<i 8 do 15 
równi€Z ~1z1s be<:l'z1e przerwa 
w dop!yw1e prądu. 

w ~Jubie Kobiet 

Wieczór liłer~cki 
~ub KobJ.et zaprasza na. 

w • .e-czor_ ht·eracki, poświęo1>n;v 
Leonowi 1'.ru:!zk·O\\"S.kiemu, któ 
ry_ ~!lbęclzie się 22 bm. o go· 
<1i:m1·e. 18 w lokalu Zarządu 

l 
Lodzk1-e!l"o LK (Struga. l). 

W1eczor prowadzić będzie 
Jan K·opr-owski. R-ecytować bę 
dą_ akt;orzy Teatru Jaracza: 
Abc.Ja Zomerówna i Bogusław 
So-chnacki. 

że już od kilku dni żołnierze 
tej jednostki dzielnie się &pi
sują w robota.eh przy bU<lO
w1e toru tramwajowego. 
Dziś, w niedzielę łO pra· 

cownlków z WoJ. Zjedn. Prze· 
mysłu Zbożowo-Młynarskiego 
od g<>dz. 8 <lo 12 b~zie pra
cowało przy urządzaniu no-
'!ego . zi~leńca u zbiegu Ulk l 
Koisy~1~row Gdyńskich i Kró· 
lewskteJ (W rejonie Stawów 
Jana na Chojna.eh). 

(J. Ikr.) -
Młodzież bałucka 

otrzymała ~ 

~~:w ś:~~tl~:.:taJ 
wowej przy ul. z..a,giew.n.i-' 
ckiej 92 odbyła się mila uro
czystość otwa•rcia nowej świe
tlicy m!ooizieżowej na . Batu
tach. W tym rejonie miasta 
nie bylo placówki ku.Jturalnej 
przeznaczonej wylącznie c:i1a 
młodzieży. Z011"ganizowa.no Ją 
.d·zięk.i. staraniom TK FJN, 
komitetu blokowego 44 ora:z 
kól Ligi Kobiet i TPD. 

Swietlica pr-eizn.aazona na 
80 osób została za.O'pat=a w 
gry towa.rzyskie i telewizO!r. 
Zorganizowano tu także za
sobny w 45<1 książek punkt 
biblioteczny. Niezależnie od 
rozrywek, kt6~ych dosta!l"C'-'Y 
WS.P·C•mni.ane wypos.ażenie, pla 
nuje się pracę kultU:ralno
oświatową z mlodzi<>żą. Od.by
wac się będa lnteres-ująoe pre
lekcje (nawiąiz.ano już kontakt 
z Towarzystwem Wi·ed12y Pow
szechnej) ornz różnego rooza-
j.u spotkania. . 

Przy świetlicy istnieje J?ł.ac 
sportowy. Swietlic.a będzie 
czynna w godz. od 8 do lu 
i oo 17 do 21. 

(j. kr.) 

Na łódzkich 

w .,.,., "~~?~~~! 
d.c· . ki·na „ Wlóknia~z" ep::>peja ; 
woienna produkcji wło.sJko
fra·~;eus·kiej „WIELKA WOJ
NA (rez. Mario Monice!ii). 
Jest to historia z I wojny 
sw1atowej, opowiadająca o Io 
.sach dwóch przyjaciol, którzy 
Walczą na :t.ronc-ie. 

W „Polonii" od plątk<J wy
świetlany jest film „ZLO
D~IEJ w HOTELU" - kOllDe· 
dia kryminalna produkcji 
amerykańskiej w reż. Hitch
cocka, z Gary Grantem i 
Grace Kelly w rolach głów
nych. 

W „ Wiśle" ogląd.amy od po
nie<lzialku na seansach prizect-ł 
południowych „FUTRZANY 
GANG" kome·dię .b...-ymimalną 
produkcji an.gielskiej. Na se
a.nsaoeh poporudruowych w da.I 
szym ciągu „ZMARTWYCH· 
WSTANIE". 
Również od poniedtlial•ku, w 

„Stylowym" film produkcJi 
angielskie.i „MAKBET", we
dług d.rama>h! Williama Size:k
.spira w reż. George Schaefe
ra. Film jest wierną adapt.a
cj ą sztuki scenicznej. 

(woj) 

ml Odczyty 
1§) Spotkania 

21 bm. o godz. 12, W !lał! 
odczytowej Muzeu~ SztUki 
(ul. Wlęekow.-.1<iego ~6) odczyt 
mgr Józeta s1111a1owsldego pt. 
„PrzY\'!łowla i piosenki łlustra-

l 
cją st<>Sun!<óW . :5'f'0łecznych 
okresu pańszczyzn1anego". 
wstęp wolny. 

* * * . w. ś~·ietlicy ZPB im. Hanki 
SaWtCkleJ (Ul. Nictarniana 3-5) 
21 bm. o_ gooz. 10, a w dru-
gim _term1ni1! 0 godz. 10.3Q, Od
będzie się Z·ebranle orsaniza· 
cy Jn<0- :VYbore2e wl!!Zystkich 
cz!onkow ZBoWiD dzielni-cy 
LOdZ-Widzew. 

* * ,;, 
W lokalu Klubu Mit SD (ul. 

PiGtrkowska 78, U p., front) 
ł 22 bm. o g.az. 19 przewodni-

~ 
czj\cy komisji pr-odukcji 1 o
brotu towarowego RN m. t.<t· 
dzi, mgr Karol Majkowski, 

.i WYP,'łosl prelekcję pt. „Zagad· 
~ nienia drobnej wytwórczości". 
~ * Jf. * 

l 
22 bm. o g-0-dz. 18 w ŁDK 

odczyt mgr K. Chyllńskieg<> 
pt. ,.S<>bór watykański, a pro
blem:ir Wliłpółcze<!nego katoli
cyzmu". 

,,----~~~---·-
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Dl PRACOWftlcy nsz1iWA.a IO 
GŁOWNEGO 
Wojewódek.i KSIĘGO~~o zatrudni 
W.ymag e Prze<ls1ęb1orstwo „Arge<l". 
mkzne ane wy-k_sz.talcenie v.'Yisze - ekono
dlu. oraz ~1mmum 6 l~t pracy w han
peln Zgł<><szenia kandydatów (wyłącz,nie o 
za~:. ~Walifikacjach) przyjmuje dział 
nr 

8 
ien1a i plac, ul. Czackiego 16, Pokój 

' 4990-t 

[ 
OGŁOSZENIA DROBNE Ili 

KUPNO 
DOMEK lub pół domu 
murowMlego (Wolny, bll
sk<' tramwaju, do 200.000) 
kuplę. Oferty „16813'' Biu 
ro Ogłoszeń, Piotrkow-

rOLIĘ do wyrobu kosme ska 96 16813 G 
YC7.ek: z :pa.czek: zagrani- GÓSPÓDARSTWO rolne 
~~Ycn - ku,pię. Pracow 1,5 ha na terenie Locl-zi 
k .1>orebek, Ludwik Ro- l>ez zabudowa.ń ~ spr-ze-

1cJn, Piotrkowska 52. ~ Of rt 1702-„ B. 
tel. 392-79 16854 G .... am. e ;,; " _n JU-

- ro Og!m;zen, Piotrko·w-
ska 96 17025 G 

NIERUGHUMOŚGI SPRZEOAi I 
GOSPODARSTWO rolne

1 3 ha na terenJe Lodizl - PIANINO w dobrym sta
"'!>.I"OOdam. Za.t>:-idowanla nie sprr.&edam, tąnjo. Lą
I."Ospodarore i ·mieszkalne. czna l (Chojny) 
Oferty ,.17-026" Biuro 1702.2 G 
Og!oszeń.?.-?io~~V:Ska 96 SIATKI ~-słupki, 
0GROD owc.cowy 2.020 brama z furtką (nowe) 
rn kw. w Ro.salllowle za oka:zyjnie do sprzedania, 
ZgJerzem - spl":l.eidam. t-el. wa-58 170211 G 
Wiadomość tel._351_:_00 __ PIANINO niemieckie aza-r 
llOMEK murowany - ne - sprzedam. Piotr-
Sl>l'Tzedam. lil minut od 'kows.ka 49-3, prawa O!fi-
tramwaju, 5 minut od cyna, I piębro 16981 G 
a1Hobusu. Oferty „16950" SADZONKi---wm-;~li 
Emro Og!oszeń,· Piotr- . 
kow.>k.a 96 16950 G I w1eJ1ko~ocowej, m1rozo-

·- - - <><!.pornei „ V!ct<>rll" <>raz 
l>LAC 1.500 m k.w. oraz róże do s.pxiredanla. Ló<iż 
bil.aro 1· ma&Y'11.ę do swelMocaorna 4 (Złotno) 
trnw - Sprzedam. Tel . 16976 G 
412-02 --- .:..__ 16936 _ G MASZYNĘ <l!Zl<!Wiair8ką 
l'LAC budowta,ny 1.100 m n11· a &pmedam. Oglądac 
kw. sp!tiZedam. Huta :ra- Stefana 21-4 16l>U G 
i_~nica - Nowe Zrotno, MASZYNĘ do srzycia 

<la (u kowala) 1&!113 G „ł,ucznl!k„ un.iwers.a-ln;i, 
~ . -·-- ele~tryozną rz sz.a<tką -
w K _Jed.norod21•nny !l. spr:reda•m oka2yjnie, Ko
s Ygoctam1 spl"Zedam. Wy- chanówka, Lechicka 4 

WARTBURG 
- CAMPING 

WARTBURG-Combi 
Niewielką partię tych 
s.amochooów zw•olnio
nych do spl'7.edazy wol-

nQrynkowej oferuje 
Klientom z IA>dzl 
i woj. łódzkiego 

„MOTO ZBYT" 
PRZEDSIĘBIORSTWO 
PAN'STWOWE nr 2 

w Lodzi, ul. Piiotrkow
ska 125. InfQrmacje toe
Je!oniczne pOd nr 249-52 

;()53 t 

LOKALE 
LOKALU na warrsrztat 
m<><:haniczny w dzielnicy 
Bałuty pasz.ukuję. Oferty 
'"16982~' BiUiro OglO'Sli..en, 
Piot"icowsika 96 

16!ta2 G 
LO_K_A_L_U __ n_a_d_a_j_ąc-ego S·ie 
na pro<lukcję r-zemieślm
czą pos-zukuję (o powierz 
chn! 60 m kw.) Najchęt
niej w północne.i dzielni
cy Lod!Z!. Oferty „16938„ 
Biuro Ogłoszeń, Piotr-
kowsk<1 96 16938 G 
GARAŻ saimochod·owy 
<.kladany (blaS>Zany) spr:ze 
dam. Tel. 518-79 

16894 G 
P_O_K_O_J_(_ś-ród_n_1_i_eś-~.ie - \Var 

S7..awy) zamienię z r>ra
cownJklem NBM na J><J· 
kój n!eslużl>owy w Lo
dzi. Wygc.jy. Oferty 
... 11.1771" Bl-uro Og!os-ze11. 
Pi<Jłt.rkowska. 96 16771 G 
Ji:.AWALERKĘ w--blok.ach 
(sródmieśclel „.a.rmenię 
na dwa po!koje, kuchnia. 
Tel. 253-3i 167 63 G 

I NAUKA 
l>lańsklego Ha 16585 G 

16900 G -- ---· KURSY SAMOCHODOWli 
i>i;-A ·-- :E'ORTEPIAN no-woczesny PRZYSPIESZONE zawo-
,., CE, dom'kt, wille,'. gabineto·wy 182 om .spr.ze <.10'lll~~ amatorslde. me-
e0$p().darrs.twa na.jlepiej du.·m. Zgierska 99~1, Gros chantków samochod<> 
S!>f2edać I ku-p>!ć m0<7.na1 16616 G ..-ych. weryfikacyjne lde 
w St:>ól!dZ!elni „CZY- DRZEWKA 1 kl"'-'ewy 0-1 rowców, zaoczne L n 
~'I'OSC" w Lod:zl. "

1
• wocowe, O'Z.dol>ne, agre- kat. ZgłOO"Zenla przez za-

G!owDa 11. tel. 221l-47, ·• t • k'•d l 1 I która u<ltT.iela lrnformacji, st„ pen~e, tuie, div.ew- .... y pracy zap sY n-
<."Z nteruchom®ć nie I ka a.1eiowe, pa,rkowe, dywtdualn<' przyjmuje 
J/t 'Zllg.rożona 5319 K krzewy na żywopłoty o- 1'owarzystwo Knewlenla 

"- - --. - raz rróże w dużym wy- Wiedzy Prakty<'7.neJ Lódź. 

Samochody-motocykle 

SAMOCROD ·„SYRENĘ" 
spor~e<J.am. Oglądać Lima-
nowskiego 165 16978 G 
SAMOCHOD .,Simca 
Arond-e" - sp.rze.dan1. 
Oglądać Strrzelceyka 44 
(ga.raż) go<llZ. 12-14 
________ 16814 G 
„SKODĘ" 1102, po re
mońcle sprzedam tanio. 
Kosmo.nautów 14-2. bloK 
~na (kol<l Kolei Obwodo
wej) 16955 G 
„MIKRUSA" za1rn!enlę n.ft 
„Moskw<c:za 400" lub 
.. Sko.ję" 1101 - 1102. Tel. 
508-Cl3 16957 G 

SAMOCHÓD P-70 sprze
dam. Oglą<lać p.arkin.g -
Ti.:wima. w go<IZ. 10-14. 
Tel 543-49 16934 G 
s-.<i~mcHoi>--;:-zim" 1-
oscJboVY-Y 'Z silnikiem wy
sokop.rę-żnyrn. uMereedes" 
wo D po kapita.Jnym re
moncie z powodu wyjaz
du sprzedam. Wiktor Li
'ZOńC"l.Yk, .T.awov.no. Mi
C'ki<:~C'7:_a_ u _,_..::<:>_!:__!ll __ 

SAMOCHOD małolitrażo
wv z USZkOd'ZOnym na
p~em S1>r7;ectam. Cen.a 
o.OO-O zl. Oglądać w n!e
d2.ielę. Gadka przy S.kr<Ii 
nej. Soltys 166217 ___9 
SA.MOCHOD „Flat 600 -
Multiple" po 42.000 km, 
stan ba•rdoz,o dobry -
sp!"Zeda.m. Oglącać d-ziś 
w god:z. 14-16 pa;rking 
przy ul. Tuwima 

16688 
G 

sAMociloi:>---::Pl.vmouth" 
soze~cioc-sol>owy 1954 rok 
pr001u:kcji, 2 d.wo•ma za
pa&OWY'ml sHnlkam1 -
spr!Zedam. Dzwonić tel. 
556-94 16674 G 
SAilfOCHOD „Oct,avJa - S'U 
pe1·" m.a.1-0 używany -
sprzedam. Blałostooka 31 
(Chojny) 16666 G 
s:.\MOCHóD „wa.rszaWę" 
stan dobry sprzedam. -
Sporna 28 155~0 G 
SAMOCHÓD--;:opel Olim
p! a" górna <Io s,pr:zooa
nia. KWńskiego 26 

l6ti45-16646 G 
SAMOCHOD--„Blclc-SU
per1' s:przedaim. 0.'flądać 
Piotrków Tryb„ Slowa
c1'iego 29--38, tel. 21-64 
do godz. 10 rain.o 

167114 G 
sAMOFiioo--„warsiz.awę" 
i przyczepę turystyczną 
„Tramp" sip!'7.e-dam ra
zem Ju,b oso·bn•o. Piotr-' 
kows·ka 275--4, tel. 416-19 

1677'4 G 
l>OLOWĘ domu Jed.nc·ro- borze polecają s>Z.kMki J. Tuwima l5, od godz. 8 
d·'1n•nego spr-zedam. M1e- Ste>ińsk·i. Lódż·Zdrowie, d<> 20, tel. 258-60. RO'Zpo
:,Zka.ma na zamianę. Zglo Krakow~ka 42, tel. 3~9-20, częcte kur-sów za0C2nYch SAMOCHOD „S)'renę" --
.1,_enia. Kraterowa . l'l-.ol doj.&Z<t'-• „S" óo -,Koh<~ 1.Gl.t. L 11 , :at.X... mechant- spr:zroam. Oglądać Zaka,t 1 ~o_ly) .,. ~GiH'._'._-q ~· " · •·.Q61ł79• G ktw 20.,x.~. amatorskie w na, 45 '·(gMa:te}' " ''1G7?ll'G 

i~~;. b~t~Lany: 1.00U ·~r~ł)~E W na]plękn!ejszych katdą sobotę. ~~~llfi3~~r:;• _:só:;.~ 
n!o sp--'a·m· no~1el -:;-_.2'tao.2' f naj-lep&Zych <>dmianacll " "' , 4851 K 9 ~. 

•"""" . •e . „, - polecają k1waollfikowane dam. Tel. 1177-2 ' gvu7.. 
DQME- . 1673'ł G s:zkótld róż, mgr Zo!ia I LEKARSKIE 17-18 -- . -- _ 16769 - G 2 ogr~,)P'Okoj, kuchnię) Stochwlciz; i Jnż. Karol SAMOCHOD „Syrenę" -
*kój '"-'em 7..a.m!enię na Wi-zner. SJ>r:7.eclaż: ul, sprnedam. Tel. 202-76 -
<lomoś<"'Z ~~go<larni. Wia- Solec 7/9· obok cmenta- d'Zwonić od godz. Hl-19 
Zach6(i, bl:·le Wid7~ew- r:za Mani.a 16717 G • 167541 G 

3, m. 5o DRZEWKA owocowe o- Dr C:HĘCII"ISKI specjali- MOTOCYKL M-72 spr:ze· 
~9-G ra'1: róże w dużym wy- st.a. sl~órne. weneryczne. dam. Oglądać Si-eruklewi
m w ii'1.boWy, plac i.ooo borrze poleca1ą szkótki P\otrkowsika 157 godz. 17- cza 74 (Stacja Ot:>slugi Sa 
st'-'cji s <>luszkacn blis~o nvalift.kowa.ne . ZenoM 19 16638 G mooehodów) 16714 G 
mc.Sć łt~ectiam. W>aoo- Kmsktego, Lodz, Janisła- D• ZIOMl{OWSR:I - s~ SAMOCHÓD „Syi:-enę';Po 
ska ~ ·~Uszki. Pomor- wa Dąbr<rnrsk:lego 263. Do c:tal1sta chorób wenerya 20.000 km - spr-zedam. 

a•blnlak ja.2(1 tramwajem „14" nych. slcórnych IR-I~. Oglądać Kilińskle~o 30-9 

1;SYRENJ!lff ~ ldea:tni9' 

- s.pmed.am. ~. So- I PRACA I 
.::~e;:;„ :t!:~~~ , _________ _, 
sprzed.am. Bronisław POMOC domowa na &ta-świercz, Lc<pa.tk.i, kolo 
Lasku 168lt6 G le lub <l<l1Chod1Za,ca. P<>-
SAMOCHOD ,.W.aTSiawę" tl"Zebna. Sanooka 36, m. 5 
sprzedam. Oglądać pa.r- POMOC domowa potr-zeb 
king - TuWima 170.U Gna. ZglOS!Łenla Wierzbo
SAMOCHOn----;:-wairsz.a.wę" wa bloJc 4, In klatka m. 1 
z radiem SJ>I'2eciam. oglą 16863 G 
dać Mairynall'Ska 61, w POMOC domowa lub go-
godz. 12~18 16971 G sposia potrzebna. Zglo-

1
. RO' z· NE I ~~n~: Pio1lrlrows~~2llci 

MALŻE1'1STWO 2 <lrLie
ckiem posrzukuje gos,posi 
na wyjazd do Wa,rsiz.awy. 

LICZNE oferty małżeńskie Wia<lomo6ć Lódź, tel. 
posiada Biuro „SWAT- 545-20 16907 G 
~~" Lódż, Piotrkowska POMOC domowa z umie
~o3 16122 G jętnc-ścią gotowania. po
no · in~eresu dobrze pro- ttz.ebna. Wiadomość Pod 
s•peruj ącego bra·n.ży meta- 1'7.ElC!Zna. 27-29, od godlZi
lowo-galanteryjnej pos'Zu ny 16 16899 G 
kuję wspólntka z gotów-
l<ą: Oferty „16994" B!u- KRAWCOWA S!Zyje po 
ro Og!osrŹefl, Piotrkow- domach. Wiadomość Ko-
ska 96 16994 G pernJJca 4-3 16486 G 
NOWO!'iC fotoporeelany POMOC d~~~b 
na•g.robkowe, kolorowe na. Warunki dobre. Zglo 
(wieloba,rwne) oraz cza,r- Silenia Na;rutowicza 24--41 
ne lub brązowe, wi•eczno w godz. 15-19 16523 G 
trwałe~ g·wa1r.anto\\ra,ne. 2e -----~ 
zlotą obwód.ką, z Jc.awe- POMOC dom.owa dc<:ho
go zid.jęcia (wsz.elkie :lłmla d<Ząca dwa razy w ty
ny) wykonuje arty&tl'C'Z- godirulu - ~tr-zebn.a. -
nie „Foto" Strysri:owski. Zglos2enla Wierzbowa 7, 
r,ooź, ul. Ilewx)luc:i! 1905 ~7 16681 __ G 
!'. nr 1. Termin 10 dni. POMOC domowa potrzeb 
DIA P. T. kamieniarzy na. Zgl0S1Zenfa, Na"Tot 

ś, t P; 

Mgr inż. Władysław Kozak 
były długoletni pracownik dozoru 
technicznego, odznaczony Złotym 
Krzyżem Zasług.i zmarł dnia 18 paź
az·ernika 1962 r„ przeżywszy lat 804 

Wyprowadzenie zwłok nastąpi dnia 22 
paźdtierniika br. o godz.. 11 z kaplicy 
cmentarza na Mani. 
Cześć Jego pamięci! 

17046-g KOLEDZY 

Dnia 23 października 1962 r. we 
wtorek o godz. 7,30 w pierwszą rocz
nicę śmierci naszej najdToższej matki 

babci 
ś, t p, 

Konstancji Gaiewskiej 
odprawiona zostanie w kościele kate
dralnym msza żałobna, na którą za
prasza krewnych, przyjaciół i znajo
mych 

RODZINA 
16873-g 

rabat 16974 G 30-8 1&8ll G 

TELEWIZORY naprawiam FRYZJER męski potrze!):. B••·················••lllJI n.'ltychm!ast, Tel. 226-99 ny natychmiaist. Zgierz, 
And1J:'Zej Rymdsrzewslki. Dzierżyń#kiego 20 
Główna 39 16765 G 1682'7 G 

V nieważnienie 
Dzielnicowa Przychodnia Obwooowa nr III 

Łódź-Bałuty unieważni~ skradzioną piecząt
kę <> następującej treści: „Duelnicowa Przy
chodnia Obwodowa nr III Łódź-Bałuty ul. 
Ciesielska 7 nr 2". Szerokość pieczątki 25 mm 
długość 35 mm. 5023-t 

Dnia 18 październik.a 
wleku lat 6~ 

19'2 r. zmarła w 

MARIA SOBCZAK 
członek ZBoWiD 

Pogr'lleb odbędzf.e się w dniu 21 parozler
nika br. o godz. H - z ka.pU.cy cmenta
rza przy ul. Ogrodowej, o CT.ym zawiada
miają 

5346 SYN i RODZINA 

W .dniu 
zmarł 

18 października 1962. r. 

JAN PIETRZAK 
zasłurony <kialacz Okręgowego Zw. 
Szermierczego w Lodu. 
Cześć Jego pamięci! 

POLSKI ZW. SZERMIERCZY 
ZARZĄD OKR. ŁÓDZKIEGO, 
l{OLEDZY I CZŁONKOWIE 

W dniu 18 października 1962 r. 
zmarł nagle nasz najukochai'tszy ojciec 
dziadz.iuś, przeżywszy lat 82 

ś. t p. 

Józef Wróblewskl 
Wyprowadzenie drogich nam zwłok 
nastąpi 'w poniedziałek, dnia 22 paź
dziernika ' br. o godz. 16 z kaplicy na 
cmentarzu św. Rocha na Radogoszczu, 
o czym zawiadamiają pogrążeni w głę
bokim smutku 

CORKI, SYN, SYNOWA, 
ZIĘCIOWIE, WNUKI i RODZINA 

_Dnia 19 października 1962 r. zmarł 
wieloletni nieodżalo·wai;iy pracownik 
naszego przedsiębiorstwa 

Jan Pietrz.ak 
kpt. rezerwy Wojsk Polskich 

W Zmarłym tracimy wzorowego współ
pracownika i zawsze życzliwego ko-
1-egę. P~rzeb Odbędźie się w · niedzielę 
dnia 21 paźdzfornika br. o godz, 15: 
z kapljcy Starego Cmentarza -.i:'H'zy _ul. 
Ogrodowej. · 

DYREICCJA, KOŁO NOT STO· 
WARZYSZENIA INŻYNIEROW 
TECHNII{OW LESNICTWA I 
DRZEWNICTWA, RADA ZA
KŁADOWA, PODSTAWOWA 
ORGANIZACJA PARTYJNA, 
KOLEŻANKI I IWLEDZY 
Z LÓDZKICH FABRYl{ MEBLI 

16865 G 16497 G Piotrkowska 14 16509 G go<IZ. 16--20 16641 G Hi a &@ m1m111„1111 · . 
"' nm111111111111111111111111mmn1111111111m1111mm111m1m111111111111111111n111m1m11111111111111111111111111111111111m111111111111111m11111111111111111111m11111111111111111111111u11m11111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111u1111111111111 

AŻ?\iE TELEFONY stawa foto.gira.fiki :tran- seria prod. radz. dozw. 'E7JV1 oelro" prod. brazyl. poradni ;.I<" p•r-zy ul. Bałuty - ul. Snycer-Ogł~nia W3'1nla cuskiej. od lat 18 g. IO. 12.3·0. ~'(JT~'dz •elff~ doo:w. <Xi 1at 16, g. 15, Pr.zybyszew;kiego 32 i ska 1-3, ter. 538-79. l'Olt~ • O.P.S. (Park Slenklewi- 15. 17.30, 20; 22.10. „Fu „ 'I I J I 17, 19; 22.10. nieczynne Cles-zkowskiego. Widz-ew - ul. Szpi,tal-
lnrorina.c,1e e .,...~- 311-50 cr.a) wystawa pt. „ezte trzany gang" pr. an.g. ;i1 li U • Ili •. MEWA CRz-:owska nr 94) Szpital lm. dr JQrthma na 6. tel. 271-53. 

kich usługaeh ry kO'llkursy", czynna dozw. od lat 12, g, Hl, „v.~"'*'4' W UW ~ „MYJSie figle" g. 11, 12 - uJ. Przyrodnicza 7-9, Górna. - ul. Lecznicza 6 
P-0got. Ratunkowe : co<l:ziennle prócz poni~ 12.30, 15 „Zmartwych- „Baml>I" godz. 13 - p:"Zyjmuje rodzące I cho- tel. 427-70. 
Pogoc:, MlllcyJne 01 dzialków od god2. wstanie" g. 17.30, 20 GDYNIA-STUDYJNE (Tu- ROMA (Rzgowska nr 84) „Ostrożnie babciu" pr. re ginekologlcznie z dziel P-olcrsie - Al. 1 Maja M, 
N~· a pomoc lekar- J()-13 i 15-18 WLOKNIARZ <Próchnika Wima 2) ,,Księżniczka „Matka I córka" (pano- radoz.. <lozw. od lat 12. nicy Sróodmieśde c.ra·z z tei. 382-98. 

f" .a m. lAxl7..l 444.44 16) „o dwóch takich Sen" prod. Jap., <lmw. rama) prod. wł. dca.w. g. 15, 17, 111; 22.10. dzleinlcy Górna z rejo- N<l-cna pomo-e pioelęi-
St.·aż Pmarna 08 •111 61 1z EA oo ukradli Księżye" (pa od la·t 12, g. 10 - oo la~ 18. g. IO. 12. 14, „Ostrożnie babciu" g. nowej poradni „K" przy niarska z sied•ziba P•'Y 
I<:om. Ml-e,jska MO 2112-22 fllTll .w..I norama) pr. po!„ dca:w. Przegl11,d filmów nauko 16, 11!, 2-0; 22.10. „Ręlra 16, 18, 20 ul. Lecznic-zej 6. Al. KoS<:iUs•zJ{\ 48, te!. 
Kom. Ruchu Dro- od lat 9, g. IO, 12.30, 15, wych (g. 12, 14, HL30, w pott7.a>1·kU" por. a.rg. POLESIE <Fornalskiej 37) Szpital im. dr M. Ma- :i21-09 o·d gc.jz. 19 <Io 5 

gowego 516-6% llttJzEtJM SZTUKI (Więc- 17.30 „Książę i akto- 19.~0 se<rnse „,am- d.ozw. o.a. lat. 18. g. 9.30, Bajki god>Z.ina 13.30 - duroi>wicza, ul. M. For- <lokoniije. -zalJ'egów dla 
Pryw. Pogot. Dziec. 300-llO kows,kiego M) czynne reczka" prod. USA. knięte) 22.10. „S~raż 11.45, U, 16.15, Ili.JO, „TQmclo Paluch" prod. nnL<>ki·eJ 37, p!"Zyjmuje ro- <lornstyc;1 i dz!e>el w ga-
Pryw. Pogot. Lek. 333-33 "°'" .wtoxikl i c-zwa.rtk1 clozw. od lat !ft, g. 20 pi-zyl>o<:zna" (panorama) ~.1i; meks .• dozw. od lat 8. dzące i chore ginekolo- bin("Cie :zabiego•,vym i w 

555-65 w gQdoz. 11-19; w śro- 22.10. prog.ram i gQ(lri:i- prod. jap., dozw. od lat SOJUSZ (Platowcowa ~l g. 15 „Wieczór kugla- gianle z dzielnicy Pole- d0<mu chore1.1o w przy-
M:o1 339-15 <!y, Platkl i so-l>oty w ny jak wyżej 16. dod. „on 1 Ona" „Chytry lis" god1z. 14 rzy" prod. szwed-zklej, sie, z 11 I 12 rejonowej pa-elkach pilnych .na zle-

80d'1:, 8-15· w nJe<lrz.ie- WOLNOSC (Przybysz.ew- prod. fr. (pano,rama) g. „Witaj smutku" (pano- doa:w. o<l lat 18, g_ 17. poradni „K" z d-z;eJnlcy cenie lelc.arnkie wystawia. 
le 10-16 ' sklego 16) „Kannazyno 10, 12.30, 15, 17.30, .211 · rama) prod. USA, <lozw. 19; 22.10. „Ten, który Wid'1:ew oJ'.'aoz z dzielnicy ne pom go<lzina.ml pra·CY TE )I T ft ł' MUZE'(Jl\I: ·mSTORII RU- wy ptrat" pr. USA, HALKA (Krawiecka 3-5) <><! lat 18, g. 15, 17, 19; wródl" pro<l. ra<!oz„ Górna z rejonowej pora- ga.blnetów zabiegowych. 

'l' CHU lll!lWoLUCYJNEGO <lozw. od lat 12, g. Iii, ,,Bibi" g. 12, „żółte psi 22.10. ~,Tygrysy na po- <lozw. oo lM 12, g. 17. dni „K" przy ul. nudoz-
Ii:A'I'R NO'VY (Więcko-W- Cui. G<!ańska 13) c-zynne 12.30. 15. 17.30. 20 o;ko" pr. USA, dozw. kla<l7..le" pi;od. radiz„ 19 Jti-ej 33. ADRESY t GODZIXY 5kiego IS) g. 15.30 w ka;.<Ją niedzielę I dni 22.10. progiram i god!zi- od lat 7, g. Hl, 18, :M>; doa:w, od lat 7, g. 17, ENERGETYK (Al, Poli- PRZY,TĘC SWIĄTECZNEJ, 
„Brytannlk"; 22.10. niie- powszeci!.1,ie w god7.. od ny Jak wyżej 22.10. „żółte Jl<'loi&ko" 1lł techniki 17. róis Fel- Chirurgia PQludnle - WIECZOROWEJ l NOC· 
CZYnnny 10 do li, a we wtorki g. 16, 18, 21() SWIT (Bałucki Rynek 5) szty1\skiego) Zestaw ba- Szpital :Lm. Sterlinga, ul. NEJ POMOCY LEKAR-l\IĄLA SALA (ZachOC!nia i ozwairtkl 0"1 godlZ 11 KINA I KATEGORII Ml.ODA GWARDIA (Zie- „Żółtodziób" godrz. 11 jek, godz. Jl „Tygrysy Sterlln.ga 1-3. SI>.IEJ: 
nr 93) g. 20 „Ladaoc?Jnl- do 

1 ~· W ~nied7.latkl Jona 2) „Traper z Ken· „Herszt" prod. franc„ na pokladzle" prod. Chirurgia Północ - Sz.pi Swiątec.,;na pom<>e le-~a z zasada.ml" i dni P<>śwląteez.ne mu- KINO LDK (Traugutta 18) tucky" (panorama) pr. do2w. od lat 16. g . rad:z. dozw od lat 7, t~l jm. dr Sterlinga, ul. k:u:'Slq\ udziela w <lńi 
-2.10. nieczynna zeu•m nieczynne. „ W 80 dni do<>kola USA, <loozw. oo lat a, 15.-45, 18. '20.15 g, 15. 17, 19; 22.10. nie- sterllnga 1-3. ustawowo wolne 

00 
pra-

'I'EA'I'R JARACZA (:rara- MUZEUM HIS'J:Ottu WLó świata" (panC>l'ama) pr. g . 10, 12, 14. 16, 18, :w 22.10. „Herszt" g. 15.4S, czynnoe Laryngologia: Szp. Im . .;;y pomc·~Y doroslym 
1 C?.a 2'1) g. 15.30 „l\fąz KJENNICTWA. (Plotrk·o·w USA. dozw. od lat 12, 2~.10. pr.og1ram i g<><11Zi-, 18, 20.15 * ~ f: N. Barlickiego, ul. Kop- {lZieclom w ambulatorium 

t żona''. g. 19 ,,Igra~z- ska 282) wystawa pt, g, 15.15, 19 ny jak wyżej rA'rRY (SlenkiewlC7..a 40) PRZEDSPRZEDAZ blle- cii\sltiego 22. 
1 

! w domu che>rego w go-
lU z dlablem"; 22.10. g. „1000 la't W16k1etini- 22.10. jak wytej ODRA (Przęd7..alniana 68) Program dla najm!od- tów na 2 dni napnód OkulL~tyka: Szpital • m . .Jzinach 

00 10 
do 

17
. 

Ti:9 „Igraszki z dlablent" ctwa". MUZA - nieczynne „Bitwa <> Kozi Dwór" szych „Autostop", „Mu do kin: ,.Bałtyk", „P-0- N. Barltck1ego, ul. Kop-~l\'l'a 7.15 (Traugutta 1) SAL~ WYS~AWOWA - STYLOWY (K!Uńsklego"t23) g 13 Korsarz"" ser. I, szka I komar'', „w mu JQnla", „WL!>lA", „Wlók- clńsl<iego 22 Wleocrorowa pornoo le
g. li „Kot w bu~ch",, (W1ęckowsk.ego 36) „Wy „Ręka w potrzasku" - p;.. ll'adz' dC<ZW. od lat zeum", „Niebieski ko- nlarz", „WolnQść" oj- Chirurgia I laryngologia karska vd!Ziela w dni n'„~~~-15 „Oczko. QpaCZ- stawa IV konkursu „Pla prod. argent. <loozw. od 16, g. 15. 17, 19; 22.10. t.e~,"· „Bycza awantu- bywa się w specja.lnei dzl<"><:ięca: Szpital !m. Ko1· powsze.Qin!e ~mocy <!o-
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a na wi~yty dom- n_ 
I(. 19 ul'rzed maturą" * .„ ZACH doow. od lat- 16. g. 16, ~ · . o„.am ........ nai- o• • • n1~~5 
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·
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14

· g. ;o. DKM a ' 12 _, „Ga- POPULARNE (Ogrodowa „Garsoniera" p.r. USA. wlcza 42, Armii Czerwo- Nocna pomoc lekarska. 
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II liga 

Cracovia 
Bałtyk Gdynia 1:1 

W Gdańsku :r-0izegirano jedyne 
sobotnie spotkanie o mistrzostw" 
II ligi międ:zy miejscowym Bałt;\'. 
klem -0raz il'ewelacyjną ostatnia 
Cracovią. Mecz zakończył się nie 
spodziewanie wynikiem remis-0-
wym 1:1 (l:O). Warto d-0dać, że 
Bałtyk poc.zynil ostatnio duże po 
stępy. W ub. niedzielę wygrał 
niespodziewanie w Gliwicach z 
Piastem ~:2, a pr.zed 2 tygodnia
mi pokona! Sląsk Wrc·claw z:J. 

Na pierwszym miejscu go
spodarze: 
Drożdżał wygrał na punkty 

z Kozłowskim, Leśko zremiso
wał z Wasilewskim, Horodec
ki wypunktował Jelonkiewi
cza, Kielich zwyciężył Tusznio, 
Józefiak pokonał Trzepieciń
skiego, Pisarek uległ Drogo
szowi, Górniak przegrał z Ry-

backim przez dyskwalifikację 
w trzeciej rundzie, Stańczyko
wski zremisował z Wątrobą, 
Józefowicz pokonał Piętkę, 
Kubacki wygrał z Baranow
skim. 

W ringu sędziował Nowako-
wski, punktowali: Bogdano-
wicz, Anioła, i Bocheński. 

Nareszcie Gwardia zdobyła 

Sensacyjna porażka siatkarek ZSRR 

3:0 i 1:3 polskich reprezentacji 
w moskiewskich· finałach 

MOSKWA (PAP). Trze-cl dzień 
rozgrywek finałowych na mi
strz.oistwa-ch świata w Moskwie 
rozp·oczął się me-czem kobiet P-01 
ska - Bułgaria. zwyciężyły Pol 
ki 3:0 (15:3, 15:7, 15:13). 

Nie powiodło się w sobotę p-0\ 
skim siatkarzom. Pn<igrali p·o.le
dynek z Węgrami 1:3 (15:11, 13:15, 
13:15, 11:15). 

MARIAN ZIELIŃ'SKI 

Nasz zespól nie wytrzymał te
go meczu k<mdycyjnie. Bylo wi
dać, że ciężki 5-setowy pojedy
n<ik z Czeehosl-0wakami, jaki sto 
czyli Polacy w piątek, dal się 
im mocno we znaki. Pol.alwm 
starczyl-0 sil tylk-0 na pl<irw5zy 
set. W p.ozostalych, mimo ambit 
nej gry, nie byli w stanie pok-0 
nać bardz.o dobrze dysponowa
nych w tym clnlu Węgrów. 

Siatkarze Chin po ciężkiej ~-se 
towe.i walce wygrali z Braz:vllą 
3:2 (15:9, 15:9, 13:15, 12;15, 1.1:9). 

MOSKWA (PAP). Zawrntną ka
rierę w ciągu ostatnich kilim lat 
zrobily siatkarki Japonii. ,fako 
zup-elnie nie znane, na poprzed
nich mistrzostwach świata w ara 
zylii z.d·obyly tytuł wlcemisLrz·ow 
ski, a teraz na mlstrz•ostwach 
świata w Moskwie ma.1ą jut w 
zasadzie zapewniony Lytu l mi
strz-0ws1;t. W s-0b-Otę r-0zegrane zo 
stal·o sp.otkanie mi<;<l7.Y obr-0.ficzy 
niaml tytułu - siatkarkami z<;lUt 
oraz .Ta.ponią. Wygrały Jap.onki 
3:1 (14:16, 15 :7, 15:11, 1ó:3) . Drnżv 

na jap.ońska była '\V tym spotka 
nlu z-esp•olem zde·cyd-0wanle lep-
11eym'. ·' 

w innym me-czu kobiet, Czecho 
sl·~Wacja wygrala z Rumunią 3:1 
(13:15, 16:14. 15:10, 15:12). 

W sp·otkanlach mężczyzn Zwią
zek Radzie·ckl P<>konal Jugosla-

l 
wie 3:1 (15:9, 1~:13, 10:15, 15:13). 
Xatom!sst Czechos!-0wac.ia zw:vcl<: 
żyła Japonię 3:0 (1$:16, ·15,:12;' 
17:15), .. 

Su~ces Ziellf19kiego 
MOSKWA (PAP). W Ufie raz- tera w trójboju ora'l rwaniu i 

poczęło się w s-0botę, 20 bm. miG ~odrzucie są nowymi rekordami 
dzypaństwowe spotkanie w pod- Polski juniorów. 
noszenju ciężarów między RFSRR 
i Polską. W pierws.zym dniu cd W wadu lekkiej sukces odniósł 
byly się spotkania w trzech wa- jeden z najlepszych naszych sztan 
gach - koguci<ij, lekkiej i pól- gistów Marian Zieliński. Spe-tka! 
ciężkiej. się on ze słynnym so:tangistą ra-
Prowa<izą sztangiści rosyjscy dzie-ckim Lopatinem. Obaj zawocl 

2:1. nicy uzyskali w trójboju jedna-
W wadze koguciej reprezento-, li:owe· wyniki po 395 kg, ale Zie

wał Polsl<ę 19-letni zaw.odnik liński okazal się lżejszy o prze
Rychter. 'uzyska! on w trójboju szlo I kg od swego rywala i je-
229 kg (85, 85, 120). Wyniki Rych mu przyznano pierwsze miejsce. 

imprezy 
sportowe 

PILKA NOŻNA, LKS - Lechia 
(Gdańs,k) I - Jiga, g-0drz, 12, na 
stadionie LKS. 

lll liga. WlóknJairz (L) - Wlólt
niairz (Pab.) godz. 11, ul. Kiliń
skiego 188 i Widzew - C-0ncor
dia, godz. Il na stadionJe Widz.e
wa. Poza tym grają: w Kutnie 
godz. 15 Czarni - Czarni (Radom 
ska), w Pabianicach, godz. 11,15 
PTC - Lechia (Tom.), w Radom
sku, godo:, 15 Stal - Górnik (Lę
czyca) . 

KOSZYKOWKA. LKS - AZS 
A WF Wars<rnwa drużyn męs.kich 
spotkanie rew. g. 11, w hali na 
Widzewie. Od godz. 10, ul. Pól
nocna 36, spotkanie tow&rzyslde 
Społem - OKS Olsztyn dirużyn 
żeńskich I Spolem - Baild-0n 
drużyn męskich. 

PLYWANIE. Stairt - AZS Wro
cław gc<lz. 15.30 pływalnia Star-
tu na Bałutach. 

2 P1;1nkty; . A st~ł~ się to w \cz!Z~hRs~:n~· ;yś~f;zi~a zaa~~~= 
ok?llcznosc1ach sw1a?czą?ych .o stradizle warszawskiej. Start wy
duzych walorach łodzk1ch li- ścigu głównego, godz. 11. 
gowców. Zespół Drogosza mo- TENIS STOLOWY. Wlóknia,;:-z 
że mówić o szczęściu, wywo- (L) - Budowla·ni (Poznań), II 1!-

żąc 6 punktów z Łodzi. :;·; g~~~~1~~~1 · Tyl~~rl:~ni~~lt~: 
Najbardziej rozczarował sam 

Drogosz. Jest to zaledwie 
cień byłego mistrza Europy. 
Sędzia .ringowy ułatwił mu 
zwycięstwo nad Pisarkiem. 
llekroć Drogosz znajdował się. 
w opresjach, pan Nowakow
ski nie omieszkał wkroczyć w 
akcję zwracając uwagę tylko 
Pisarkowi. Nie znaczy to, że 
Pisarek osiągnął klasę mi
strzowską. Natomiast Drog:isz 
na pewno stracił wiele z wa
lorów, które dawniPj czyniły 
eo najlepszym polskim pię-
ściarzem i desygnowały do 
europejskiej czołówki. 

Występ błękitnych uzasad-
nił nasze nadzieje na przedłu
żenie pierwszoligowej legity
macji łódzkiej Gwardii. 

W niewielu tylko katego-
riach miała ona słabe punkty. 
Szczególnie podobała ~ię mło
dzież, a także przedstawiciele 
dwu na.icieższych wag. Ku
backi zbierał oklaski prawie 
za każdą swą akcję i chyba 
był to najlepszy bokser wie-
czoru, 

Wydaje się, że nawet ci 
pięściarze łódzcy, którzy stra
cili punkty, uczynili to w spo
sób sprawiający satysfakcję 
kibicom. 

Dziś w Warszawie. 0<lbędzie 
się Centralny Bieg N>lrodowy. 
Wezmą w nim udział najlepsze 
zawodniczki i :zawodmcy. wy
lonjeni w t-Olku eliminacji we
jewódzikich. Podobnie. ja.k w 
la.tach ubiegłych. zostaną oni 
po·dzieleni na grupy w zależ
ności' od wieku. 

W hiegu na 5-00 m dziewcząt 
sta·rtować będą: Barbara Ry
chlh'isk.a z Lechii Tom;:iszów i 
Jofa.nta PyS'r.nicka. ze ,.Spolem". 
Prawo sta,rtu Z>cl•obyia t~1kże 
Zdzisława Snopeik z MKS Sród 
mieście. jedna.kże choroba unie
możliwiła jej wyjazd d" Wair
sza.wv. 

Ok.ręg loo21k.i. niestety, nie 
będzie reprezentc"wany w bie-

godz. l!.15. żródlowa 36. AZS Jb 
- Pilica (Tom.) godz. 10. ul. Lu
mumby 21, LKS Ib - Społem Ib 
godz. 10, ul. Ogrodowa 33 I Ener
getyk - Lączność, godz. IO, ul. 
Tuwima 56. 

Ili li~a 

Orzeł-ŁKS lb 3:01 
W meczu o mistrzostwo III li

gi Orze! poko-nal LKS I b 3:0, zy
skując bramki ze strzałów Bu
kowskiego 2 i przez Markowskie 
go. W LKS grali m. in. Sass i 
Cha.rbicki. Tylko w plerwsizych 15 
minutach LKS mia! więcej z gry, 
później inicjatywę przeją! Orz"'! 
i grając lepiej odniós.ł zasłużone 
zwycięstwo. 

W ramach bałuckiej 
Spartakiady 1000-lecia· 

.„-Odbędzie się dziś (21 bm.), 
o godzinie 10 na autootradzie 
wall"szawskiej wyścig kolarsk:; 
na 18 km dla niestownrzys'lo
nych. O godz. 11 rozpoC':roie sil) 
glówny wyścig kola:-s.ki na 
dystansie 90 km o puchar prze 
wod.niczącego DRN - Saluty z 
udzia ł em braci KróJ.q1ków 1 

C h tie,iów oraz Domańskiego, 
Kudry i innych. 

owy 
gu kobiet na dystamsie 800 m, 
po·nieważ zabt·.a:klo uczestniczek 
w finałach szczebla wojewódiz
kiel(o. 

W biegu n.a 1000 m d 1J 3 chlo·P 
ców wezmą udzia·l Ma.rf'k Lu
boradJZl~i z Pilicy T<1ma.szów. 
Ma.na.n Klimk,owskl z MKS 
Łowicz i &lesłlllW Urbaniak z 
Ll{S. 

W biegu ju.nio•rów na 150-0 
metrów, reprezentować 'będą 
LOZLA Henryk Witkowski z 
KS Łęczyca. Stanisław Krysiak 
z Wlókniana Z,gierz Jerz:v 
Knefel z WieruS?:owa. Wresz
cie na :iooo m sen.io<rów oobie.((
ną: Tkac'l - LKS. Tamowski I 
z W]ókni~.rza Pabia:niC<> 1 Te
lenda z Wlókniarza Z.((ierz. 

„Uśmiech dz ie eka'' 

Nr 15 MAŁGOSfA O. 
6 l(!Jt 

Nr 17 EWA J, 
1 rok 

Nr 19 MAREK Ż. 
6 lat 

Oł4> t1~eeia. seria „uśmie
chó-w" w nowym konkursie 
„PANORAMY". 

Redakcja przyjmuje 7.djęcia 
uśmiechniętych dzie~i (for
mat 'le względu na warunki 
tecbniC7.llle gazety. l'o naj
mniej 6 X 9 - duże zbliżenie 
twqrzy). Na,ilepme 7JC1.ięcia, 
zakwalifikowane do druku 

Nr 16 JAREK K. 
3 lata 

Nr 18 ANfA M. 
8 miesięcy 

Nr 20 MAŁGOSfA K. 
1,5 rok11 

NIEDZIELA, 21 PAZDZIERNIKA 
---·-s 

PROGRAM I Ra.di~ • 
L talawizja. 

krofonem. 15.30 Dla dzieci słuch. 
pt. „ wieczornica w sta.rej ka
mionce". 16.00 Wia<lomoścl. 16.05 
popołudniowy koncert. 17.00 (L) 
omówienie programów. 17.05 (L) 9.00 Wiadomosci. 9.05 „Fala 56". 

9.20 Ce-n-certo grosso F-dur op. 6 
nr 12. 9.30 Radiowy Magazyn WOJ 
skowy. 10 .00 Aud. dla d.z!eci pt. 
„Przygc•dY Lurituri". 10.20 Kon
cert życzeń. 11.40 „Kronika Pola
ków" - dźwiękowy magazyn hl
sto-ryczny. 11.57 Sygnat czasu i 
!lejna!. 12.05 WiadomoS.Ci. 12.10 Fe 
lieton z cyklu „Plamy na ma
p:e". 12.20 Muzyka rozrywlrnwa. 
12.50 Niedzi<ilny ldermas.z mu
zyczny. 13.30 „Roo:mowy z posla
mi". 13.40 (Ł) Koncert rozrywko
w~„. 14.15 .,zielony Maiga~yn'', 14.30 

dzle wśród których z~·jemy". 
1.1.30 „Mosk,va z melodią 1 pio
senką słuchaczom polskim". 14.00 
(L) Wyniki „Kukułeczki". 14.02 
(L) „Wesoły Autobus" nr 48. 15.00 
Dla dzieci sluchc-wlsko pt. „Za
ka.zana wyprawa". 15.45 (L) „A 
'TIY się o5'zczędzajmy". 16.28 Kon 
cert. 17.00 Wiadomo&cl. 17.05 FE'
lieton na tematy międzynarodo
we. 17.15 Kwadrans melodii. 17.30 
„Podwieczorek przy ,mikrofonie''. 
19 .00 Słuchowi~ko pt:· „Zlot·e tu
no". 20.00 Rewia pJoRenek. , 20.30 
Muzyka tane~7.na. 21.00 Dziennik 
wieczo-rny. 2l.22 Wiadomc-ści spor 
towe. 21.52 Spiewa zespól Pieśni 
i Tańca „Sląsk" 21.40 Gra Po
znańska 15-ka Radiowi. 22.00 Ogól 
nopolskle wiadomości spDrtowe. 
22.20 (L) Lokalne wiadomości spor 
to-we. 22.30 Mwzyka taneczna. 23.50 
ostatnie wiadomości. 

TELEWIZJA 

18.45 

strzos·two I 11.gi. W przerwie 
PKF (W) 
Recital aktDrsk! Ludwika 
sempolińl'lkiego - z cyklu 
„SpotkanJe z aktorami'! (Ka 
towice) 

19.30 Dziennik telewizyjny (W) 

20.00 „Szkoła odmowy" pro-
gram Kabaretu „Wagabun
da ". W przerwie wiadomośd. 
sportowe (W) 

·PONIEDZIALEK, 22 .P;\ZDZ. 

PROGRAM I 

w Jezioranach" - o-demek. 15.00 
::Jarmark cudów". 16.00 Wi8do
mc-ści. 16.05 Tygodniowy prze
glad wyda,rzeń mi~zynarodo
wych. 16.20 Sluchowlsl<o pt. „za
piski majora Pycia" . 17.43 Muzy
ka taneczna. 19.05 „Zespól Dzie
wiąt,ka". 19.25 Koncert <istrado
wy. 20.00 „Tydzień w kraju i na 
świecie". 20.26 Wiadomo&ci spor
towe. 20.30 „Matysiakowie" - od 
cinek. 21.00 Niedzielne wieczory 
muzyczne. 22.00 Gra Orkiestra 'l'a 
neczna PR. 22.40 Audycja poetyc 
ka. 22.55 Chwila mu-zyki. 23.00 
Ostatnie wiadomości. 23.10 Muzy
ka rozrywkowa. 

9.30 Telewizyjny 
(W) 

8.00 Wiad-0moścl. 8.05 Muzyka i 
aktualn-0ści_ 8.30 Mu-zyka p·a-ran
na. 1:.50 Porady pr.ak. dla kobiet. 
9.00 Aud. dla klas I i II „Nie ty 
Je świat.a, co w oknie" - baśń. 
9.20 Koncett poranny. 10.10 Cykl: 
„PPR ludzie I zda.rzenia". 
10.30 Tematyka baśniowa w mu
zyce rosyjskiej. 11 .00 Audycja dla 

kurs rolniczy klas VI i VII pt. „o powietrzu" 

PROGRAM Il 

10.25 Przerwa 

13.23 Program dnia (L. lok.) 
13.25 .. Manneken Pis" - · film fab . 

prod. holenders1kiej dOtZwo
lony dla mlo<lizlcży (WJ 

- 8.30 Wiadomości. 8.35 „Radio- 15 _00 :problemy". 8.50 (L) Omówienie 
programów. 8.55 (L) Koncert ży

Niedzielna biesiada (Poo:nań) 

15.45 .. zwariowany pustelnik" 
film z serii „Dt.-.;n-eylan<l" 
(W) 

czeń. IO .OO (L) Program tygodnia. 
10.30 (L) Radiorekla.ma. 10.33 (L) 
„Nowosd• wydawnicze". li.OO „u
smiech i piosenka". 11.20 „zespól 
Dziewiątka". 11.40 Słuchamy mu-

cz. I . 11.30 Mele-die w wyk. orkie 
stry Kostela·netza. 11.56 Komuni
kM o sta·nie wód. 11 .57 Sygnal 
czas.u i hejnal . 12.05 Wiadomości. 
12.15 Rolniczy kwadira nll. 12.30 Ra 
dio,reklama. 12.45 Na swojską nu
te. 13.00 Aud~·cJa dla klas III 1 
IV Pt.. „Muzykalna winda". 13.20 
Koncert mmr.yl<l klas:vcznej. 14.0D 
,.Autor i ws.pomni.eniau. 14.30 
Rytm i piosenka. 15.00 Wiadomo 
ści. 15.05 Program dnia. 15.10 „u 
przyjaciół" aud . 15.30 Koncert 
rozrywkowy. 16.05 .. LiteratU'ra i 
życie". 16.30 „Przekrój mmyczny 

zyki ludowej. 11.57 Sygnnl czasu 

16.35 Kapela ludowa pod dyrek
cją Feliksa Dzierżanows:kie
go (W) 

! hejnal. 12.05 Wlndomo~:cl. 12.IO 17.05 Sprawozdanie 
Poranelt Bymf-0niczny. 13.00 „Lu- meczu plll~i 

tygodni.a" aud. 17.00 Wiadomości. 
sportowę? z 17.05 Audycja <;Ila mlodzieży s:zkol 

nożnej o mi- neJ. 17.35 „Spiewamy pieśnt l 

piosenki". 18.00 Uniwersytet Ra- Ra?toreklama. 17.!5 (L) Gra ze
diowy. 18.10 „Wyboje" -0dc. 2 o- spoi lnstrui:nentalny. 17.30 (Ł) Ak
powiadania Włodzimierza Tien- tualnoścl lod-zkle. 17.45 (L) „Ząb
<lriako-wa. 18.30 Radiowy kurs na kl} 7._ęby" ~ud. 18.00 (Ł) i:'O':"e 
uki języka angielsklego. 18.45 Ra na .rama Orkiestry Mandc·llrustow 
dioreklama. 18.55 „Pięć minut o f,RPR. 18.20 (L) Utwo-ry Fucika 
wychowaniu". 19.00 Melodie ta- 18.45 Ekonomiczny i:>roblem tygo 
nec:zne. 19.10 Uniwersytet Radio- dnia . 19.00 Wiadomości. 19.05 Mu
wy. 19.30 Ari<: operowe. Z0.00 zyka I aktualności. 19.30 „Pel
Dziennik wieczorny. 20.10 Rozma ~Y.m głosem o sprawach ml-0dzie 
wiamy · z przewodn!czącymi pre- zy·'. 19.50 Muzyka jazzowa. 20.15 
zydlów wojewódzki.eh rad na.r-0- „Tvd,zleń muzyki rozrywkowej I 
dowych. 20.'30 Polska mu·zyka lu- tanecznej". 21.00 „z kraju I 7.e 
dowa . 20.45 ze wst i o wsi. 21.00 świata". 21.27 Kronika sport-0wa. 
Koncert Wlelkl<i.1 Orkles~ry Sym 21.40" Gra -0rlclestra tirneczna Har 
fonicznej PR. 21.58 Wiersze .r. ry Davidsona. 22.00 Pic<Senki f.ran 
Avany•a. 22.13 D. c. kc·ncertu. cuskie. 22.15 Nowoś:cl literatu;ry 
22 42 Melc·die ta·neC2ne. 23.00 Ostat światowej. 22.45 Mistrzowslde wy 
nie wladomości. konania dziel muzyki klas:vcznej 

PROGRAM U 

8.30 Wiad-0moścl. 8.35 ;,Fala 56". 
8.50 Konc<irt symfoniczny. 9. 20 
Międzynarodo"."Y Uniwersytet Ra
diowy. 9.30 P1ooenki w!osk.ie. 9.45 
Radiowy ku!'S nauki języka fran 
cus·kiego, IO.OO Melodie rozrywko 
we. 10.30 „W Jezioranach". li .OO 
Poranny konceirt kameralny. 11.27 
Robert Schuma·nn - IV Symfonia 
d-mol l. 11.57 Sygnał czasu 1 hei
nal. 12.05 Wiadomości. 12.15 Mu
zyka ludowa. 12.45 (1,) „Ę.ampa
nia rozpoczęta" - rep. 12.55 (L) 
,.Naukowcy r-0lnikom". 13 oo Wir
tuo-zi muzyki rozrywkowej. 13.25 
„Dwie kró.Jowe" odc. 13.4C Pro
!'!ram dnia. 13.45 (L) Informacie 
dnia . l:f'.50 (L) Audycja literack·a. 
14.05 (L) Mozaika muz~•czna. 14.45 
A11<l. dla d·z!ecl starmych „Blę
J<itna S7.lafeta". 15.00 Absolwen
ci Pa1~stwoweJ Wyżs"Ze.i S7l<e-ly 
Mnr,yczn.ej w I<:rakowJ.e P't'?.ed. m• 

I .romant:vcznej. 23.15 Muzyka ta
neczna. 23.50 Ostatnie wiadomości. 

TELEWIZJA 

17.28 Pr-0gram dnia (L) 
17.30 Proi;ram dla dzieci: 1) „A 

co dalej?", 2) ·„Miś iz okien
ka" (W) 

18-.00 Aktualności 16dzk1e <L lok.) 
18.20 Mo7.alka poznańska - pro-

gram publicystyczny (Po-
znaM 

18.50 Kino krótkich f!lmów (W) 
19.30 D7.!enn!k telewizyjny (W) 
20.00 Dobranoc (W) 
20.10 „Eureka" - magazyn po

pula.rno-naukowy (W) 
20.45 Teatr Telewizji: „Pamiętnik 

S7.alonego" - Mikołaja G<J
g-01a. Adaptacja l reżyseria 
- .TeT"'7.Y Ma.rkus?'.e\vski. Wy
stąpi Wojciech Siemion (W) 

21.38 Ostatnie wiadomości (W) 

Nr 21 BEAT A B. 
2,5 roku 

przez re-dakry;ine jury 'la
miesrzczać będ7.iemy na. la
mach niedzielnego d-0datku. 
Drugim etapem k()nkursu bę~ 
dą wybory (przeiz "gól -~
teini1ków) miss i mister usm1e 
cbn. Laureaci o,trzynia.,iĄ cd 
redakcji a•lrakcy,jne nagro•3y. 
Mile up6minki rozlosowane 
tez zostaną, międzY uc'lestni-' 
ków plebiscytu. Ale nie ni\ 
tym kaniec. Dla wszystkich 
bowiem d'llieci. których 'llCl.lę-
da 7.0staną nad{'i<;lanP dQ re
dakcji, „PANORAMA" 7Jorg1t"" 
niru.le J>od kc-niec IM'Udnis 
wielką łmprert.ę romrywkowa. 

ZDJĘCIA Z PODANYM 
NA ODWROCIE IMIENIEM· 
WIEKIEM DZfECK.4. (DO 
T.JAT 10) ORAZ NAZWI· 
SKTEM I AD.RESEM RODZI• 
CÓW, PROSTMY NADSYLA~ 
NA ADRES: ,.DZIENNIK 
ŁÓDZKI", ŁóDt, PI01'~; 
KOWSKA 96. Z DOPTSKl~Il 
NA KOPERCIE 1,U$~fl$ 
DZfECKA". 
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go 307-26. Sekretarz odpow. 204-75. Dział e,konom. 223-05. Dz!.a! miejski 228-32. 337-47. Dział woj. t ,.Panor;ima" 341-10. Dz1al sportowy 208-95. Dz!al kult. I Dzial ll.stćw 343_80 NTU 303-<>4 ( l0-l2) :ar 
dakcja nocna 279-76. - Biuro Ogłoszeń 311-50. 293-00. wewn. 30, czynne d-0 15.30. sobota do 13.30. Wszelklch lntormacjl w sprawtt> warunków prenumeraty udzielają placówki ;;Ruchu'• 1 p~y. WydaJSI 

Wydawnictwo Prasowe „Prasa Lódzka''> RSW i.Pt-asa"• Lódt, Piotrkowsk;i 96. - Rekoplsów nie zamówionych redakcja nie zwraca. 


